
STAN POGODY

Dzisiaj — pogoda będzie słoneczna i u- 
palna — z możliwością burzy deszczowej. 
Najwyższa temperatura osiągnie 85 stopni. 
Najniższa wieczorem spadnie do 60 stopni. 
Wiatry zmienne o sile do 10 mil na godzinę.

Jutro — pogoda także słoneczna i mała 
zmiana w temperaturze.

Wschód słońca o godz. 5:31. Zachód o 
godzinie 8:22.
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Dziś — wtorek, dnia 18-go lipca, — 
Szymona z Lipnicy i Kamila.

Jutro — środa, dnia 19-go lipca, — 
Wincentego a Paulo.

Pojutrze — czwartek, dnia 20-go lipca, 
— Hieronima, Czesława i Małgorzaty.
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KOLEJE URUCHOMIONE NAKAZEM KONGRESU US
Delegaci Państw Arabskich w Moskwie
Z Dnia
—NIE JEST TO 
—DOBRE DLA 
—NASSERA 
—JAK ON MYŚLI

♦ + *
Pojawienie się okrętów ro­

syjskich w portach egipskich 
nie jest bynajmniej pomyślne 
dla polityki nasserowskiej, 
jak myśli i łudzi się ten auto- 
krata z pod piramid.

♦ 4> 4>
Naturalnie nikt go nie py­

tał o pozwolenie wpuszczenia 
rosyjskich okrętów do Egip­
tu, ale Nasser zapomniał o 
tern widocznie, że Rosjanie je­
żeli się gdziekolwiek wpakują, 
to niemają zamiaru się wy­
prowadzać.

* ❖ +
Jest prawda, że pojawienie 

się pokaźnej liczby okrętów 
jest groźbą dla Izraela. Jest 
też groźbą dla pokoju, skoro 
może zachęcić Nassera do no­
wych prowokacji. Ale kto wie 
czy nie okaże się groźba dla 
Egiptu.

♦ ♦ ♦
Oficjalnie okręty przybyły 

z tygodniową wizytą. Skoro 
jednak dowódca eskadry adm. 
Mołochow oświadczył, że jest 
ona gotowa do współpracy z 
egipskimi siłami zbrojnymi 
dla odparcia agresji, to moż­
na oczekiwać, że pojawiać się 
będą w Aleksandrii i Port 

Saidzie częściej, a może nawet 
przebywać tam będą stale — 
wciąż pod pretekstem “pomo­
cy dla odparcia agresji”.

♦ ♦ ♦
Od dawna przecież Kreml 

marzy o uzyskaniu baz na Mo­
rzu śródziemnym.

¥ ¥ ¥
Nasser ma jeszcze inne po­

wody obawiać się tych gości. 
Oto propaganda sowiecka 
wręcz ostrzega Egipt, że bę­
dzie mógł naprawdę oprzeć 
się agresji tylko jeśli prze­
mieni się w “demokrację lu­
dową” czyli zaprowadzi u sie­
bie komunizm!

+ ♦4.
Czy Rosjanie, usadowiwszy 

się w portach egipskich, nie 
dopomogliby do takiej zmia­
ny ustroju?

+ 4- 4>
Król Jordanii Hussein znów 

przybył do Kairu. Poprzednia 
jego wizyta zakończyła się 
dlań katastrofalnie: podpisa­
nie paktu wojskowego wcią­
gnęło Jordanię w wojnę, któ­
rej mogła uniknąć, a na którą 
zapłaciła wyższą cenę niż kto­
kolwiek. Dlaczego wiec Hus­
sein znów odwiedza Nassera?

¥ ¥ ¥
Wydaje się. że Hussein ro­

zumie konieczność porozumie­
nia się z Izraelem, do czego 
zresztą namawiali go prez. 
Johnson i ministrowie brytyj­
scy.

❖ 4- ❖
Ale chciałby zasiąść do ro­

kowań z aprobatą innych kra­
jów arabskich. Dlatego od 
dłuższego czasu zabiega o 
“szczyt” arabski. Rozmowy 
w Kairze, gdzie przebywał 
także prezydent Algierii, Bu- 
medienne. mogą być wstępem 
do takiego “szczytu”.

4> 4> 4>
Jeśliby do tego nie doszło, 

względnie gdyby zebrawszy 
się szefowie państw* arabskich 
nie zdołali ustalić wspólnego 
programu działania, co jest 
prawdopodobne bo jedni chcą 
nowej wojny, a drudzy pogo­
dzenia się z Izraelem, to wów­
czas Hussein miałby ręce roz­
wiązane.

4> 4> 4*
Konferencje na szczycie są 

często niebezpieczne!

Angielski Minister 
z Wizytą w Polsce

Londyn (DP) — P. Thom­
son, brytyjski minister stanu 
w Urzędzie Spraw Zagranicz­
nych, odwiedzi Polskę.

Próba Zamachu 
Stanu w Indonezji

Dżakarta, Indonezja (UPI) — 
w Dżakarcie zlikwidowano spi­
sek, którego zadaniem było 
zorganizowanie zamachu stanu 
przeciw gen. Suharto. W spi­
sek było zamieszanych kilku 
oficerów wysokiej rangi. Naz­
wisk ich nie podano.

Spiskowcy mieli mieć popar­
cie Pekinu.

207,500 Ludzi 
Stracili 
Komuniści
W Czasie Wojny 
Wietnamskiej. Armia 
Ich Liczy 296,000

Saigon, Wietnam Południo­
wy (UPI). — Rzecznik do­
wództwa US podał do wiado­
mości szereg cyfr, dotyczą­
cych wojny wietnamskiej. 
W czasie walk dotychczas ko­
muniści stracili 207,500 ludzi, 
w tym 55,000 w ubiegłym ro­
ku i 34,701 do 8-go lipca b.r. 
Armia wietnamska liczy obec­
nie 296,000 i jest najliczniej­
szą od początku wojny w 
Wietnamie.
Ponad Milion Żołnierzy

Siły aliantów, to jest Ame-1 
rykanów, Połudn. Wietnam- 
czyków, Australijczyków, Sy-i 
jamczyków (Thai), Filipiń­
czyków, Południowo-Koreań- 
czyków i Nowo-Zelandczy- 
ków wynoszą łącznie 1,1 mi­
liona żołnierzy.

Jednakże o ile na jednego 
komunistycznego żołnierza 
potrzeba 2.5 ludzi w etapach, 
to jest liniach zaopatrzenio­
wych, o tyle aż 6 Ameryka­
nów zajmuje się zaopatrze­
niem, dostawą broni i pomocy 
dla jednego żołnierza pierw­
szej linii. Dlatego właśnie 
McNamara, w czasie swej in­
spekcji stanął na stanowisku, 
że ta proporcja będzie musia- 
ła ulec zmianie.

Podane cyfry nie obejmują 
40,000 ludzi załogi 7-ej floty 
amerykańskiej, jak również 
amerykańskich żołnierzy 
znajdujących się w Syjamie, 
w liczbie od 35,0000 do 40,000.

Oddziały US wciągnęły w 
zasadzkę i pochwyciły rzecz­
ny transport prowadzony 
przez komunistyczny trawler. 
W ręce US wpadło 706,000 
taśm amunicji do broni ma­
szynowej, 12,028 funtów ma­
teriałów wybuchowych oraz 
1,960 min.
Dymy Ponad 2,000 Stóp

Lotnictwo dokonało 134 na-. 
lotów na cele wojskowe w 
Północnym Wietnamie. Po­
wrócono raz jeszcze nad skła­
dy materiałów pędnych w 
Don Son, 13 mil od portu Hai­
phong. Po bombardowaniu 
nastąpiło szereg wybuchów i 
czarny dym wznosił się 2,000 
stóp ponad ziemią.

Jeden samolot F105 został 
strącony a pilot stracony. Jest 
to 611 samolot US, strącony 
nad Północnym Wietnamem.

Czombe Przed 
Sądem w Algerze

Kinasza, Kongo. (UPI) —- 
We środę Czombe ma stanąć 
przed najwyższym sądem al- 
gerskim, aby się bronić przed 
żądaniem Mobutu wydania go 
władzom kongijskim.

Katastrofa 
KC-135 w Omaha

Omaha, Nebr. (UPI) — Po­
wietrzny dżetowy t a n k i e r 
KC-135 rozbił się w paru mi-1 
nutach po wystartowaniu. Je­
den z członków jego załogi, 
major R. J. Templeton, lat 44, 
został zabity, a czterech in­
nych członków załogi zostało 
poranionych. Tankier należał 
do pobliskiej bazy Offutt Air 
Base.

Ważą Się Losy 
Drugiej Rundy 
Wojny z Izraelem
Zwiększenie Pomocy 
Za Zwiększenie 
Sowieckiej Kontroli
UPI. — Do Moskwy przy­

byli prezydenci: Algieru — 
Boumedienne i Iraku — Aref, 
w charakterze delegatów 
państw arabskich, które ob­
radowały ostatnio w Kairze. 
Na lotnisku oczekiwali ich 
Breżniew i Kosygin. Powita­
nie było więcej niż serdeczne. 
Rozmowy sowiecko - arabskie 
będą trwały przez cały dzień 
dzisiejszy. Delegacja arabska 
opuści Moskwę dziś późnym 
wieczorem lub jutro.
Konferencja w Kairze

Przywódcy polityczni i woj­
skowi państw arabskich i So­
wietów kursują bez przerwy 
między swymi stolicami. 
Ostatnio znów odbyła się w 
Kairze konferencja 5 najbar­
dziej bojowych państw arab­
skich, t.j. Algieru, Sudanu, 
Egiptu, Syrii i Iraku. Bezpo­
średnio po konferencji prezy­
dent Algieru, Boumedienne, 
oraz Iraku—Aref odlecieli je­
szcze raz do Moskwy. Boume­
dienne już był dwukrotnie w 
Moskwie i przypuszczalnie 
jest on oficjalnym rzecznikiem | 
państw arabskich w stosunku 
do Sowietów.

Po kairskim posiedzeniu nie 
wydano oficjalnego komuni­
katu, jednakże obserwatorzy 
twierdzą, że wyjazd do Mo­
skwy delegatów konferencji 
ma za zadanie ustalenie w ja­
kim zakresie Sowiety udzie­
lą pomocy w odbudowaniu 
arabskich sił zbrojnych. Wy­
niki rozmów moskiewskich 
zadecydują o stanowisku 
państw arabskich.

(Należy się spodziewać, że 
między Sowietami i państwa­
mi arabskimi nie nastąpiło 
jeszcze pełne porozumienie. 
Targi dotyczą z jednej strony 
wysokości pomocy i asorty­
mentu dostarczanej broni, z 
drugiej zaś — charakteru 
koncesji i ich zakresu, które 
za tę pomoc Arabowie będą 
musieli udzielić Sowietom. 
Dotyczyć one będą komuni­
stycznej kontroli nad polity­
ką- i ekonomią Arabów. Do­
piero wynik tych targów za­
decyduje czy i kiedy Arabo­
wie będą chcieli rozpocząć 
drugą rundę wojny z Izrae­
lem. — przyp. red.)

Do floty sowieckiej, która 
przedłużyła swą wizytę w 
portach Egiptu, dołączył się 
jeszcze jeden sowiecki nisz­
czyciel.

Obserwatorzy NZ 
Na Stanowiskach

Obserwatorzy Nar. Zjed­
noczonych mieli już w nie­
dzielę objąć swe stanowiska. 
Egipt jednak podniósł za­
strzeżenia, aby Izrael nie wy­
korzystał obecnej linii zawie­
szenia broni jako podstawy, 
do przyszłych pertraktacji. 
Norweski generał Odd Bull 
wielokrotnie kursował między 
Kairem a Jerozolimą, aby usu­
nąć powstałe trudności.

Stworzono dwie kwatery 
obserwatorów NZ. Jedną w 
Ismaili, w połowie 107 milo­
wej długości Kanału, a drugą 
w El Quantara, w północnej 
części Suezu na izraelskim 
jego brzegu. Cały zespół ob­
serwatorów NZ liczy 8 osób i 
ma zostać powiększony do 25 
osób.

Obserwatorami po stronie 
izraelskiej są: Włoch, 2 Au­
stralijczyków, Belg i Szwed. 
Po stronie egipskiej—2 Szwe­
dów i dwóch Francuzów. Na 
skutek opozycji Egiptu, nie 
ma bezpośrednie łączności 
między obu kwaterami NZ. 
Muszą one korzystać z po­
średnictwa głównej kwatery! 
gen. Odd BulTa w Jerozoli-] 
mie.

Choć Sowiecki Plan Na Sesji N. Z. Poparło Zbyt Wielu, 
Spotkał Się On, Całkiem Słusznie, z “No Sale” w Izraelu
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Fiasko Może

z

“towarzyszy, którzy odwie­
dzają egzekutywę Komitetu 
Zakładowego” oraz “powia­
dają, że trzeba ludzi informo­
wać (w sprawie tego konflik­
tu), wyjaśniać, być z nimi w 
kontakcie”, gdyż “jak to okre­
ślają — powstaje bezład w 
działaniu”. Widać z tego, że 
mimo szeroko zakrojonej 
kampanii antyizraelskiej ra­
dia i prasy reżymowej, aktyw 
partyjny musi przeprowa­
dzać z członakmi PZPR “spe­
cjalne rozmowy, spotkania, 
wyjaśniać wątpliwości”, uży­
wać “autentycznych i mąd­
rych” argumntów, dlaczego 
reżym Gomułki zerwał sto­
sunki dyplomatyczne z Izra­
elem i dlaczego od tygodni 
atakuje ten kraj. Płytkość ar­
gumentów w stawianiu tych 
problemów nie przekonuje 
towarzyszy.

broszurze będą 
zgodnie z pra- 

to oznaczać 
tych, którzy

Anglicy 
Wycofają Wojska 
Ze Wschodu
Do Roku 1970-go 
Mimo Zastrzeżeń 
Stanów Zjedn.
Londyn (UPI) — Podano 

tu dziś oficjalnie do wiado­
mości, że Wielka Brytania ma 
zamiar, mimo zastrzeżeń Sta­
nów Zjednoczonych, wycofać 
większość swych wojsk i lot­
niskowców ze Wschodu, do 
połowy 1970-go roku. Przy­
czyną tego kroku mają być 
trudności ekonomiczne.

Sir Michael Carver, ko­
mendant wojsk brytyjskich na 
Dalekim Wschodzie, zakończył 
swą dwu-dniową inspekcję w 
Hong Kongu i oświadczył, że 
nie przewiduje wysłania do­
datkowych sil zbrojnych do 
tei kolonii.

Ateny. (DP) —Rząd grecki 
ogłosił w 20-stronicowej bro­
szurze wyniki dochodzeń 
przeciw komunistom. Grecka 
partia komunistyczna prowa­
dziła politykę “konia trojań­
skiego” dążąc do rozpętania 
w Grecji krwawej wojny do­
mowej.

Kierowana przez komuni­
stów zjednoczona lewica de­
mokratyczna (EDA) zabro­
niona obecnie miała wtyczki 
w partii zjednoczonego cen­
trum. 17 posłów tej partii i 
większość jej prasy współpra­
cowała po kryjomu z komu­
nistami w dążeniu do stwo-

i rżenia rządu krańcowo-lewi-

7 Zabitych 
w Małym Aucie

Lakeside, Mich. (UPI). — 
Sieden osób jadących w ma­
łym sportowym aucie euro­
pejskim, z pomieszczeniem 
najwyżej na 5, zostało zabi­
tych wczoraj wieczorem, pę­
dząc zbyt szybko.

Policja podała, iż autem 
kierował 26-letni Robert Wat­
kins z Lakeside. Reszta ofiar 
należy do dwóch rodzin z Chi­
cago i Grosse Pointe Farms, 
Mich., F. Sims i C. Hudson.

Trojańskiego Komunistów
- Penetracja Agentów Moskwy w Kolach 

beralnych Literackich Pięknoduchów

Kłopoty Partii Gomułki 
z Anty-lzraelska Akcja
Propaganda Partyjna Nadal Nie Potrafi Do­

statecznie Wyjaśni Społeczeństwu, Dla­
czego Potępia Izraela Broniącego Swej 
Wolności. —

New York (FEI). — Pro­
paganda partyjno - reżymowa 
w Polsce nadal nie potrafi do­
statecznie wyjaśnić społeczeń­
stwu, dlaczego w interesie 
Polski jest potępiać mały na­
ród izraelski, który broni 
swej wolności a popierać 
agresję Nassera. Powszechnie 
tam wiadomo, że spośród 
przywódców arabskich głów­
nie Nasser odpowiedzialny 
jest za konflikt na Bliskim 
Wschodzie: • zamknął on nie 
tylko Akaba i zarządził po­
wszechną mobilizację, ale jed­
nocześnie zapowiedział likwi­
dację państwa izraelskiego. 
Cóż w takiej sytuacji mieli 
robić Izraelczycy?

Z tego rodzaju wątpliwo­
ściami i pytaniami — jak do­
wiadujemy się z “Trybuny 
Ludu” (nr. 183) — zgłaszają 
się do egzekutywy komitetu 
partyjnego w zakładach pra­
cy “ludzie partyjni i bezpar­
tyjni”. ’’Trzeba — mówią — 
wspólnego działania, bo tyle! 
bajek i nieprawdziwych wia-| 
domości krąży”... Idzie o to — 
powiadają — aby w “gorących 
dniach bliskowschodniego 
konfliktu” posługiwać się 
propagandą “autentyczną... i 
mądrze”. “Idzie o to, by czło­
wiek partii... miał argumenty, 
nie był bierny w takiej sytu­
acji”.
Płytkość Argumentów

W artykule “Jak się robi au­
tentyczną propagandę” — 
wspomniany organ partii po­
święca propagandzie “górą-' 
cych dni bliskowschodniego' 
konfliktu” niewiele i powołu-! 
je się tylko na i

Sesje Narodów
United Nations, N.Y. (CT) 

— Poza uchwaleniem wezwa­
nia Izraela do odwołania pro­
klamowanej aneksji starej 
połowy Jerozolimy, należącej 
przed wojną do Jordanii, Ge­
neralne Zgromadzenie Naro­
dów Zjednoczonych wykazało 
jedynie do dzisiaj niezdolność 
do powzięcia jakiejkolwiek 
zgodnej decyzji w sprawie 
konfliktu arabsko-izraelskie- 
go na Środkowym Wschodzie.

Wobec tego zaniosło się 
poważnie na zakończenie 
“nadzwyczajnej sesji”, zarzą­
dzonej na żądanie Związku 
Sowieckiego, w przyszły 
czwartek bez wybrnięcia 
powstałego impasu.

_^ypowiedzi RZąd Grecki Demaskuje Konia
Zadaniem zespołów NZ jest! 

obserwacja, czy zawieszenie! 
broni jest przestrzegane, oraz I 
raportowanie o wypadkach je­
go pogwałcenia. Po dwóch 
dniach walk, w ub. sobotę i 
w niedzielę obecnie nad Sue- 
zem panuje spokój.
Nowa Kość Niezgody

W poniedziałek Egipt o- 
strzegł Izrael, że każdy wypa­
dek żeglowania izraelskich 
statków na Kanale Sueskim 
będzie traktowany jako wkro­
czenie na terytorium egip­
skie. Ze swej strony Izrael 
uważa, że statki jego mogą' 
patrolować wzdłuż wschod­
nich brzegów Kanału, które 
znajdują się we władaniu Iz-! 
raela od chwili podjęcia za­
wieszenia broni.

cowego. Jednym z tych po­
słów był Andrea Papandreou, 
syn przywódcy partii centro­
wej.

Rząd twierdzi, że dążył on 
wraz z innymi spiskowcami w 
armii do stworzenia neutrali- 
stycznego wojskowego reży­
mu typu Nassera.

Na pytanie dziennikarzy 
min. spraw wewn. Pattakos 
oświadczył, że posłowie wy­
mienieni w 
potraktowa ni 
wem. Może 
aresztowanie
przebywają jeszcze na wol­
ności.

w Des Moines

Sowieckim

jako

są-
27 
się

szyb w sklepach i domach, 
wyrządziwszy szkód na tysią­
ce dolarów, zanim policja 
stłumiła rozruchy bez areszto­
wań.

Matka Przewieziona
Do Bostonu

Kenneth Jaworski 
Stawia Się Okoniem

Po stronie unii ujawnił się 
dzisiaj pierwszy opór. Ken­
neth S. Jaworski, generalny 
przewodniczący 5-go Dystryk­
tu IAM (International Asso­
ciation of Machinists), oznaj­
mił w St. Louis, iż jego unia 
nie odstąpi od pikietowania 
chyba tylko na nakaz federal­
nego sądu. Dystrykt podległy 
K. Jaworskiemu obejmuje 
części czterech stanów: Mis­
souri, Arkansas, Kansas i Illi-

jenne, broń, różny sprzęt, a- 
municja i żywność dla wojsk 
na froncie. Dostawa takich 
materiałów uległa więc dwu­
dniowemu opóźnieniu.
Podpisana Ustawa

Podpisana wczoraj wieczo­
rem przez prez. Johnsona no­
wa ustawa przewiduje:

1. Prezydent mianuje spe­
cjalną, 5-osobową komisję roz­
jemczą do opracowania z ko­
lejami i z uniami w ciągu 90 
dni nowego układu — bez 
strajku i “lockoutu” w tym 
okresie czasu.

2. W pierwszych 30 dniach 
komisja dokona intensyw­
nych starań o przywrócenie 
zgody między uniami i kole­
jami.

3. Jeśli zgoda nie będzie o- 
siągnięta, komisja w następ­
nych 30 dniach przeprowadzi 
przesłuchy w sprawie propo­
zycji uczynionych przez wcze­
śniejszy Wydział Rozjemczy.

4. Po 60-ym dniu, jeśli 
wciąż nie będzie dobrowolnej 
zgody, komisja przedłoży swe 
polecenia Kongresowi i Pre­
zydentowi.

5. Jeśli w ciągu 90 dni nie 
dojdzie do zgody, warunki 
wcześniejszego Wydziału Roz­
jemczego staną się obowiązu­
jące dla obu stron (unii i ko­
lei) dopóki nie dojdzie do 
zgody na nowy kontrakt lub

US Chcą Omówić 
“Warunki” z Płn.
Wietnamem
Miami Beach. Fla. (UPI) — 

Sekretarz stanu Dean Rusk 
powiedział tu, że potrzeba zgo­
dy na jeden warunek, abyśmy 
odstąpili od nalotów powie­
trznych na Północny Wiet­
nam: zagwarantowania, że re­
gularne wojska północno-wiet- 
namskie nie będą atakowały 
naszych strzelców morskich. 
Komuniści muszą też zgodzić 
się na pozostawienie w spo­
koju Kambodży i Laosu.

Rusk był jednym z kilku 
mówców ńa agendzie 25-ej 
krajowej konwencji unii RCIA 
(Retail Clerks International 
Association). Zapewnił on de­
legatów RCIA, że U.S. "są go­
towe każdej chwili do omówie­
nia z Hanoi warunków wstrzy­
mania nalotów" na Północny 
Wietnam.

Narodziny
Na Statku

W Newarku Padł 
1 Trup Więcej

Newark, N. J. —(UPI) — 
Policja zastrzeliła dziś nad 
ranem jednego Murzyna pod­
czas rabunku, po wycofaniu 
się ze zburzonego miasta gwar­
dii narodowej na rozkaz gu­
bernatora, gdy w mieście za­
panował wczoraj względny 
spokój. Liczba śmiertelnych 
ofiar zaburzeń w Newarku i 
czterech miejscowościach 
siednich wzrosła dziś do 
osób. Rannych znajduje 
setki.

Do Takiej Pracy 
Używane Są Kobiety

Wysłany helikopter wylądo­
wał na pokładzie 501 stóp dłu­
giego statku “Trubowaja Sła­
wa” w 12 godzin po wezwa­
niu przez kapitana pomocy. 
Matka i jej noworodek byli 
dostarczeni ze statku do szpi­
tala w 20 minutach.

“Trubowaja Sława” jest 
statkiem-lodownią do przecho­
wywania połowu. Do niego! 
małe trawlery sowieckie do- ] 
starczają złowione ryby, gdzie j 
są one oczyszczane i magazy­
nowane. Na takich statkach 

| sowieckich 
1 kobiety.

“Jak daleko to nas dotyczy 
(rozkaz powrotu do pracy) 
jest niekonstytucyjny — po­
zbawia nas wolności danej 
nam ptzed laty w “Railroad 
Labor Act” — oświadczył Ja­
worski.

“To arbitracja przymuso- 
■ wa” — oświadczył Bill Irvin, 
prezes Federacii Unii War­
sztatowych na Kolei Santa Fe. 
“Ja nie otrzvmalem nakazu 
ściągnięcia pikiet.”

Uchwała Kongresu, zamie­
niona podpisem prez. Johnso­
na w obowiązujące prawo, za­
rządza powrót do pracy pod 
groźbą nakazu sądowego.

Strajk kosztuje koleje od 
60 do 75 milionów dolarów, 
nie licząc milionowych strat 
poniesionych przez ludzi w

są zatrudnianie całym kraju wskutek, sparali- 
1 żowanej komunikacji.

Boston, Mass. (UPI) — do -I-go stycznia, 1969 roku. 
Helikopter Straży Przybrze-I 
żnej, mimo widzialności na | 
zero, podążył ubiegłej nie­
dzieli do statku sowieckiego 
by zabrać matkę z nowonaro­
dzonym dzieckim.

Dramatyczny ratunek miał 
miejsce 175 mil od Cape Cod 
na Atlantyku. Matka, 24-let- 
nia Aleksandra Panko i jej 
maleństwo, synek Sława, byli 
sprowadzeni do Logan Inter­
national Airport i z lotniska 
odstawieni do szpitalu City 
Hospital w Bostonie. dUUl 1,

Urodzone przedwcześnie o nojs. 
trzy miesiące dziecko waży 21 
funty i dwie uncje. Lekarze 
w szpitalu uznali je 
bardzo słabe.

Prezydent 
Mianował 
Komisje

Des Moines, Iowa (UPI)._  rączkowo swój personel do
Policja aresztowała 17 człon- '■ przywrócenia normalnego ru- 
ków band murzyńskich, jakie | chu w możliwie najkrótszym 
wczoraj w dwóch rasowych' czasie. Strajk unieruchomił 
awanturach zaatakowały pa- co najmniej 69 kolei na ogól- 
trole policyjne kamieniami iI ną liczbę 76 głównych kompa- 
butelkami/Jeden z policjan-1 nii kolejowych w kraju, po­
tów i jeden z pracowników; zbawiwszy około 700,000 lu- 
społecznych zostali poranieni, dzi pracy. Kraj stracił milio- 

\ ny dolarów, nie licząc straty 
W tym samym czasie w od-| drogiego czasu. 15 procent 

ległym 74 mile Cedar Rapids, j frachtu kolejowego reprezen- 
lowa, wandale wybili setki] tują obecnie materiały wo-

Washington, D.C. (UPI) — 
i Koleje amerykańskie, pogrą­
żone w zastoju od dwóch dni 

! przez pierwszy krajowy strajk 
od roku 1946, przeszły dzisiaj 
do wznowienia swej pełnej 

j obsługi w kraju, zacząwszy 
od uruchomienia transporta- 
cji podmiejskich i przewozu 

| krytycznego frachtu dla wy­
siłków wojennych w Wietna­
mie.

| Sześć unii robotników war- 
i sztatowych) które zmusiły 
kompanie kolejowe do pad- 

j nięcia na kolana, przystąpiły 
I dziś rano do ściągania swoich 
| pikiet pod presją anty-straj- 
kowej uchwały Kongresu, 
podpisanej przez prezydentaA... 1... Johnsona wczoraj wieczorem,uzarne /iwaniliry Strajk trwał więc niespełna 
48 godzin.

Po tej decyzji jedna kolej 
po drugiej powoływały go­
rączkowo swój personel do
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When a team loses ten boys, each 
of whom was mentioned on at 
least one All-America team, a 
coach has a right to be a little wary 
about prospects for the next foot­
ball season.

3ut if that same team has five 
more players returning who fall 
into the same category, he might 
not be so apprehensive over the 
coming year.

Well, Notre Dame did, and has. 
and Coach Ara Parseghian is and 
isn't.

First of all, Parseghian has to 
be more than a bit concerned about 
the vacancies created by the grad­
uation of five consensus All-Amer­
icans — linebacker and captain. 
Jim Lynch: defensive end Alan 
Page: defensive tacki? Pete Du- 
ranko; halfback Nick Eddy; and of­
fensive guard Tom Regner. Add to 
this list such standouts as fullback 
Larry Conjar, center George Goed- 
d°ke. offensive tackle Paul Seilei*. 
defensive end Tom Rhoads, and 
linebacker John Homey, ell of 
whom gained partial All-America 
acclaim, and you have the dismal 
side of the Irish football picture 
for 1967. The additional loss of 
veteran tight end Don Gmitter 
makes Parseghiao’s task even more 
difficult.

But, as was stated, all is not 
bleak. Five returnees who were 
cited for there play last season — 
defensive tackle Kevin Hardy, 
linebacker John Pergine, safety 
Tom Schoen. quarterback Terry 
Hanratty, split -end Jim Seymour, 
plus several other veterans — 
should make Parseghian’s gloom 
short-lived.

Quarterbacks
For the first time in four sea­

sons, Ara will begin a campaign 
without a paramount quarterback 
problem. His main problem will be 
in deciding which of his two signal 
callers should get the starting nod.

Juniors Terry Hanratty and 
Coley O’Brien both turned in ex­
citing performances lest season, 
and are expected to re-stage their 
personal dual for the No. 1 spot.

Deptfi at the quarterback posi­
tion will come from junior Bob 
Belden and sophomores Tom 
Gores and Don Reid.

Running Backs
Parseghian must obviously view 

his backfield situation with mixed 
emotions. The Irish coach lost both 
his power runner, fullback Larry 
Conjar, and his great breakaway 
threat, Nick Eddy. But returning 
ere captain Bob Bleier and Bob 
Gladieux to fill in at the halfback 
spots and two experienced full­
backs plus several promising soph­
omores who were impressive in 
freshmen games last fall.

Last season, as a regular, Bleier 
rushed for 282 yards in 63 attempts 
for a 4.5 average. Four of his five 
touchdowns were registered on the 
ground.

Gladieux. a junior, rushed 27 
times for 111 yards, and caught 12 
passes for 208 yards. However, if 
Gladieux is unable to recover com­
pletely from a knee injury suffered 
against Michigan Satate, the posi­
tion could be manned by either 
Tcm Quinn or newcomer Jeff 
Zimmerman. Sophomore Jay 
Standring, junior Frank Criniti and 
seniors Dave Haley and Dan Harsh­
man will provide depth. Harshman 
saw action on both offense and 
defense last season.

At fullback, veteran Pauy May 
and Ron Dushney, both saw action 
behind Conjar lest year, but soph­
omores Ed Ziegler and Tom Nash 
are both considered strong candi­
dates.

Offensive Line
Four regulars — center George 

Goeddeke. guard Tom Regner. 
tackle Pau! Seiler, and tigfat end 
Don Gmitter — are lost from the 
offensive line.

At center, junior Tim Monty saw 
*2 minutes of play behind Goed­
deke, and could move up. Behind 
Monty are senior Steve Quinn, 
Terry Brennan and Larry Vuille- 
min. brother of junior linebacker 
Ed Vuillemin. Brennan and Vuille- 
min are both sophomores.

Though losing an outstanding 
guard in Regner. the Irish do have 
the other regular guard from last 
year. Dick Swatland returning. 
Swatland was granted an extra 
year of eligibility due to an injury 
suffered in his sophomore season 
which forced him to sit out the 
entire year.

Vying for Regner’s post are vet­
erans Roger Fox and Tom McKin­
ley and a trio of sophomores — 
Randy Harkins, Jim Reilly and Jim 
Ruzicka.

The Irish tackle situation will 
depend largely on how well several 
of the candidates recuperate from 
knee surgery. On the one side, Par­
seghian will call on Bob Kuechen- 
berg who logged 202 minutes as the 
only sophomore in last year’s in­
terior line. On the other side Ara 
would like nothing more than to 
be able to insert senior Rudy Ko­
nieczny who was idled after the 
opening game last season with a 
knee injury, and who underwent 
surgery this past winter. Another 
knee patient who could solve the 
situation is George Kunz. .Should 
Konieczny prove able to play then 
Kunz will in all likelihood be a 
strong candidate for the tight end 
post.

Ends
Last season Notre Dame’s ends 

accounted for 1,115 yards on 66 
receptions for an average of ap­
proximately 17 yards-per-catoh. 
while backs accounted for 694 
yards on 54 catches. The leading 
receiver, of course, was split end 
Jim Seymour with 48 receptions 
for 862 yards and 8 touchdowns. 
He established Notre Dame records 
for most passes cau^it in one game 
(13 vs. Purdue), and yards-on-pass 
receptions (276 vs. Purdue), and 
tied the record for TD’s cau^it in a 
single game with 3 against the 
Boilermakers. All of this in his first 
varsity competition.

Adding depth to the position are 
juniors Brian Stenger. Curt Hene- 
ghan and Paul Snow. Both Hene- 
ghan and Snow missed the greater 
portion of the season when they

sustained leg injuries prior to 
the start of the campaign. Another 
returnee who saw limited action 
is senior Kevin Rasses while soph­
omore Nick Furlong will get more 
than a little consideration.

The outlook on the other side 
isn’t as promising as the Irish at­
tempt to find a replacement for 
tight end Don Gmitter. Senior Mike 
Kuzmicz split his 44 minutes of 
playing time between tackle and 
ttie tight end spot. His efforts were 
curtailed, for the most part, with a 
knee injury in the early part of the 
season. Some relief may be avail­
able in the person of Tom Lawson, 
whose pass-receiving ability was 
demonstrated in the two freshman 
games last season. Another soph­
omore end, Duane Poskon could 
get a shot at this position after 
being sidelined the entire year with 
a pre-season injury.

Defense
Defensively, the main Notre 

Dame problem is focused on the 
forward wall where only Kevin 
Hardy returns. Hardy, who un­
doubtedly ranks as one of the best 
defensive performers in the coun­
try. played 240 minutes, was 
credited with 79 tackles, and four 
passes broken up.

Hardy, who passed up spring 
football in favor of baseball, may­
be tried at defensive end in the 
fall.

Among the returnees in the de­
fensive front line positions who 
gained experience last fall are 
junior Eric Norri and junior ends 
Oiuck Lauck and Bill Skoglund.

Three top sonhomore prospects, 
however, may have a lot to say 
about the final front line assign­
ments. They are: Jay Ziznewski, 
Mike McCoy, and Bob Jockisch. 
Ziznewski is listed as an end pros­
pect while McCoy and Jockisch will 
be tried at; the tackle positions by 
Parseghian.

Linebackers
Thou^i Jim Lyndh and John 

Homey will be absent from the 
linebacking foursome, two two- 
year regulars — Dave Martin and 
Mike McGill and one 1966 regular, 
John Pergine all return.

McGill, who missed the last half 
of the 1966 season with a knee 
injury sustained in the Oklahoma 
game, should be completely re­
covered by fall. Last season McGill 
accounted for 40 tackles and one 
deflected pass.

Martin, who has evidenced the 
defensive leadership and diagnostic 
abilities of Lynch, was credited last 
season with 62 stops and 10 de­
flected passes. He intercepted one 
pass which he converted into a 
touchdown run of 33 yards.

Pergine, blessed with quickness 
and speed, ranked second on the 
squad in the number of tackles 

i made with 98 and returned 5 inter­
ceptions for a total of 72 yards.

The fourth linebacking spot could 
be filled by one of three reserves 
of lest year or one of a group of 
sophomores. Back from last season 
are senior Alan VanHuffel and 
juniors Ed Vullemin and John 
Lavin. Sophomore prospects include 

; Vito Racanelli, Jim Merlitti Bob 
Olson and Larry Schumacher.

Defensive Secondary
Probably the strongest position 

from the point of returning exper­
ience is the secondary as all three 
regulars vyill be available for 1967. 
Tie deep three are safety Tom 
Schoen and halfbacks Jim Smith- 
becger and Tom O’Leary. All three 
are seniors.

This unit may well be con­
sidered the beet secondary in Irish 
history, surpassing even the famed 
Longo, Carey, Rassas, combination 
of 1965. At least the statistics com­
piled by this trio last year — 12 
interceptions for 285 yards and 3 
touchdowns — helped establish 
new Irish defensive records of 26 
interceptions good for 497 yards 
and 4 TD’s.

Individually, Schoen accounted 
for 7 interceptions for 118 yards 
and 2 touchdowns and was credited 
with 30 tackles. Smithberger picked 
off 4 enemy aerials good for 132 
yards and made 54 tackles. O’Leary 
deflected 10 passes, made 46 de­
fensive stops and intercepted one 
pass and scored one touchdowm.

Behind this trio is last year’s 
second unit of junior Tom Quinn 
and seniors Dan Hardiman and 
Mike Burgene. All but Quinn 
earned monograms lest season.

BIGGEST WINNER
New York (UPI) — Whitey Ford 

of the New York Yankees started 
his 16th season as the winningest 
hurler in the major leagues before 
he retired in 1967. Ford won 234 
games to top all other active play­
ers at the start of the 1967 season. 
Lew Burdette ranks second with 
202 wins.

NEW JOB
St. Louis (UPI)—Justina Bricka. 

former fifth-ranked woman tennis 
player and Wightman Cup player, 
has a new job as tennis coach at 
Triple-A Club in Forest Park. She 
has given up the tennis tour to be 
near her husband, Dick Horwitz, 
professional tennis instructor at 
Bellerive Country Club.

SPORTS SWITCHED
( Toledo, Ohio (UPI) —• Aaron 
! Hopkins, University of Toledo 
junior from White Plains. N.Y., and 

I 1967 NCAA indoor long jump 
‘ champion, came to Toledo on a 
; basketball scholarship.

PITCHING TcTsCOUTING
New York (UPI) — Joe Labate, 

chief scout for the Philadelphia 
Phillies in the New York area, was 
batting practice pitcher for the 1941 
Brooklyn Dodgers.

EXCLUSIVE CLUB
New York (UPI) — Only six 

active National League pitchers 
have thrown no-hitters in their ca­
reers. Jim Maloney of the Reds did 

I it most recently, on Aug. 19. 1965.

RED MARK
Cincinnati (UPI) — Cy Seymour 

set Cincinnati’s batting record 
[ when he hit .377 in 1965 and the 
! mack hasn’t been topped by a Red 
since.

ł [ENTEINIAL

UNION IE”® 
n * a sr ~ 

^77ó][7t7] 
___ if/ulpul

Qltail

iiniEM

□ 
E 
tn 
c

D
□

n

EL­
'S

tn|m|tn[m|E3|m|E3iEP*±,Ljm 
ihjRtfeuhDi r m m

a m tn 
fa nfr*5^a]m|m|a:^rri|rTi|fa| 

iż^ETi*|oj|digTrriiBlS

n** Numbers of travelers 
■"*“ into the new State of 
Kansas in 1867, via Missouri 

River sidewheelers, were suf­
fering disillusionment and out­
rage. They had bought shares in 
land companies responsible for 
a literal mania among Eastern­
ers in the 1850s for investment 
in Kansas real estate futures.

Cities that presumably were 
rising there were spread before 
their eyes in the plats such of 
sueh promotions as “New Baby­
lon” [see right]. A bridge 
across the river was assured; 
two railroads would make it a 
commercial metropolis, and a 
university would assure New 
Babylon’s outshining the old as 
a center of higher learning.

There were artful reminders of how men 
like Astor had been made millionaires 
through shares in land companies or blocks 
in New York, Philadelphia, Boston, New Or­
leans. With the fever spreading, early buy­
ers could have resold at big profits. But 
most thought the inflation of values would 
continue. Few even saw what they bought.

The little civil war in Kansas that was a 
curtain-raiser to the big one 1861-65, halted 
the boom. During the war public land was 
made easy for all comers to get a choice 
360 acres or more under the Homestead Act.

The traveler to New Babylon in 1867 
found it looking like this [left]—a sketch by 
a roving artist. Atchison, Leavenworth, Wy­
andotte, established and built up by more 
stable men, survived, the nuclei of a great 
state.

CLARK KINNAIRD 
e e •

• It was 1867, a quarter century after 
Charles Dickens stirred tremendous contro­
versy in the U.S. by what he wrote of his 
first visit, before Dickens made a second 
lecture tour.

Coif Pros Threaten 
To Form Own Croup

Kiamesha Lake, N.Y. (UPI) — 
Bob Rosburg, the outspoken former 
PGA champ, readily concedes ttie 
touring golf pros never had it so 
good.

He includes himself among them.
But in the next breath, Rosburg 

also says the PGA has pushed the 
touring pros backs against the wall, 
and that the first time the PGA 
exercises its controversial veto 
power, the pros will all leave and 
form their own group.

“We feel we don’t need the 
PGA,” says Rosburg. “We believe 
we have the sponsors on our side. 
We are 99 per cent sure they’ll 
stick with us.”

Rosburg would be safe in making 
that figure 100 per cent because 
the sponsors always go where ths 
money and the big names are, and 
if playing pros like Jack Nicklaus, 
Arnold Palmer. Billy Casper and 
the rest bolted the PGA to form 
their own organization, it doesn't 
take long to figure out where both 
the money and the big names 
would be.

“It was the most petty thing I 
ever heard of for the PGA not to 
allow our attorney to attend that 
Cleveland meeting last month,” 
Rosburg says. “They allow you to 
be represented by counsel if you’re 
on trial for your life, don’t they?

“But the way I understand it, 
Dan Sikes (chairman of the play­
ers’ tournament committee) had to 
plead with the PGA even to allow 
our committee in the room.”

When the meeting was all over, 
both sides felt the whole issue had 
been settled satisfactorily.

They should’ve known better.
From past experience alone, they 

should have known nothing ever 
really is settled satisfactorily be­
tween the PGA and the playing 
pros.

The “peace” between them fol­
lowing the Cleveland meeting 
lasted less than 24 hours. It was 
broken when the PGA said it be­
lieved it still held the veto power 
and the pros said they believed 
they held it.

In a nutshell, the veto power 
determines which group controls 
the television-rich tournament cir­
cuit.

“Let the PGA have the veto 
power,” says Rosburg contemptu­
ously. “It doesn’t mean a thing. 
The first time they try using it, 
I think we’ll all leave and form 
our own group.”

Everybody? What about the 
holdout Doug Sanders, who refused 
to go along with 1he rest and never 
signed the petition which all the 
others did?

“I talked with Doug up in Mon­
treal not long ago,” said Rosburg. 
“He’s got some different ideas but 
they wouldn’t work. I’m sure he’d 
go along with the rest. Whom 
would he play with? Himself?

“I’ll say this: I’ve never seen 
the pros as angry as they were at 
our meeting in Montreal last week. 
They were the angriest I’ve ever 
seen them since I joind the tour 
and that was 13 years ago. They’re 
steamed up, but good, over some 
of the stuff the PGA is pulling.”

As matters now stand, the pros 
will play in the upcoming PGA 
championship at Denver and will 
honor all tournament commitments 
until the end of tie year. Then the 
fireworks should start all over 
again.

Oddly. Rosburg predicts the 
whole thing will be settled. He 
doesn’t say when though. No one 
can.

Like his fellow pros, Rosburg 
keeps playing from one day to the 
next.

Dennis Piotrowski 
Qualifies For 
Golf Tournament

Dermis Piotrowski of 5412 South 
Justine Street finished strong in 
the 63rd Chicago City Amateur 
Tournament held in Jackson Park 
last week.

Piotrowski who plays for West­
gate Valley Country Club qualified 
by registering a 71. A field of 200 
golfers saw action.

Hie 22 year old youth then went 
on to record rounds of 74, 66, 66, 
and 71, with a total 277. This 
qualifies him for the Chicago Trib­
une’s 24th annual All-Star tour­
nament on September 2. Piotrow­
ski finished fourth among the 10 
finalists.

Piotrowski will see action this 
week in the Chick Evans Amateur 
tournament at White Pines Golf 
course.

Dennis is the son of Walter and 
Goldie who are a 100% Polish Na­
tional Alliance family.

The 1920 Chicago White Sox are 
the only team in American League 
history to boast four 20-game win­
ners. * » •

Canadian Stan Leonard didn’t 
make his debut on the pro golf 
tour until he was 40.

Soccer Glossary
DRIBBLING—The method by 

which a player controls the ball 
with his feet while moving or 
running. A skillful dribbler can 
draw several opponents toward 
him and then quickly beat them 
with a pass. The excessive drib­
bling negatively affects a team’s 
success.

PASSING—The act of kicking 
or flicking the ball to a teammate. 
Passing is vital for a good soccer 
team and may be executed in any 
direction. Its purpose is to main­
tain possession of the ball.

CROSS OR CENTER—A pass 
usually coming from an outside 
forward (wing) and directed to­
ward the goal area. Such passes 
may be high kicks set up for 
head shots or “grass cutters” 
which can be deflected into the 
goal.

SHOOTING — The attempt to 
score. A shot can be executed 
with great power teaching speeds 
of more than 60 mph or can be 
curved, arched, hooked, etc., very 
much like a pitcher does a base­
ball.

HEADING—To use one's fore­
head to propel and direct a ball. 
Since no player (except the goal­
keeper) may handle the ball, 
heading is the only means of 
reaching a high ball. Defensive 
players use it to pick off high 
passes while good offensive play­
ers use it with great velocity in 
passing and shooting.

TRAPPING—To get an oncom­
ing ball under control. A ball may 
be trapped with any part of the 
body (except hands), and a player 
must be able to execute foot, 
thigh, and chest traps even while 
moving at top speeds.

TACKLING — A means of 
taking the ball from an opponent 
with the use of the foot. Often 
the best means of keeping an 
opponent from breaking through. 
A tackle must be directed at the 
ball only or it is a foul.

SAVE—The goalkeeper’s catch­
ing or picking off a shot or pass; 
fisting or otherwise deflecting the 
ball out or over the goal. The 
goalkeeper is the only player who 
may handle the ball, he may do 
so only in the penalty area. An 
offensive player may execute a 
save with any part of his body 
except hands. (If he saves with 
hands, opposition is awarded a 
penalty kick).

PASSING FANCY
Philadelphia (UPI) — Robert 

(Davey) O’Brien of the Philadel­
phia Eagles attempted 60 forward 
passes in one game, against Wash­
ington in 1940, an NFL record. He 
completed 33.

COMPLEMENTARY—The deep north woods around Ontario’s Lake Nipissing at North Bay 
offer an excellent complement to a visit to the wonderful EXPO 67 in Montreal, Que.
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Sport Parade
New York. (UPI) — Sitting there 

in the low-ceilinged dugout with 
his own private thoughts and tilt­
ing his head in exactly the proper 
position so as to fight the fuzziness 
in front of his eyes, Frank Robin­
son exposed his worst fear.

“It has crossed my mind that I 
may not be able to play again this 
season,” he said.

“There’s always that possibility. 
Of course I hope it doesn’t turn out 
that way. The doctors indicate it 
won’t, but all I know is I have no 
idea when I’ll be able to play again 
and I still see double when I pick 
my heed up like this.”

Robinson lifted his head about a 
half inch.

“This way I still can’t see clear,” 
he said, gazing out onto the field 
where some of his Baltimore 
Oriole teammates were tossing the 
ball around before Sunday’s con­
test with the New York Yankees.

“This way is better,” said Robin­
son, dropping his head.

It hasn’t been easy for the 
American League’s triple crown 
champ and most valuable player 
of 1966 to sit around since he was 
knocked unconscious exactly three 
weeks ago when he cracked his 
head against Al Weis’ knee while 
breaking up a double play against 
the Chicago White Sox.

“Brooks (Robinson) hit the ball,” 
recalled tfae Baltimore outfielder, 
“but I don’t remember where he 
hit it. I don’t even remember 
leaving first base or walking off 
the field although they said I did, 
with help.”

Weis was torn up so badly dur­
ing the accident, which came about 
when White Sox third baseman 
Dick Kenworthy threw the ball too 
high to him, that he will not play 
again this year.

“That makes me feel real bad.” 
Robinson said with genuine feel­
ing. “No ballplayer ever wants to 
hurt another one.

“The worst thing about what 
happened to me is not knowing 
when I’m going to play again. I 
have no idea at all.”

At first, the doctors told Robin­
son he probably would be out only 
two days. That was three weeks 
ago.

“The headaches are gone and I’m 
much better overall,” said Robin­
son lowering his head again so he 
could see what was going on out 
on the field.

“I took hitting practice for the 
first time about a week ago and 
it was roujh. Now I can almost 
keep my head level. What fright­
ens me about the whole thing is 
that as close as I stand to the plate, 
I may not be able to see the ball. 
With this condition and with my 
timing being off, it’s like I never 
saw a baseball when I try watching 
it sometimes.”

Robinson clasped his hands in 
front of him.

Here he was still leading the 
league with a .337 average, the 
same way he was that day of his 
mishap, but that didn’t cheer him 
up.

“Anything at all give you a lift 
since tri at day?” a question was 
put to him.

“Nothing,” he answered dryly.
“Any explanation for the club’s 

nosedive?”
Robinson shrugged his shoulders 

without bothering to reply.
The other Robinson, Brooks, had 

some explanation, however.
“I don’t think we’re gonna win 

unless we get Frank back,” said 
the Baltimore third baseman.

Hank Bauer, the Baltimore man­
ager, said much the same thing an­
other way.

“I can’t say whether Frank Rob­
inson make 40 per cent difference 
to our club, 30 per cent or 50 per 
cent,” said Bauer. “What I can 
say is that he makes a difference 
of two runs every day. He drives 
in one and scores one plus what he 
means to our opoónents and to his 
own teammates.”

“I think.” said Bauer, “we miss 
him a bit.”

Soechl Davs
For Cubs Homestand

Three special days are planned 
for the coming homestand. The 
first day back, today will be the 
Cubs’ third “Family Day” of the 
season. Because so many had to 
be turned away the last “Family 
Day,” July 2, the Cubs want to 
give Chicago’s families another 
chance to root for the Cubs to­
gether.

Here’s how it works: Dad pays 
the full grandstand admission price 
of $1.50, Mom is admitted for $1.00, 
and the children are admitted for 
50 cents apiece. The minimum 
family unit is three: Dad, Mom, 
and a child.

Also, in addition to being “Fam­
ily Day,” July 18 is “Senior Citi­
zens’ Day” at Wrigley Field. Senior 
Citizens 65 or over are admitted 
for only $1.00.

Thursday, July 20, the final 
game of the Atlanta series, will be 
“Ladies Day”. All ladies, 14 or 
older, will be admitted to the 
grandstand free.

CUBS A YEAR AGO
A year ago this time, July 18, 

the Cubs were 29-60, and in last 
place in the National League.
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Z Bocznej Trybuny Sportowej
P. BOBINZYGMUNT

DRUŻYNY piłkarskie z Polski 
są notowane coraz wyżej na mię­
dzynarodowej giełdzie piłkars­
kiej, jak można wnioskować, czy­
tając sprawozdania zagranicz­
nych gazet sportowych. Sami 
mieliśmy okazję się przekonać o 
tym, na tutejszym terenie, gdy 
zespół sportowy ŁKS Łódź, który 
zajął w 1-ej lidze dopiero 5-te 
miejsce, pokazał nam grę zespo­
łową na najwyższym poziomie 
piłkarskim, którego nie powsty­
dziłaby się nawet niejedna dru­
żyna zawodowa mająca aspiracje 
do klasy światowej. Wszystkie 
spotkania zespołu ŁKS stały na 
wysokim poziomie technicznym, 
za wyjątkiem może meczu roze­
granego w Toronto, Kanada, 
gdzie w pierwszej części meczu 
gra była bardzo ospała, za to dru­
ga część meczu była bardzo żywa 
i mogła podobać się zebranej 
publiczności. W sumie pobyt ze­
społu ŁKS na terenie amerykari- 
sko-kanadyjskim był bardzo uda­
ny j zjednał piłkarstwu polskie­
mu wiele tysięcy sympatyków.

* * *

PO ZAKOŃCZENIU rozgry­
wek piłkarskich w Polsce, oprócz 
zespołu ŁKS, który wystąpił na 
tutejszym terenie, cztery zespo­
ły piłkarskie Polski rozpoczęły 
rozgrywki w Pucharze Intertoto. 
Druga kolejka tych rozgrywek 
była również bardzo pomyślna 
dla zespołów polskich, jak i pier­
wsza i przyniosła polskim piłka­
rzom trzy zwycięstwa. Najcen­
niejsze zwycięstwo odniósł Ruch, 
Chorzów, wygrywając z wicemi­
strzem “Frem” w Kopenhadze 
2:1. Podopieczni trenera Wieczor­
ka po zwycięskim tym meczu 
otrzymali bardzo pochlebną re­
cenzję w szwedzkiej gazecie spor­
towej “Idrottsbladet”.

PAWEŁ ORZECHOWSKI, za­
wodnik zespołu piłkarskiego Po­
lonia, Bytom, był najlepszym pił­
karzem na boisku w Boras Szwe­
cja w meczu Elsborg - Polonia.

* » *

RÓWNIEŻ bardzo pochlebne 
sprawozdanie wyczytaliśmy w 
tej samej gazecie sportowej z 
meczu pomiędzy szwedzkim ze­
społem Elsborg i Polonią Bytom, 
rozegranym w Boras, w którym 
to sprawozdawca szwedzki roz­
czula się wprost nad piękną grą 
zespołu Polonii, szczególnie w 
pierwszej części meczu i pisze, że 
zespół polski zasłużenie to spot­
kanie wygrał, wymieniając jako 
najlepszego zawodnika na boisku 
Orzechowskiego, znanego nam z 
tutejszego terenu, gdy grał w ze­
spole Polonii Bytom. Oba te zwy­
cięstwa zespoły polskie uzyskały 
na wyjeździe, co bardziej uwi­
dacznia ich sukcesy.

• * *

NA TERENIE Polski, a właści­
wie w Sosnowcu — Zagłębie ro­
zegrało drugie spotkanie w ra­
mach rozgrywek Intertoto, uzy- 
skając drugie minimalne jednak 
zasłużone zwycięstwo nad do­
brym zespołem technicznym Au­
strii — Wacker, Wiedeń. Osta­
teczny rezultat 4:3 dla zespołu 
Zagłębia. Jednak jak ze sprawo­
zdania Tadeusza Szczyrby wyni­
ka, to zespół polski miał dużo 
więcej okazji do zdobycia bra­
mek. Dalej ze sprawozdania wy­
nika, że błędy obrony i bram­
karza Patoły, dały w prezencie 
zespołowi. austriackiemu dwie

bramki. Jak wiadomo pierwszy 
mecz zespół Zagłębia wygrał w 
Sztokholmie z mistrzem Szwe­
cji — Djurgarden 2:1.

» ♦ *

NAJGORZEJ powiodło się ze­
społowi GKS, Katowice, w któ­
rym to w dalszym ciągu wystę­
puje “dawniejszy” gracz Eagles 
Morcińczyk. Przegrał on na wy­
jeździe we Wsch. Berlinie z Union 
Berlin 0:3, występując w tym 
meczu bez swego asa atutowego 
—Zygmunta Szmidta. GKS wy 
brał się na ten mecz z Katowic 
autobusem i po dwudniowej je- 
ździe i tarapatach przybył zmę­
czony, bez treningu na rozmokłe 
boisko Berlina, stając od razu na 
straconej pozycji. Obecnie GKS 
zajmuje w grupie VII ostatnie 
miejsce mając dwa przegrane 
spotkania. Na pierwszym jest 
Union Teplice, na drugim Union 
Berlin.

» * »

JEDYNIE Ruch Chorzów zaj­
muje niepodzielnie pierwsze 
miejsce w V-ej grupie mając 4 
pkt, drugie miejsce zajmuje 
Young Boys Berno, z którym 
Ruch wygrał w pierwszym me­
czu. Na trzecim miejscu znajdu­
je się Vienna. Austria i Frem, 
Dania. Polonia Bytom dzieli 
pierwsze miejsce ze znanym ze­
społem Niemiec Zach. Werder 
Brema, mając 4 pkt. Zespół Wer­
der pokonał w ostatnim meczu 
w Szwajcarii, Grashoper, Zurych 
2:1. Na 3-im miejscu jest zespół 
Szwajcarii, a na czwartym Els­
borg, Szwecja. Także w Ii-ej 
grupie Zagłębie Sosnowiec dzie­
li pierwsze miejsce z doskona­
łym zespołem Niemiec Zach. — 
Schalke 04, mając 4 pkt. Schalke 
04 wygrało ostatni mecz u siebie 
z mistrzem Szwecji—Djurgarden 
2:0 i ma lepszy stosunek bramek 
od zespołu Zagłębia.

* • •

NASTĘPNA kolejka spotkań 
zespołów polskich w rozgrywkach 
Intertoto wygląda jak niżej: Za­
głębie, Sosnowiec gra na wy­
jeździe w Gelsenkirchen trzecie 
spotkanie z silnym zespołem 
Schalke 04. Polonia Bytom tak­
że będzie miała tym razem cięż­
ki “orzech” do zgryzienia, gdy w 
Bremie spotka się z doskonałym 
zespołem Werder—Brema. Także 
Ruch Chorzów gra ponownie na 
wyjeździe, tym razem we Wied­
niu z FC Vienna. Jedynie zespół 
GKS Katowice rozegra mecz w 
domowych pieleszach, gdy gościć 
będzie u siebie dobry zespół KB 
Kopenhaga, który to zespół zaj­
muje trzecie miejsce mając na 
swym koncie jedno zwycięstwo 
i ostatnią porażkę z Union Tepli­
ce na wyjeździe.

* * •
W OSTATNI PIĄTEK, odbyły 

się ostatnie spotkania eliminacyj­
ne finałowego turnieju IV ogólno­
polskiej Spartawiady w siatkówce 
kobiet. W ich wyniku do finału 
“A” zakwalifikowały się: Legia i 
AZS Warszawa. Start (Łódź) oraz 
Wisła (Kraków).

Cubs Sign Top Choice
The Cubs now have another 

catcher named Randy. Randy Bobb, 
a 19-year-old right-handed-hitting 
receiver from Sunland, California, 
waa signed by the Cubs.

Randy was the Cubs’ top choice 
in the secondary phase of the June 
6 free agent draft. The six-foot, 
190-lb. catcher was a member of 
the College World Series cham­
pion Arizona State team.

The Cubs' have also signed their 
8th choice in the regular phase, 
21-year-old, left-handed-h i 11 i n g 
outfielder Allen Robinson of 
Pritchard, Alabama. He is 5-10, 
170 lbs.

The Cubs now have under con­
tract 18 of the 37 players drafted, 
including their top four choices in 
the regular phase and their first 
choice ,in the secondary phase.

TAKE CARE OF WUR CAR. 
PROTECT WR FAMILY 'S LIFE.

Today’s modem service station ar 
garage, with up-to-date diagnostic facilities, 

scientifically and electronically ehecks every area of your 
car’s performance for smooth, economical operation 
and maximum safety. 130 tests can be made in a half 
hour or less . . . trouble and danger are quickly and 
accurately spotted.

WAAIZ.
FATALHIGHWAY

ACCIDENTS are
CAUSED BFAUTOMOBILE 

DEFECTS AND MALFUNCTIONS.
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Wiadomości z Cleveland i Okolicy
Korespondent: — W. P. Meklemburg 

3562 West 32nd St., Cleveland 9, Ohio 
OD REDAKCJI:—Pod uwagę Gmin i Grup ZNP, Towa­

rzystw i Klubów—uprasza się wszelkie zawia­
domienia i wiadomości do Kroniki z Cleveland 
i okolicy—nadsyłać wprost do korespondenta 
Dziennika Związkowego p. W. P. Meklemburga 
pod wyżej podany adres.

Zbiera Podpisy Przeciw Podwyżce
Pani J. Louise Astley, wdo­

wa, lat 70, zam. pnr. 2339 W. 
40-ta ulica, zbiera podpisy na 
petycje — przeciw Cleveland 
Transit System, za podniesie­
nie ceny za przejazd autobu­
sami CTS. Do tego czasu pani 
Louise Astley ma zebrane 
przeszło 250 podpisów. P. J- 
L. Astley, jako też wszyscy ci, 
którzy podpisali petycje, żą­
dają zniesienia podwyżki za 
przejazd autobusami, a przy­
najmniej nie tyle ile Dyrek­
cja Cleveland Transit System 
wprowadziła z dniem 9-go 
lipca.

Pani J. Louise Astley, przy­
była z północnej Irlandii, w 
roku 1913. W tym czasie, jak 
zbierająca podpisy na petycje 
powiada, przejazd tramwa­
jami kosztował 3 centy. Obe­
cnie przejazd autobusem lo­

kalnym, zwykłym kosztuje 30 
centów.

Tak p. J. L. Astley, jak ró­
wnież tym, którzy podpisali 
petycje, rozchodzi się o to, 
że wiele osób w starszym wie­
ku, nie może sobie na to po­
zwolić, bo skromna pensja z 
“Social Security” na to nie 
wystarczy. Wiele osób w star­
szym wieku częściowo pracu­
je, aby parę dolarów na ty­
dzień zapracować, aby jako 
tako wyżyć. Chcąc parę do­
larów zarobić, każda osoba 
musi jechać autobusem i pła­
cić za przejazd.

Naprzykład: — pani J. L. 
Astley, pracuje w restauracji 
“Standard Products Co.” do 
której musi jeździć autobu­
sem, a obecnie tygodniowy bi­
let kosztuje $4.25 centów.

Posiedzenia Gmin
Przypomina się delegatom i 

delegatkom Grup przynależ­
nych do Gminy 6-ej ZNP, że 
w okresie letnim posiedzenia 
Gminy 6-ej będą się odbywa­
ły w piątki, a nie w niedzielę, 
jak to było w zimie i na wio­
snę. N astępne posiedzenie 
Gminy 6ej ZNP — odbędzie 
się w piątek, 21 lipca br., o 
godz. 8ej wieczorem, w do­
mu własnym pnr. 7205 Ful­
lerton Ave.

Ze względu, że w tym roku 
we wrześniu odbędzie się 
Walny Sejm Związku Naro­
dowego Polskiego, na posie­
dzeniu Gminy będzie dużo 
spraw związkowych do omó­
wienia. Wszyscy zatem dele­
gaci i delegatki są proszeni o 
przybycie, aby wspólnie spra­
wy omówić. Na posiedzenie 
zapraszają:— Bolesław I. Pio­
trowski, prezes; i Leokadia 
Giziewicz, sekretarka.• * *

W niedzielę, 23 lipca br., o 
godzinie 2-ej popołudniu, w 
Domu Czytelni Gminy Pol­
skiej — pnr. 1108 Kenilworth 
Ave., odbędzie się regularne 
posiedzenie Gminy 88ej ZNP.

Posiedzenie będzie ważne, 
więc wszyscy delegaci i dele­
gatki Grup należących do 
Gminy 88-ej — proszeni są o 
przybycie, pod obrady przyj­
dą ważne sprawy związkowe 
i obecność delegatów i dele­
gatek jest pożądana. — Fran­
ciszek Gołembiewski, prezes; 
Marianna Gołembiewska, se­
kretarka.

Doroczny Sejmik
Okręgu 9-go ZNP

Doroczny Sejmik Okręgu 9 
ZNP — odbędzie się w nie­
dzielę, 30 lipca br., w domu 
Gminy 6-ej ZNP, pnr. 7205 
Fullerton Avenue. Wszystkie 
Gminy ZNP należące do O- 
kręgu 9go, proszone są o wy­
słanie pełnej liczby upra­
wnionych delegatów. Jeden 
delegat lub delegatka na każ­
dych 500 członków i większy 
ułamek. Mandaty odpowied­
nio wypełnione i podpisane 
przez zarządy Gmin, należy 
wysłać na adres komisarza.

Sejmik rozpocznie się o go­
dzinie 10-ej rano. Na Sejmik 
proszeni są Cenzor ZNP mec. 
W. Dworakowski, Dyrektorka 
pani Irena Wallace, członek 
Rady Szkolnej p. Stanisław 
Samek, organizatorzy i orga­
nizatorki, — oraz urzędnicy 
Gmin i Grup. Wszystkich na 
Sejmik zaprasza p. Aleksan­
der A. Kopczyński, Komisarz 
Okręgu 9-go Zw. Nar. Pol.

Posiedzenia Wydziału 
Cent. Zj. Pol. w Am.

Obecnie Wydział Kobiet 
Związku Polaków w Amery­
ce, którego prezeską jest p. 
Genowefa Sandej, ma waka­
cje. Na ostatnim posiedzeniu 
przedwakacyjnym, uchwalo­
no, aby po wakacjach posie­
dzenia Wydziału Kobiet Zw. 
Polaków — odbywały się w 
każdj7 trzeci poniedziałek mie­
siąca. Pierwsze posiedzenie po 
wakacjach odbędzie się W po­
niedziałek, 18go września br. 
Posiedzenia stale odbywają
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się w dolnej sali Związku Po­
laków przy Broadway i For­
man Ave.

Uchwalono także, aby każ­
dej delegatce do Wydziału 
Kobiet, dać nagrodę, jeżeli 
nie opuściła żadnego posie­
dzenia Wydziału Kobiet Zw. 
Polaków w Ameryce.

Posiedzenie Zarządu 
Kobiet Zw. Pol. w Am.

W sobotę, 22 lipca, o godz. 
7:30 wieczorem, w domu wła­
snym Zjednoczenia Polaków 
przy E. 65-ej ulicy i Lansing 
Ave., odbędzie się regularne 
miesięczne posiedzenie zarzą­
du centralnego i dyrekcji Zje­
dnoczenia Polaków w Amery­
ce pod opieką Matki Boskiej. 
Na posiedzeniu będzie dużo 
spraw do omówienia, więc o- 
becność wszystkich urzędni­
ków i dyrekcji jest bardzo po­
żądana.

W niedzielę, 23 lipca, o go­
dzinie 10-ej rano, w biurze 
Zjednoczenia Polaków, odbę­
dzie się kwartalny obrachu­
nek kasy Zjednoczenia Pola­
ków w, Am. Na obrachunek 
kasy, również wszyscy wcho­
dzący do zarządu i do dyrek­
cji są proszeni, — Ryszard E. 
Jabłoński, prezes; B. M. Pod- 
wójski, sekretarz generalny.

Posiedzenie
Klubu Babek

W czwartek, 20 lipca, o go­
dzinie 12:30 po południu, w 
dolnej sali Zjednoczenia przy 
E. 65-ej ulicy i Lansing Ave., 
odbędzie się interesujące po­
siedzenie Klubu Babek przy 
Zjednoczeniu Polaków w A- 
meryce.

Wszystkie więc babki są 
proszone o przybycie, aby 
wspólnie sprawy omówić. Za­
prasza Zarząd.

Promocje w Policji
W piątek, w sali posiedzeń 

Rady Miejskiej w Ratuszu 
“City Hall” — odbyła się ce­
remonia związana z promocją 
44-ch policjantów. Dwóch po­
ruczników policji, otrzymało 
rangę —kapitana. Jedenastu 
sierżantów awansowało do 
rangi, porucznika, a 31 poli­
cjantów do rangi sierżanta.

Na programie promocji by­
li obecni burmistrz miasta 
Cleveland, Ralph S. Locher, 
szef policji Richard F. Wa­
gner, John N. McCormick, 
krewni promotowanych, ra­
dni miejscy i dużo publiczno­
ści.

... Arcydzieła 
Literatury Polskiej

ZYGMUNT KRASIŃSKI

Nie-Boska 
Komedja

Popularne wydanie w 
miękkiej oprawie opatrzo­
ne wstępem i przypisami.

CENA $100

DZIENNIK
ZWIĄZKOWY

1201 Milwaukee Ave. 
Chicago 22, 111.
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Już teraz — za wczasu — bez pośpiechu —

UCZYŃCIE OKRES LETNI SZCZĘŚLIWYM OKRESEM dla 
Waszej Matki za pomocą nowoczesnych HI-FI Stylizowanych 
CITY RADIATOR SZAFEK! Prawdziwe błogosławieństwo dla 
Matki . . . oszczędzą jej czasu w sprzątaniu domu, ochronią 
ściany, draperie, meble . . . zmniejszą koszt odnawiania do po­
łowy. Nowocześnie zaprojektowane stalowe szafki na radiatory 
na całe życie podniosą walory dekoracyjne wnętrza domu. Wy- 
bierzcie w kolorach z zapiekanej emalii lub neutralnych od­
cieni odpowiednich do każdej dekoracji. Stanowczo nie 
powodują utraty ciepła. Wszystkie szafki posiadają wbudowane 
urządzenia do zwilżania powietrza. Ceny zależne od rozmia­
rów szafek. Szafka do 58" długości tylko $36.00 — 46" długości 
tylko $30.00. Każda szafka zrobiona tak by pasowała. Sami 
wykonujemy pomiary przed konstrukcją. Chętnie podamy bez­
płatne obliczenie telefonicznie lub przedstawiciel nasz zgłosi 
się w mieście lub na przedmieściu bez jakichkolwiek kosztów. 
Ceny podane są cenami kompletnymi — bez kosztów dostawy, 
bez ukrytych dodatków, na jedną szafkę lub do całego budynku. 

CITY RADIATOR CABINET CO.
W CHICAGO: Bishop 2-2314; Z PRZEDMIEŚĆ: Hickory 7-4692

7406

Ks. Stanisław Tarczan, C.R. 
Proboszcz

Numer domu... Nazwa ulicy.

Numer Telefonu 

Miasto..  Stan.

Podpis zamavdafceego ...

tornej.
Będą podawane przekąski i na­

poje w godzinach po południo­
wych i wieczornych, tak w kafe­
terii jak i na świażym powietrzu.

Wszyscy są serdecznie proszeni 
o przybycie celem zwiedzenia u- 
roczych terenów klasztornych jak 
też o skorzystanie z fiesty. Zapra­
szają Siostry Felicjanki jak też 
komitet imprezy.

Na czele komitetu stoi panna 
Helena Obiala, zaś przewodniczą-^ 
cą jest pani Anna Gacek oraz a 

Rada Administracyjna. Z ramienia 
klasztoru koordynatorką jest Sio­
stra Mary Vlodimir. (R.M.)

Kampus Sióstr Felicjanek Gotowy Do Fiesty
Kampus Macierzystego Domu 

Felicjanek, 3800 W. Peterson Ave., 
zamieni się w niedzielę w festiwal 
na Doroczną Fiestę, w dniu 23 
lipca. Impreza ta jest sponsoro­
wana przez Towarzystwo Pań 
M. B. Dobrej Rady.

Kioski, które będą otwarte o 
lej po południu będą wypełnione 
pięknymi lalkami do wyboru, 
barwnymi kwiatami i ślicznemi 
robótkami wyrobu Sióstr i Pań ze 
stowarzyszenia. Nagrody będą sta­
nowić rzeczy pożyteczne do użyt­
ku domowego. Dochody z festiwa­
lu zostaną przeznaczone na fun­
dusz odnowienia kaplicy klasz-

UWAGA CZYTELNICY W CHICAGO 
Szybkość! Punktualność! Wygoda!

oto tny zasady, jakimi się kierujemy w stosunku do 
NASZYCH CZYTELNIKÓW 

W myśl nasaego hasła — cxy chceclo

By Chłopiec Przynosił Wam 
DZIENNIK ZWIĄZKOWY 

DO DOMU?
Nie będziecie się już więcej kłopotać z kupowaniem gazety. 

Znajdziecie ją zawsze na Waszym gościnnym progu.
Jeżeli ehcecie mieć tę wygodę — wystarczy wypełnić Kupon 

zamieszczony poniżej i przesłać go na adres:
DZIENNIK ZWIĄZKOWY

1201 N. Milwaukee Ave. Chicago 22, UL
U W A G A I

Dziennik Związkowy przez chłopca dostarczymy OSOBOM. 
KTÓRE ZAMIESZKUJĄ DZIELNIC! MIASTA. OBSŁUGI­
WANE PRZEZ NASZE AGENCJE.

KUPON
Zamawiam niniejszym Dziennik Związkowy, który proszę 

doręczać mi do domu sześć razy w tygodniu, a za który obo­
wiązuje się płacić chłopcu regularnie.

Zapraszamy Na Wielki Doroczny 
Karnawał Do Parafii Św. Jacka
Jest To Naprawdę Wielka Impreza Roczna 

w Dzielnicy Avondale

Jedna z naszych polskich pa­
rafii św. Jacka w której dzielnie 
włodarzy, jako proboszcz, ks. Sta­
nisław Tarczan, C. R., ma swój 
wielki roczny bardzo urozmaico­
ny karnawał.
Wiele Atrakcji Karnawałowych

Karnawał ten obfituje w bardzo 
wiele urozmaiconych różnego ro­
dzaju atrakcji tak dla dzieci, jako 
też dla młodzieży i starszych.

Dla dzieci są ‘‘Kiddie Auto 
Ride”, bardzo wesołe “Tilt-a- 
Whirl”, wielce popularny “Ferris 
Wheel.” oraz wesoły “Merry Go 
Round”.
Wiele Innych Rozrywek

Podczas owego karnawału w 
parafii św. Jacka jest wiele in­
nych wesołych i miłych zabaw 
dla dzieci, dla dorastającej mło­
dzieży, jako też i dla starszych. 
Wszystko jest obmyślane dla za­
bawy dla urozmaicenia i dla od­
poczynku.

Nikt nie będzie spragniony, ani 
też głodny. Kuchnia będzie pro­
wadzona przez nasze panie z pa­
rafii, należące do komitetu kar­
nawałowego gdzie są wydawane 
smaczne przekąski różnego rodza­
ju. Są wydawane także lekkie 
orzeźwiające napoje.

Inna Orkiestra Każdego Wieczoru
Każdego wieczoru będzie przy­

grywać do tańca zespół znany 
ze swych występów w radio i te­
lewizji.

Przyjdźcie posłuchać lub zatań­
czyć nasze polskie tańce, które są ’ 
najpiękniejsze wśród tańców in­
nych narodowości.
Okazja Dla Spotkania 
Przyjaciół i Znajomych

Podczas dni karnawałowych jest 
doskonała okazja spotkania swych 
przyjaciół, znajomych lub do za­
warcia nowych znajomości i przy­
jaźni.

Wielu was może nie widziało, 
się lub nie spotykało się przez « 
wiele miesięcy, a może i lat. Wła­
śnie podczas tego karnawału bę-, 
dzie okazja do odnowienia znajo-.- 
mości i zawarcia nowych w przy­
jemnej i miłej, a tak bardzo we­
sołej atmosferze.
Cel Tego Karnawału 
Jest Godny Poparcia

Tak spędzony wieczór, — nie 
tylko zostawi bardzo dodatnie i 
niesie osobistą korzyść przez' 
zapomnienie o codziennych tro­
skach i pracy, lecz przyniesie 
także pożytek dla parafii, która 
waszego poparcia materialnego 
potrzebuje. Cały bowiem dochód 
jest przeznaczony, na potrzeby_ 
i ulepszenia parafialne oraz ~ 
utrzymanie w doskonałym stanie 
szkoły parafialnej.
Występy Na Dorocznym 
Karnawale

We wtorek — Young Ladies- 
Apostleship of Prayer, St. Joseph 
Novitiate.

W Środę — 35th Ward Reg. 
Democrattic Organization, John 
C. Marcin, komityman, St. Hy­
acinth Choir.

W czwartek — Holy Name So-- 
ciety, 35th Ward Republican 
Organization.

W sobotę — Third Order of St. 
Francis, St. Therese Sodality.

W niedzielę, dnia 23 lipca — 
Mothers Club.

W poniedziałek, 24 lipca — ‘ 
wszyscy parafianie. (R.M.)"

Kącik Ligi Morskiej
Pisze Władysław Tomaszewski

Wycieczki i Zabawy

Zaproszenie

oraz

Z Kanady gotówką.

Illinois 60622.

Imię i Nazwisko 

Adres 
Imię i Nazwisko.

Miasto .,

No. Modelka 

Rozmiar (Size)
Miasto. 

No. Modelka . 

Rozmiar (Size)....

Cena 
Otok

Oddział Gdańsk nr. 50 L. M. — 
zaprasza wszystkich członków 
wraz z ich rodzinami o przybycie

W niedzielę, 23 lipca, Tow. Ra­
tunkowe Szczurowa urządza co­
roczny Piknik na Platformie 27 
w lesie Caldwell. Muzyka polska 
Waldemara Kabata. Będzie kieł­
basa z kapustą, parówki. Dla dzie­
ci napoje. — Peter Raczon, prezes 
i Komitet.

Stow. Rzeźników Polskich, gru­
pa 1615 ZNP, odbędzie swe posie­
dzenie we wtorek, 18-go lipca, o 
godz. 8-ej wieczorem, w sali We­
teranów A. P., pnr. 1239 N. Wood 
ul. Zarząd prosi o liczne przyby­
cie. Wiele spraw jest do załatwie­
nia. Sekretarz finansowy urzędu­
je o godz. 7-ej wieczorem. — Jan 
Krysztop, prezes; W. Krupela, 
sekretarz prot.

Okręg 22-gi L. M. na północnej 
stronie miasta — odbędzie swe 
posiedzenie miesięczne dzisiaj we 
wtorek, 18 lipca, w sali Ligowej, 
przy 1052 N. Milwaukee Avenue. 
Początek o godz. 8-ej wieczorem.

Ponieważ zbliża się Sejm naszej 
organizacji, więc jest wiele spraw 
i problemów do omówienia. Za­
rząd Okr. 2go bardzo prosi dele­
gacje oddziałów o liczne przybycie 
na to tak ważne posiedzenie.

Oddział Gdańsk Nr. 50 L. M. w 
Ameryce — oznajmia, że posie­
dzenie miesięczne odbędzie się 26 
lipca br., w sali zwykłych posie­
dzeń i o zwykłym czasie. Jest du­
żo spraw do załatwienia, między 
innymi wybór delegatów na Sejm 
L. M., także kilka członków będzie 
odznaczonych, więc prosimy człon­
ków o jak najliczniejsze przyby­
cie na posiedzenie. — J. Tabisz, 
prezes; R. Jelińska, sekr.

4983
10-18

Tow. Strzelcy Obrony Białego 
Orła Gr. 2185 ZNP Oddz. 101 L.P, 
urządza doroczny Piknik w nie­
dzielę, 23-go lipca, w Ogrodzie 
Natoma Park, 6512 Milwaukee 
ave., o godzinie 2 po południu. Za­
rząd wraz z przewodniczącą ko­
mitetu Marią Klingier, zaprasza 
wszystkich członków wraz z ro­
dzinami i przyjaciół na tę zabawę 
na świeżym powietrzu. Wyśmieni­
te napoje jak też kuchnia na spo­
sób staropolski oraz doborowa or­
kiestra Kazia Bomby. Przybycie 
na tę zabawę zapowiadają: Tow. 
Polskich Ułanów Oddział 12 L.P. 
z prezesem T. Goszczewskim; Klub 
Wioski Żukowice Stare z preze­
sem Stan. Kocoł; Klub Parafii 
Łukowa z prez. F. Paczkowskim. 
Klub Familijny z prez. H. Koco- 
łem.

Klub Parafii Łukowa bierze 
udział w Pikniku Tow. Strzelców 
Obrony Białego Orła w niedzielę, 
23 lipca, W Ogrodzie Natoma Park, 
6512 Milwaukee ave. Zbiórka o 
godzinie 2 po poł. Uprasza się 
członków wraz z rodzinami o licz­
ne przybycie. — F. Paczkowski, 
prezes; H. Wawrzon, sekr.

Wyszczuplająca
PRINTED PATTERN

Wycieczka Grupy 500
ZNP Do Yorkville

Zostań abonentem “Dziennika: 
Związkowego”, jeśli nim dotych-’ 

1 czas nie jesteś.

Zaprasza się Delegatów i Dele­
gatki Gminy 75 ZNP i Okręgu 1 
Legionu Pułaskiego. — Henryk 
Wawrzon, prezes; Józefa Przywa­
ra, sekr.

Niedziela, 23 Lipca
Tow. Ratun. Szczurowa urzą­

dza piknik w niedzielę, 23-go lip­
ca w lasku powiatowym Clayton 
Smith na platformie 2-ej. Począ­
tek o 12-tej w południe. Dochód 
na dokończenie naprawy kościo­
ła w Szczurowej.

Komitet zaprasza członkostwo 
z rodzinami, przyjaciół i sympa­
tyków, oraz całą Polonię, zape­
wniając wyborne napoje, smaczne 
przekąski i zabawę w miłej atmo­
sferze w duchu staropolskiej goś­
cinności. — Piotr Raczoń, prezes; 
Michał Drust, przewodniczący; 
Anna Juszczyk, sekretarka.

Okręg 7-my Orlicz Dreszera L. 
M. — odbędzie swe regularne mie­
sięczne posiedzenie dzisiaj, we 
wtorek, 18 lipca, w sali Columbia, 
przy 1700 W. 48-ma ul. na Town 
of Lake. Początek o godz. 8-ej 
wieczorem. Ważne i pilne sprawy 
będą omawiane, a szczególnie spra­
wy zbliżającego się Sejmu Ligi 
Morskiej. Zarząd prosi o liczne 
przybycie. — Feliks Kasznia, pre­
zes; Estera Kazimierska sekr.

Najdłuższy Tunel 
Podmorski w Świecie

Najdłuższy tunel podmor­
ski połączy japońskie wyspy 
Honshu i Hokkaido. Z jego 36 
km ponad 20 będzie pod wodą. 

■ Tunel pod rzeką Severn w 
Anglii ma 7 km. pod Mont- 
Blanc — 12 km.

Placówka 39-ta SWAP urządza 
Piknik w niedzielę, 23 lipca, w 
lasku powiatowym ’Clayton Smith 
Woods od 12-ej w południe na 
platformie 28. Dojazd po Milwau­
kee ave. do Devon i na prawo do 
lasu. Dochód przeznaczony jest na 
pomoc polskim weteranom inwa­
lidom 1-ej i 2-ej wojny świato­
wej. Ażeby połączyć dobre z po­
żytecznym, przybądźcie rodacy do 
lasku, ręczymy wam, że starzy 
polscy wojacy obsłużą was nale­
życie, a przytem dopomożecie bied­
nemu zapomnianemu polskiemu 
żołnierzowi inwalidzie.

Zapraszają was zarządy i człon­
kowie Plac. 39 i Korpusu Pomoc­
niczego. — Wład. Żurawski, Kom.; 
Teofila Olsza, Prezeska.

SENSACYJNE, nowe wartośefl 
“Book of Prize AFGHANS” itr- 
wiera 12 kompletnych waorow o* 
robótki szydełkiem i na drutach 
dla początkujących. Cena 50 cen­
tów Museum Quilt Book 
wiera kompletne wzory 12 
małyh American Quilts, 
wzoru $0 cen tow Taniośet

Kablowym Ściegiem
■iiihiiiiiiiiiiiiiiiiiimmnw

zebranych członków i 
Oddz. Gdańsk, dnia 13go 
kościoła Św. Brunona, 

godz. 10-ej rano, została

programu jak następuje: “Warsaw 
Concerto”, “Nocturn Chopina”, 
“Taniec Narodowy” Scharwenka, 
“Marsz Warszawianka”, muzyka 
z “Fiddler on the Roof”, owertura 
muzyki z Meksyko i muzyka z 
filmu “Dr. Zhivago”.

Początek punktualnie o godzi­
nie 7 wieczorem. Wstęp wolny. — 
Apolonia Adamkiewicz, koresp. 
Chóru Filharmonia.

Tow. Króla Wład. Jagiełły Gr. 
2206 ZNP urządza Piknik w tę 
niedzielę, 23 lipca, w lasku Pow. 
Clayton F. Smith, przy Milwau­
kee i Devon, na platformie Nr. 
15, o godz. 12 w południe. Zarząd 
wraz z Komitetem zaprasza 
wszystkich członków oraz przyja­
ciół o poparcie. — Za Komitet: 
E. Polachowski.

Towarzystwo Postęp, grupa 500 
ZNP, urządza wycięczkę do Obo­
zu Młodzieżowego w Yorkville, 
Ill., w niedzielę, 23-go lipca.

Towarzystwo zamówiło autobus, 
który będzie odjeżdżał od Domu 
Polskiego, pod nar, 11937 Michi­
gan Ave., w Kensington, Ill., o 
godzinie 9-ej rano. Koszt prze­
jazdu dla starszych osób wynosi 
$2.00, zaś dla dzieci do 10 roku 
życia tylko $1.00.

Zamawiajcie swoje rezerwacje 
na autobus u prezesa Franciszka 
Jendryaszka, telefon PU 5-8807 
lub u sekretarki Florentyny Flie- 
ger, 468-0323.

Zarząd zaprasza wszystkich 
członków oraz gości na tą wy­
cieczkę.—Frań. Jendryaszek, pre­
zes; Florentyna Flieger, sekr.

Raz w porze letniej Polonia 
Chicagoska ma sposobność bez- 
interesovmie usłyszeć koncert ka­
peli Klubu Pol kich Muzyków 
przy Chicago Federation of Mu­
sicians Local 10-208 pod dosko­
nałą dyrekcją znanego muzyka 
miejscowego Jana Juszkiewicza.

Na programie wystąpią jako so­
liści Regina Zaglińska, sopran i 
Czesław Cwiernia, tenor. Spis

Pikniki, Wycieczki, Zabawy i Posiedzenia 
Okręgów i Oddziałów Ligi Morskiej

ALICE BROOKS
210 pięknych pomysłów n* 

robótki reczne w NOWYM 199T 
NEEDLECRAFT katalogu, po 
nadto w katalogu dwa bezpłat­
ne wzory na robótki ręczne 
szydełkiem lub na hafty. Ceoa 
za wszystko 25 centów.

Wzór 4983
Rach, ciach, mach nożyczkami 

i już skrojona ta prosta, ale ide­
alna na “Porywki” sukienka do 
noszenia podczas lata a nawet na 
jesień. Zapinana na boku na za­
mek błyskawiczny (zyper). Dekolt 
w niej to model wprost z Paryża. 
Zamówcie ją sobie koniecznie.

Wzór 4983 jest do nabycia w 
rozmiarach dla Misse’s 10, 12, 14, 
16, 18. Na rozmiar 14 potrzeba 
2% jarda 39 calowego materiału.

Cena wzoru 50 centów. Należy- 
teść prosimy nadsyłać w srebra* 
lab w x znaczkach poeatówyek 
Z Kanady gotówką.

Wypełnijei* ten kupon przy 
zamawianiu wzorów adr**w 
jąc: — Dziennik Związkowy,

Wypełnij cie ten kupon przy 
zamawianiu wzorów, adresu­
jąc: — ZGODA 
1201 Milwaukee Av*, Chicago 
Illinois 60622.

Prosta 
i

na piknik oddziału, który odbę­
dzie się w niedzielę, 6 sierpnia. 
Dojazd do ogrodu Polonia jest ła­
twy ze "wszystkich stron. Zapra­
szamy wszystkich naszych przy­
jaciół, tak starszych jak i naj­
młodszych, a dla każdego coś bę­
dzie. Do zobaczenia się na pikniku 
w ogrodzie Polonia. — Za Komitet 
— Maria Struz, przewodnicząca; 
J. Tabisz, prezes.

* * *
Honoratą Wadowska Nie Żyje

Dnia 11 lipca br., nad ranem, 
zmarła śp. Honorata Wadowska, 
członkini Oddziału Gdańsk Nr. 50 
Ligi Morskiej przy Okr. 7-ym.

Pogrzeb odbył się przy udziale 
licznie 
członkiń 
lipca z 
gdzie o
odprawiona Msza św. za spokój 
Jej duszy, poczem orszak żałobny 
ruszył w stronę cmentarza Św. 
Wojciecha, gdzie na wieczny spo­
czynek złożono zwłoki Jej, na 
parceli familijnej.’

W żalu pozostali: Jan Kontro- 
becki, brat; oraz liczna dalsza ro­
dzina. Niech Jej ziemia przybra­
nej ojczyzny lekką będzie. Niech 
odpoczywa w spokoju wiecznym.

Posiedzenie Tow. 
Alliance Society 
Grupa 2475 ZNP

W środę, 19-go lipca, jak zwy­
kle w trzecią środę miesiąca — 
odbędzie się posiedzenie “Alliance 
Society”, w sali posiedzeń Słowi­
ka, pnr. 3801 W. Belmont Ave.

Prosimy wszystkich członków 
i członkinie o jak najliczniejsze 
przybycie. Mamy wiele spraw 
ważnych do załatwienia.

Początek zebrania o godzinie 
8-ej wieczoreem.—K. Bojkowski, 
prezes; Jan Wróblewski, sekre­
tarz protokółowy. (18-19)

Nowe Jesienne
Fasony

Zobaczcie najładniejsze i naj­
nowsze fasony we wszystkich roz­
miarach, w naszym jesienno- 
zimowym katalogu.

JEDEN WZÓR DARMO Z NA­
DESŁANIEM KUPONU — który 
znajduje się w jesienno-zimowym 
katalogu.

Cena katalogu 50 centów.
Zamówcie przesyłając 50 cen­

tów w śrebrze lub 5 centowych 
znaczkach pocztowych.

Miesięczne plenarne zebranie 
Skarbu Jedności Narodowej od­
będzie się w piątek, 21 lipca 1967 
o godz. 8 po poł. w sali Wydziału 
Kongresu Pol. Am., 1838 W. Divi­
sion ul. Ze względu na Piknik, któ­
ry odbędzie się 27go sierpnia w 
ogrodach Kasyna Wożniaka, pro­
simy łaskawie o przybycie wszyst­
kich członków Zarządu. — Za 
Zarząd: M. Sten, sekr. gen.

nie 7:30 
wszystkich 
punktualne 
— Józem
sław Rożek, sekr. prot.

Koncert Polskich Muzyków 
w Parku Humboldta w Tę Niedzielę

Wtorek, 18 Lipca
Posiedzenie Oddziału Pomocni­

czego Pań P.L.A.V. przy Poste­
runku Ironsides, Nr. 16, odbędzie 
się we wtorek, dnia 18-go lipca, 
1967 r., o godzinie 7:30 wieczorem, 
pnr. 1241 N. Washtenaw Ave. 
Bardzo ważne sprawy są do za­
łatwienia. Prosimy każdą kole­
żankę o łaskawe przybycie na to 
posiedzenie.— Stefania Zachwieja, 
prezeska; Jolanda Bartkowiak, 
sekr. prot.

Piątek, 21 Lipca
Tow. Synowie Wolności, Grupa 

694 ZNP, odbędzie swe regular­
ne miesięczne posiedzenie w pią­
tek, 21-go lipca, o godzinie 8-ej 
wieczorem, w sali LoRayne Cha- 
tau pnr. 5925 W. Diversey Ave.

Sekretarz finansowy przyjmu­
je opłaty za ubezpieczenie już od 
godziny 6:15 wieczorem. Prosimy 
o liczne i punktualne przybycie. 
—Marian śliwa, prezes; Stani­
sław Borzymowski, sekr. prot.

Środa 19 Lipca
Tow. Synowie Piasta, Grupa 

1214 ZNP — odbędzie swe mie­
sięczne posiedzenie w środę, 19 
lipca, w sali PLAV pnr. 3024 N. 
Laramie Ave. Początek o godzi- 

wieczorem. Prosimy 
członków o liczne i 
przybycie.— Zarząd: 
Kogut, prezes; Cze-

Wycieczka Korp. 
Plac. 5-ej SWAP 
Do Munster, Ind.

Korpus Plac. 5 SWAP, urządza 
wycieczka do klasztoru OO. Kar­
melitów Bosych w Munster, Ind., 
w niedzielę, 23 lipca. Uprzejmie 
zapraszamy do wzięcia udziału 
w tej wycieczce, koleżanki z są­
siednich Korpusów, członkinie 
naszego Korpusu, Kolegów Plac. 
Macierzystej, przyjaciół i naszych 
sympatyków. Zbiórka pod Do­
mem Weteranów, 1239 N. Wood 
ul., o godz .7:30 rano. Prosimy o 
punktualne przybycie.

Rezerwacje na autobus,
dwa posiłki w klasztorze, będą 
przyjmowane tylko do dnia lOgo 
lipca. Prosimy o pośpiech, po­
nieważ musimy zarezerwować 
autobus, oraz zarezerwować od­
powiednią ilość posiłków.

Rezerwacje przyjmują: sekr. 
M. Giełbutowska, 6635 W. Foster 
Ave. tel. 631-1981, oraz kasjerka 
Cz. Organa, 3226 W. Le Moyne 
Ave., tel. HU 6-5954, lub 486-5954. 
Dzwonić można w dzień i wie­
czorem.— Michalina Sadowska, 
prezeska; Maria Giełbutowska, 
sekr. W. F. Szeląg, Kom. Plac.

Kalendarzyk 
Posiedzeń

Czwartek, 20 Lipca
Tow, Skarb Polski Gr. 1215 ZNP 

odbędzie swe miesięczne posiedze­
nie w czwartek, 20 lipca, w sali 
Weteranów, pnr. 1239 N. Wood 
ul. Początek o godz. 8-ej wieczo­
rem. Członkowie proszeni są o 
jak najliczniejsze przybycie. — 
A. Wanielista, prezes; M. Golon­
ka, sekr. prot.

{"TGcc

Wzór 7406
Każda kobieta będzie chciała 

mieć taki dywanik. Kablowy ścieg 
łatwy do zrobienia na drutach. 
Ładny komplet do łazienki, chod­
niczek i nakrycie na muszlę klo­
zetową. Wielkość można dostoso­
wać odpowiednio do pomieszczenia.

Wzór 7406 zawiera wszelkie 
wskazówki.

Ceną wzoru 35 centów. Należy- 
tość prosimy nadsyłać w webr**

Niedziela, 30 Lipca
Klub Borek Wielki Nr. 132 

Z.K.M. urządza doroczny piknik 
w lasku powiatowym, przy ulice 
Devon i Milwaukee, na platformie 
Nr. 29, w niedzielę, 30-go lipca, 
o godzinie 12-ej w południe. Za­
rząd Klubu, wraz z komitetem 
zaprasza wszystkich przyjaciół i 
sympatyków nasszego Klubu. — 

Stefan Zabawski, prezes.
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Różniczkowanie Turystów
Mimo upłynięcia paru miesięcy różniczko­

wanie przybywających do Polski turystów 
pod względem wygód i ogólnego traktowa­
nia pozostaje wciąż swego rodzaju zagadką
do rozwiązania.

Wychodzący w Warszawie propagandowy 
miesięcznik “Ojczyzną” (nr. 4) zamieścił 
wywiad z W. Reczkiem, przewodniczącym 
Głównego Komitetu Kultury Fizycznej i Tu­
rystyki, który poinformował, że “koszt je­
dnego dnia pobytu w Polsce turysty z Polo­
nii Amerykańskiej, korzystającego przewa- 

«... żnie z wyższego standartu usług, waha się 
w granicach 10-16 dolarów”.

“Nieco niższe — oświadczył Reczko — są 
ceny płacone przez wycieczki polonijne z Ka­
nady i Australii. Ceny te obejmują wszyst- 

- kie świadczenia programowe “Orbisu”. 
Koszt jednego dnia pobytu w Polsce tury­
sty — uczestnika wycieczek polonijnych z 
Anglii i Niemieckiej Republiki Federalnej 
wynosi 6 i pół do 7 i pół dolara, a z Francji, 
Belgii, Danii i innych krajów Zachodniej 
Europy 5 i 5 i pół dolara. Ceny te obejmują 
również wszystkie świadczenia wchodzące w 
zakres programu usług, a więc przejazdy 
z dworca lub lotniska do hotelu i wyżywie­
nie w restauracji hotelowej, zwiedzenie mia­
sta, imprezy kulturalne, przejazdy do miej­
sca wypoczynku, wycieczki po kraju z poby­
tem w hotelach bądź pensjonatach”.

Z danych jakie podaje wspomniany mie­
sięcznik wynika, że w 1965 roku “Orbis” 
obsłużył 98 tysięcy turystów z krajów za­
chodnich, a w roku ubiegłym—około 115,000. 

. Jeżeli chodzi o turystów polonijnych to w 
ciągu pierwszych dziewięciu miesięcy 1966 
roku w wycieczkach “Orbisu” wzięło udział 
ponad 5,200 osób, czyli — jak stwierdza 
pismo — ponad tysiąc więcej niż w ciągu 
całego poprzedniego roku.

Z powyższych informacji wynika, że go­
szczenie turysty polskiego ze Stanów Zjed­
noczonych jest dwa razy wykwitniejsze niż 
turysty polskiego z Anglii i z Niemieckiej 
Republiki Federalnej, to jest z Zachodnich 
Niemiec, a trzy razy wykwitniejsze od tu­
rysty polskiego z Francji, Belgii, Danii i z 
drugich krajów zachodnio - europejskich.

Albo przybywający ze Stanów Zjednoczo­
nych polscy turyści płacą dwa i trzy razy 
więcej za te same wygody i “świadczenia 
programowe”, niż płacą polscy turyści z in­
nych krajów.

Zachodzi więc tu niezrozumiałe różniczko­
wanie w traktowaniu czy też po prostu na­
ciąganie turystów ze Stanów Zjednoczo­
nych?

Emisariusze Nie Śpią
Z nadeszłych ostatnio z Polski wiadomości 

dowiadujemy się, że prymas kardynał Ste­
fan Wyszyński z całym Episkopatem, a w 
szczególności z biskupami kierującymi spra­
wami poszczególnych diecezji, podejmowali 
wysiłki zmierzające do poprawy stosunków 
między władzami państwowymi i Kościołem. 
Władze te na terenie całego kraju celowo 
jednak nie przejawiały większego zaintere­
sowania wznowieniem rozmów, a jeśli je po­
dejmowały — to jednocześnie starały się do­
dać, że nie zrezygnują z podporządkowania 
całej działalności duchowieństwa bieżącej 
polityce państwa. Jak wiadomo postulat ten, 
wysuwany od lat przez władze reżymowe, 
jest niemożliwy do przyjęcia przez Kościół, 
który w dalszej kolejności musiałby uznać 
pełną supremację państwa komunistycznego 
nawet w dziedzinie etycznej.

Propaganda reżymowa, przeznaczona na 
eksport, nadal przerzuca odpowiedzialność 
za brak porozumienia z Kościołem głównie 
na prymasa Wyszyńskiego i “reakcyjną” 
część Episkopatu. Emisariusze jej na Za­
chodzie starają się przy każdej okazji pod­
kreślać, że nominacja drugiego kardynała 
polskiego wpłynie niewątpliwie dodatnio na 
ułożenie stosunków między Państwem i Ko­
ściołem w Polsce. Jednocześnie dodają oni, 
że oczywiście wszystko zależeć będzie od 
“talentu dyplomatycznego” nowego kardy­
nała, metropolity Karola Wojtyły.

W kraju emisariusze tych samych ośrod­
ków propagandy reżymowej rozsiewają róż­
ne wiadomości na temat poprawy stosunków 
z Kościołem. Mówią między innymi, że no­
minacja na kardynała arcybiskupa Wojtyły 
i podporządkowanie diecezyj na ziemiach od­
zyskanych Watykanowi po mianowaniu ad­
ministratorów apostolskich jest afrontem 
przeciwko prymasowi Wyszyńskiemu.

Reżym ma nadzieję — że obecnie potrafi 
rozbić spoistość Episkopatu i “zmiękczyć” 
stanowisko Prymasa. Reżymowi emisariu­
sze twierdzą, że Watykan sprzyja władzy 
komunistycznej w Polsce i dlatego Papież 
mianował drugim kardynałem “ugodowca”. 
Prasa pax-owska — poświęciła dotąd wiele 
miejsca kardynałowi Wojtyle, jego nomina­
cji i ostatniemu pobytowi w Rzymie, infor­
mując między innymi, że “swą bezpośrednio­
ścią ujmie wszystkich”.

Reżymowi emisariusze, — jak widać, nie 
śpią. Są czynni wszędzie. Podchodzą do 
swych celów w rozmaitym zamaskowaniu. 
Podstępna terminologia jest ich główną a- 
municją w atakowaniu napotykanej opozy­
cji. Aby nie paść ofiarą, trzeba uważać i ję­
zyk ich rozumieć. Bo nie wszystko w ich 
języku “ludowe” pochodzi od polskiego lu­
du lub oznacza ludowładztwo. Propagowany 
przez reżymowe przedsiębiorstwo wydawni­
cze Pax “katolicyzm”’ jest też niczym in­
nym, lecz czerwonym ateistycznym wilkiem 
w baraniej skórze.

Jak Widza i Pisza Inni
Żądania Reuthera

DZIENNIK POLSKI (Detroit). — Kiedy 
rozpoczną się rozmowy między kompania­
mi samochodowymi a unią UAW, przede 
wszystkim Detroit będzie najpilniej śledzić 
ich postęp — dodatni czy ujemny. Reszta 
kraju — prócz sfer przemysłowo - handlo­
wych — będzie mniej więcej obojętna do 
czasu, aż dojdzie do sfinalizowania rokowań 
w ten czy inny sposób.

A sposób może być różny i bardzo wątpli­
wy, ponieważ Walter P. Reuther kategorycz­
nie powiedział, że nie odstąpi od swych żą­
dań, w których jest gwarantowany roczny 
zarobek każdego członka UAW, zatrudnio­
nego w danej kompanii samochodowej. Spe­
cjalna konwencja UAW upoważniła zarząd 
do każdej akcji, jaką będzie uważał za sto­
sowną do podjęcia. Mówiło się i mówi, że 
strajk będzie nieunikniony.

General Motors pierwsze odpowiedziały, 
żeby członkowie PAW nie liczyli tak bardzo 
na żądania Reuthera, ponieważ nie będzie 
gwarancji rocznego zarobku, a poza tym w 
tak bardzo konkurencyjnym przemyśle, jak 
samochodowy nic nie ma pewnego. Mimo 
to władze GM mówią, że pracownicy zatrud­
nieni przez tę największą w świecie korpo­
rację mają o 30 proc, lepiej, aniżeli ktokol­
wiek inny i także członkowie UAW w in­
nych, konkurencyjnych kompaniach.

Zagadnienie gwarancji rocznego zarob­
ku jest ideałem Reuthera i wielu innych li­
derów robotniczych, ale trudność polega na 
tym, by znaleźć taki system, który byłby 
dobry dla pracodawcy i pracownika. Praco­
dawca uważa się za krzywdzonego, kiedy mu­
si płacić za to, że ktoś nie pracuje. Reuther 
chce doprowadzić do tego, by nikt nie oba­
wiał się o to, że nie będzie miał jutro swe­
go zarobku. I tu wysuwa się wielkie niebez­
pieczeństwo, bo przy gwarancji zarobku nie 
wiadomo, jak rozwiązać problem strajku, któ­
ry automatycznie powinien ten zarobek 
wstrzymywać. Ale wobec tego samo założe­
nie — gwarancja zarobku — wtedy odpa­
da.

Dlaczego Reuther nie znajdzie innego spo­
sobu zapewnienia stałego dochodu i zarob­
ku dla swych członków? Naturalnie, on nie 
jest pracodawcą, a tylko prezesem unii lu­
dzi, którzy pracują dla kogo innego. Reuther 
walczy o ich prawa i chroni ich przed krzyw­
dą czy wyzyskiem w zamian za to zapewnia­
jąc dobrą produkcję i rzetelność w pracy. 
Tak to wygląda teoretycznie, gdy w życiu 
każda umowa jest łamana przez jedną lub 
drugą stronę, żądanie i uzyskanie rocznej 
gwarancji ma być straszakiem dla praco­
dawcy, który czuje się tym dotknięty, po­
nieważ uważa, że sam nie jest chroniony, 
gdy też musi płacić za ochronę swych pra­
cowników, którzy nie zawsze stoją lub chcą 
stać na wysokości zadania.

Marzenie o rocznie zagwarantowanym za­
robku jest starym pragnieniem Reuthera, 
który uznał, że teraz właśnie nadeszła chwi­
la, by żądać tego od kompanii samochodo­
wych.

American Motors, najmniejsza z czwór­
ki, oświadczyło, że mowy nie ma o tym, by 
nawet rozpocząć rokowania w tej sprawie. 
General Motors rozesłało specjalną broszur­
kę do wszystkich członków UAW, a swych 
pracowników, szczegółowo omawiając — ze 
swojego punktu widzenia — żądanie Reuthe­
ra i pozycję, jaką zajmują odnośnie do nich.

Reuther jeszcze nie ujawnił swych żądań 
w szczegółach, ale to, co już wysuwa, powo­
duje poważne dreszcze w kompaniach, a nie­
pokój wśród pracowników.

Możemy dziś zaryzykować, że nie tylko 
dojdzie do strajku, ale będzie to strajk dłu­
gi, niespokojny i bardzo kosztowny — dla 
obu stron. Reuther zapewnia, że unia posia­
da poważny fundusz strajkowy, który jest 
ściągany specjalnymi składkami od człon­
ków UAW. Ale nawet mimo wysokiej sumy, 
bo około $70 milionów fundusz ten szybko 
się wyczerpie, j'-- cały
przemysł.

Co Życie Niesie
Polski Don Kiszot Amerykańskiej Wyprawy.

— W Rocznicę 100-Lecia Kanady, o Szulc 
Szulczewskim Jednym z Pierwszych Bo­
jowników o Jej Wolność.— Medycyna Na 
Nowych Drogach Walki z Rakiem

W rocznicę 100-lecia nie­
podległości naszych północ­
nych sąsiadów, warto przy­
pomnieć o Polaku, który był 
jednym z pierwszych bojow­
ników o wolność Kanady. Tra­
gicznym losom Szulc - Szul- 
czewskiego poświęcił jedno 
ze swych opowiadań Marian 
Brandys, opierając się zresz­
tą na źródłowym opracowa­
niu kanadyjskiego historyka 
George’a F. G. Stanley’a, pt.: 
“The Battle of the Windmill.” 

a X X
Nazywał się Szulc - Szul­

czewski i pochodził z szeroko 
rozgałęzionego rodu inflan­
ckich Szulców, których część 
w XVII stuleciu przywędro­
wała do Polski — i wrosła w 
polską glebę i w polską histo­
rię. W dziewiętnastowiecz­
nych pamiętnikach zachowa­
ły się liczne ślady patriotycz­
nej działalności tych spolsz­
czonych Inflantczyków.

Nils Szulc - Szulczewski u- 
rodził się w roku 1807 w Kra­
kowie. Pomimo szwedzkiego 
imienia uważał się za Polaka 
“z krwi i kości.” Potwierdził 
to osobiście w ostatnich, naj­
tragiczniejszych dniach swe­
go życia i tak zapisano go w 
aktach sądowych miasta 
Kingston w Górnej Kanadzie 
— które służą po dziś dzień 
jako główne źródło jego da­
nych biograficznych.
Major Armii Napoleona

Ojciec Nilsa — właściciel 
czy też dzierżawca kopalni w 
podkrakowskim zagłębiu sol­
nym — dosłużył się w okre­
sie kampanii napoleońskich 
stopnia majora w armii pol­
skiej. Syn poszedł w ślady 
ojca. W roku 1831 — w ostat­
niej fazie powstania listopa­
dowego — 24-letni major 
Szulc - Szulczewski bronił 
Warszawy przed wojskami 
cara Mikołaja.

Po upadku powstania Nils 
zbiegł z okupowanej przez 
wroga ojczyzny i rozpoczął 
tułaczkę emigracyjną. Musiał 
mieć specjalne skłonności do 
zawodu wojskowego, gdyż 
pierwszy etap emigracji spę­
dził we francuskiej Legii Cu­
dzoziemskiej. Ale kondotier- 
ska służba szybko mu się 
sprzykrzyła. Osiadł więc we 
Florencji i przebył tam kilka 
lat, zarabiając na życie jako 
nauczyciel muzyki. Jednakże 
i tam nie zdołał się ustabilizo­
wać. Fatalne małżeństwo z 
jędzowatą Angielką zbrzydzi- 
ło mu pobyt na starym kon­
tynencie. W roku 1836 wy­
wikłał się z nieudanego ma­
riażu i pojechał szukać szczę­
ścia do Ameryki.
Miasto Salina, 
Dzisiejsze Syracuse

W Stanach Zjednoczonych 
zamieszkał w mieście Salina 
(dzisiejsze Syracuse) na pół­
nocy stanu New York — nie­
daleko granicy kanadyjskiej. 
Salina była jednym z ośrod­
ków przemysłu solnego, a po­
nieważ Nils miał do czynie­
nia z solą od dziecka, więc 
wkrótce wyrobił sobie pozy­
cję cenionego rzeczoznawcy. 
Nawiązał wiele przyjaźni z 
miejscowymi obywatelami i 
w miarę upływu czasu zyski­
wał sobie szacunek ludzi. 
Wszystko wskazywało na to, 
że młody wygnaniec polski 
odnalazł wreszcie spokojną 
przystań życiową. Gdyby 
sprawy potoczyły się normal­
nym torem, stałby się zapew­
ne założycielem szanowanej 
rodziny polsko - amerykań­
skiej, której potomkowie 
przyjeżdżaliby dzisiaj “Bato­
rym” na wycieczki do starej 
ojczyzny. Ale los zrządził ina­
czej. Szulca - Szulczewskiego 
zgubiła właściwa polskim e- 
migrantom popowstaniowym 
sympatia dla ruchów wolno­
ściowych.

W Stanach Zjednoczonych 
interesowano się wtedy bar­
dzo sytuacją polityczną w są­
siedniej Kanadzie, rządzonej 
przez brytyjskich gubernato­
rów. Od roku 1812 — kiedy 
to armii Stanów Zjednoczo­
nych nie udało się wyprzeć 
Anglików z ich posiadłości 
kanadyjskich — oficjalne sto­
sunki między młodą republi­
ką amerykańską a “najwspa­
nialszą kolonią korony bry­
tyjskiej” były na pozór jak 
najbardziej poprawne. Ale w 
skrytości ducha rząd i oby­
watele Stanów Zjednoczo­
nych gorąco sprzyjali wszel­
kim ruchom, zmierzającym 
do wyparcia Anglików z kon­
tynentu północno-amerykań- 
skiego.

nami Zjednoczonymi, prze­
chodziły pierwsze burze wol­
nościowe. Stronnictwo refor- 
mistów kanadyjskich, poko­
nane w wyborach przez ugo- 
dowców, postanowiło siłą wy­
walczyć zmiany polityczne w 
ustroju prowincji. Ambitny 
przywódca skrajnego skrzy­
dła stronnictwa — młody 
dziennikarz William Lyon 
Mackenzie doprowadził w 
grudniu 1837 roku, w swoim 
rodzinnym Toronto, do wybu­
chu zbrojnego powstania 
przeciwko władzom brytyj­
skim. Ale wkrótce potem źle 
uzbrojeni powstańcy, rekrutu­
jący się przeważnie z ubo­
giego chłopstwa, zostali roz­
gromieni w potyczce pod 
Montgomery’s Tavern. Więk­
szość z nich dostała się do 
niewoli — reszta z Macken- 
ziem zbiegła do Stanów Zje­
dnoczonych.

Po przekroczeniu granicy 
Mackenzie przystąpił natych­
miast do szeroko zakrojonej 
akcji propagandowej na rzecz 
“wyzwolenia Kanady z jarz­
ma angielskiego.” Objeżdżał 
z odczytami miasta północ­
nych stanów, zamieszczał pło­
mienne artykuły w prasie, na­
woływał do utworzenia ochot­
niczej armii wyzwoleńczej. 
Akcja Mackenziego, aprobo­
wana -milcząco przez rząd 
Stanów Zjednoczonych, zdo­
była sobie gorące poparcie w 
szerokich kołach społeczeń­
stwa amerykańskiego. W po­
szczególnych miastach po­
wstały tajne organizacje pro- 
kanadyjskie tak zwane “Lo­
że Strzelców” (H u n t e r s’ 
Lodges), grupujące uchodź­
ców z Kanady oraz ich ame­
rykańskich sympatyków.
Loże Patriotów

Członkowie Lóż, nazywają­
cy się także “Patriotami,” 
składali uroczyste przysięgi, 
że walczyć będą o ustanowie­
nie w Kanadzie ustroju repu­
blikańskiego i “nie spoczną 
dopóty, aż ostatnia piędź zie­
mi na kontynencie północno­
amerykańskim nie zostanie 
wyzwolona spod władzy bry­
tyjskich tyranów.” Antyan- 
gielskie nastroje w ówcze­
snych Stanach były tak silne, 
że w drugiej połowie r. 1838 
liczba sympatyków zbrojne­
go wyzwolenia Kanady (“The 
Sympathizers”) urosła do 80,- 
000 ludzi. Werbunek ochotni­
ków do “Armii Wyzwoleń­
czej” przeprowadzał osobi­
ście jej samozwańczy wódz 
naczelny, “genera ł” John 
Ward Birge. — Był to rdzen­
ny Amerykanin ze stanu New 
York — bardzo wojowniczy, 
lecz słabo zorientowany w sy­
tuacji politycznej Kanady. 
Wystąpienia jego w skupi­
skach “Patriotów” były nie­
zwykle efektowne. Przy a- 
kompaniamencie werbli, wy­
bijanych przez towarzyszą­
cych mu doboszów, Birge, 
wymachując obnażoną szablą, 
przedstawiał młodym ochot­
nikom amerykańskim nieco 
przesadnie ogrom cierpień, 
jakie znosić muszą kanadyj- 
czycy pod panowaniem an­
gielskim. Zapewniał swoich 
entuzjastycznych słuchaczy, 
że-“z chwilą pojawienia się na 
terytorium Kanady, cała tam­
tejsza ludność powita w nich 
swoich wyzwolicieli, a angiel­
scy żołnierze zaczną deserto- 
wać pod ich sztandary.”
Polak Dowódcą Wyprawy
W pierwszych dniach listopa­

da do Saliny dotarły wieści o 
ukończeniu przygotowań do 
wyprawy wyzwoleńczej. Szul­
czewski na czele miejscowych 
“Strzelców” wyruszył, aby 
połączyć się z głównymi si­
łami generała Birge. Koncen­
tracja nastąpiła w jednym z 
portów pogranicznego jeziora 
Ontario. W niedzielę rano, 11 
listopada, kilkuset młodych 
zapaleńców amerykańskich i 
kanadyjskich załadowało się 
na parowiec “Stany Zjedno­
czone,” który dowiózł ich do 
wysepki Carleton, gdzie cze­
kały już na nich dwa szkune- 
ry z bronią, amunicją i pięk­
nie wystylizowanymi napisa­
mi dla — “braci patriotów z 
Kanady.”

Ale Birge był lepszym pro­
pagandy stą niż wodzem. W 
miarę zbliżania się maleńkiej 
floty lii do wybrzeży kanadyj­
skich, wojowniczy generał co­
raz bardziej upadał na duchu. 
“Nie pomagał w niczym swo­
im oficerom — oskarżał go po­
tem jeden z uczestników wy­
prawy. — Blady jak upiór 
zamykał się w swej kabinie 
na parowcu i całkowicie od­
gradzał się od podwładnych.”

Kiedy nadszedł moment 
rozpoczęcia właściwej akcji 
desantowej—i uzbrojeni “Pa­
trioci” przenieśli się na szku- 

parowiec transnorto-

Kanadyjskie Powstanie
W czasie kiedy Nils Szulc- 

Szulczewski urządzał się w 
amerykańskim mieście Salina 
— przez Górną Kanadę, gra­
niczącą bezpośrednio ze Sta-

nery. a
wy po spełnieniu swych za-

Wióra
spod PIÓRA

NIE LICZ NA SZEFA
Jeżeli szefowi przynosisz do­

kument do podpisu, nie przypu­
szczaj, że on będzie zań odpowia­
dał. Podwładni doskonale wie­
dzą, że przełożeni nie mają cza­
su czytać wszystkiego, co podpi­
sują. Dlatego czuj się odpowie­
dzialny za to, co sam napisałeś w 
dokumencie. (Z instrukcji wrę­
czanej każdemu nowemu pra­
cownikowi francuskiej fabryki 
opon “Michelin”).

» * •
MOMENTO

Nie wyrzucaj psa, jeżeli nie 
wiesz, kto jest jego panem. — 
przysłowie chińskie.

* * *
HUMOR ANGIELSKI-------

Pani Smith zjawia się u psy­
chiatry:

— Doktorze, mój mąż stracił 
rozum. Trzeba go czym prędzej 
umieścić w szpitalu.

— O co chodzi?
— Wczoraj zjawił się nagle w 

kuchni, drewnianym młotkiem 
zbił sobie befsztyk i pocałował 
kucharkę w policzek.

— Nie widzę objawów szaleń­
stwa — odpowiedział profesor. 
— Gdyby powiedzmy, uderzył 
kucharkę drewnianym młotkiem 
i pocałował befsztyk, to wtedy 
musiałbym się nim zająć.

* • •
W TOKIO

Z prospektu hotelu w Tokio: 
‘‘Dla wygody gości recepcja 

dysponuje tłumaczem. Poza tym 
50 procent personelu włada co 
najmniej jednym językiem".

» » »
W PAKISTANIE

Pakistańskie władze celne zna­
lazły na dnie morza sztabki zło­
ta wartości 2 milionów dolar- 
rów. Zachodzi przypuszczenie, że 
ładunek został wyrzucony przez 
przemytników, by w dogodnym 
czasie przewieźć na ląd. Sztabki 
były zapakowane w 60 pasach 
ratunkowych.

* e •
W KALIFORNII

W Kalifornii odbyły się świa­
towe mistrzostwa w skoku żab. 
Rekord świata ustanowiła żaba 
amerykańska. Ripple skokiem — 
5.78 metra. Poprzedni rekord na­
leżał do żaby francuskiej, Daisy 
(5 metrów).

dań miał zawrócić do brzegu 
amerykańskiego — Birge po­
czuł się nagle chory i oświad­
czył, że on także musi wra­
cać, aby zająć się organizo­
waniem dalszych oddziałów. 
Nikt z uczestników wyprawy 
nie wątpił, że prawdziwą 
przyczyną jego wycofania się 
było zwykle tchórzostwo.

“Odjazd Birge’a nie był 
specjalnym ciosem dla “Pa­
triotów” — stwierdza z ironią 
historyk kanadyjski. — Ra­
czej można im było tego po­
gratulować, gdyż kierowni­
ctwo wyprawy przeszło w rę­
ce żołnierza z prawdziwego 
zdarzenia — Polaka Szulca.”

Dokończenie fascynują c e j 
historii wyprawy Szulczew­
skiego podamy w jutrzejszym 
numerze.

XXX

Na Froncie Walki z Rakiem
W czasie różnych ekspery­

mentów medycznych lekarze 
zwrócili uwagę na fakt, że 
kość często zamrażana nie 
podlega martwicy. Spostrze­
żenie to zachęciło do dalszych 
badań nad wpływem niskich 
temperatur na tkankę kost­
ną. Wyniki takich właśnie 
doświadczeń, niezwykle inte­
resujących, gdyż mogą one 
znaleźć zastosowanie w le­
czeniu ludzi, opublikował dr 
A. Gage w czasopiśmie me­
dycznym — “Journal of the 
American Medical Associa­
tion.”

Eksperymenty wykonywa­
ne na psach polegały na od­
słonięciu kości udowej, którą 
owijano szczelnie rurką latek­
sową. W ciągu kilkunastu mi­
nut przez rurkę przepuszcza­
no płynny azot, tak że tempe­
ratura szpiku kostnego spada­
ła do — 195 st. C. Kontrole 
rentgenowskie wykazały bar­
dzo szybkie zanikanie szpiku.

W ciągu tygodnia ginął on 
całkowicie. Procesy regenera­
cyjne zaczynały się po upły­
wie 20 dni, poprzez wrastanie 
żywej tkanki z sąsiednich od- 
cińków kości. Warto dodać, 
że zwierzęta znosiły zabiegi 
bardzo dobrze, rany goiły się 
szybko, nie pozostawiając żad­
nych śladów ani zaburzeń ru­
chowych.

Szczególnie cenną właści­
wością prowadzonych zabie­
gów jest pewnik, że wpływ 
niskiej temperatury zabija 
radykalnie wszystkie komór­
ki w zamrożonym obszarze, a 
procesy regeneracyjne nie 
powtarzają dawnych niepra­
widłowości tkankowych. Dal­
sze więc opracowywanie tej 
metody może mieć duże zna­
czenie w leczeniu i likwido­
waniu umiejscowionych w 
kości nowotworów.

o <►

:: WACŁAW SIEROSZEWSKI t
o o

Beniowski jo O
o powieść historyczna 3

11—  (Ciąg Dalszy)
Beniowski włożył czapkę oraz futro aby odprowadzić 

go trochę.
Żywa, płomienista zorza poranna przeświecała przez 

osędziały od szronu las. Dalej ku północy nad puszczą wzno­
siły się wysoko w błękitach gorejące szkarłatem czuby gór. 
Ku morzu zaś otwierała się mroźna, blada, zamglona otchłań.

W wiosce już nie spano; ze wszystkich kominów kurzyło 
się i rozlegały się ostro w twardym powietrzu głosy ludzi, 
skrzyp sani i poszczekiwanie psów. Gromadka wygnańców 
z łopatami i siekierami przyłączyła się rychło do Chrusz- 
czowa. Beniowski porzucił ich na skręcie, wrócił do wioski 
i przede wszystkim obszedł, obejrzał uważnie osiedle, gdzie 
chwilowo zamieszkał. Był to mały, dość dobrze zaopatrzony 
na zimę domek; sągi przygotowanego na opał drzewa stały 
na zadworku, stosy lodu do topienia na wodę błyszczały pod 
ścianą jak kryształ w promieniach wschodzącego słońca.

Alajda w krótkim kaftaniku, z gołą głową, wyskoczyła 
z sionki z nożem w ręku i rzuciwszy figlarne spojrzenie 
i zagadkowy uśmiech młodemu gościowi, jęła szybko łupać 
kawałkami lód do trzymanego w ręku wiadra.

Beniowski poprawił czapkę i po krótkim wahaniu za­
wrócił do wioski, aby odszukać Baturina. Niedługo po tym 
sześciu przyjezdnych spiskowców siedziało wśród zaśnieżo­
nego lasu na pniu zwalonego drzewa i naradzało się, co 
dalej czynić?

— Żle się stało, że Beniowski mu powiedział. Przede 
wszystkim nie miał prawa, po drugie on nas zdradzi... Oba- 
czycie, że za chwilę będą tu kozacy! Ale ja się żywcem nie 
dam!... — wybuchnął Stiepanow.

— Skądże taka pewność? Przeciwnie, jestem przeko­
nany, że się do nas przyłączy i bardzo nam dopomoże!..._
odpowiedział sucho Beniowski.

— Wiecie co, zamiast się kłócić i trapić podejrzeniami, 
udajmy się lepiej zaraz do miasta. Przede wszystkim mamy 
obowiązek przedstawić się sekretarzowi i komendantowi, po 
drugie poznamy zaraz z nastroju, co się święci... A może 
i zajęcie jakie znajdziemy... — radził pojednawczo Baturin.

Poparli go Panów i Sofronow; Winblath poglądał wy­
czekująco na Beniowskiego; jeden Stiepanow z miejsca za­
palczywie oświadczył, że nie ma wcale zamiaru iść naprze­
ciw zgubie, że woli zostać tutaj, bliżej lasu.

Przy wejściu do miasteczka spotkali gromadkę wygnań­
ców, rozkopujących zaspy nawiane przez onegdajszy wicher 
i spychających śnieg na brzeg drogi. Chruszczowa nie było 
z nimi. Wezwano go do naczelnika, a po co — nie wiadomo.

Na ulicy uderzył ich dziwny ruch; spotkali ront żołnie­
rzy, a nieco dalej oddział kozaków kierujący się do twierdzy.

— Dziwna rzecz!... — mruczał Panów. — Czyżby tu co 
dzień odbywały się takie manewry?

— Słuchaj, Beniowski, czy nie lepiej wstrzymać się z wi­
zytą, zaczekać na Chruszczowa i dowiedzieć się, co to wszyst­
ko znaczy?

— Wiecie co? Idźcie wy wszyscy do towarzyszy, pomóż­
cie im skończyć wcześniej pracę i wracajcie natychmiast do 
wioski... Pójdę sam na zwiady, a gdy tylko spostreegę coś 
podejrzanego, przybiegnę do was. Wtedy broń do ręki 
i w las, będziemy się przedzierać do Czukczów! _  posta­
nowił nagle Beniowski.

Zrobili, co kazał.
Sam on zaczepił przechodzącego kozaka, spytał go, gdzie 

mieszka sekretarz Nowosiłow, i poszedł w tym kierunku 
bacznie oglądając ulice.

W głębi niewielkiego, otoczonego parkanem podwórza 
stał obszerny dom, nakryty spiczastym dachem.

Pośrodku miał mały ganeczek z okapem na filarkach, 
a po obu stronach po dwa duże okna, przykryte lodowatymi 
taflami.

Gdy Beniowski już wstępował na schodki ganeczka, 
zza węgła ukazał się piętnowany na obu policzkach niewol­
nik i szorstko zapytał:

— A dokąd to?...
— Do sekretarza kancelarii.
— Pan teraz gości ma. Od kuchni idź i tam zaczekaj! 

Nie wiesz drogi? Tędy leziesz?!...
Beniowski zamyślił się.
— Miły człowieku!... — rzekł wyjmując grosz. — Ja 

pójdę już tędy, a ty idź przez kuchnię i powiedz panu, że 
wygnańcy, którzy wczoraj przybyli, chcą mu złożyć swe 
uszanowanie!...

— Ech, nie znasz ty tutejszych porządków. Pójść to 
pójdę, dlaczego nie? Ale może ci tęgo za to wlecieć!

Beniowski nacisnął ostrożnie klamkę żelazną i wszedł 
do niewielkiego przedpokoju. Parę futer wisiało na wieszad­
łach; zdjął więc swoją szubę, powiesił ją skromnie w prze­
ciwnym kącie i został w granatowym sukiennym półwoj- 
skowym żupanie, który starannie przechowywał całą drogę 
i dowiózł aż tutaj w całości. Poczekał czas jakiś, lecz nie 
słysząc żadnego głosu ani widząc ruchu w głębi domu, 
uchylił cicho drzwi na prawo.

W dużej świetlicy, wysłanej futrzanymi kobiercami, 
siedziało dwóch panów, opierając się łokciami na stole; nie 
ruszyli się i nie zmienili położenia, choć drzwi z lekka skrzyp­
nęły, tak byli jakąś sprawą zajęci. Beniowski przestąpił próg 
i wyprostował się tuż u drzwi.

Teraz widział wyraźnie, że grali w szachy, a bystry 
wzrok pozwalał mu nawet z tej odległości śledzić za posu­
nięciami. Siedzący tyłem do niego chudy, kościsty jegomość 
w kozackim czekmeniu grał źle, ale mimo to wygrywał. Jego 
przeciwnik, gruby, okrągły jak dynia, owinięty niedbale 
żółto-czerwonym kwiecistym szlafrokiem, sapał, pocił się 
i zdradzał zły humor. Gra widocznie dobiegała do niepo­
myślnego dlań końca. Beniowski chrząknął.

— Kto tam?
— Beniowski jestem! Wygnaniec... wczoraj przybyłem. 

Pośpieszam do Waszej Szlachetności z pokornym pytaniem, 
kiedy raczy przyjąć wyrazy szacunku ode mnie i towarzy­
szów moich, czekających na ulicy...

— Dobrze, niech jeszcze poczekają!
Znowu zapanowało milczenie, przerywane jedynie stu­

kaniem szachów i sapaniem zapaśników.
— Ech! Przegrałem!... — mruknął wreszcie gruby, od­

suwając się z niechęcią od szachownicy.
— Jeszcze tutaj możecie uciec, Sergiuszu Nikołajewiczu! 

— pocieszał go przeciwnik.
(Ciąg Dalszy Nastąpi)
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Derwinski Acts

Asks for Review of
Immigration Museum

Congressman Edward J. Der­
winski (R.-Ill.) has criticized the 
plans proposed for a Museum of 
Immigration, which is to be lo­
cated at the base of the Statue of 
Liberty, since they almost com­
pletely overlook the role played 
by immigrants from Poland, the 
Baltic States, Greece, Italy, other 
Southern and Eastern European 
lands in the development of our 
nation.

Since these plans are presently 
under study by officials of the 
Department of the Interior, the 
Illinois Congressman sent the fol­
lowing letter to Secretary of the 
Interior Stewart L. Udall.

Dear Mr. Secretary:
It is my understanding that the 

present plans to build a Museum 
of Immigration at the base of the 
Statue of Liberty almost complete­
ly overlook the part played by im­
migrants from the Baltic States, 
Greece, Italy and Poland, in the 
development of our nation.

I hope that you will thoroughly 
review these plans and make any 
necessary changes to correct what 
would be a grave injustice to the 
descendants of these people, as 
well as to the citizens of these 
countries.

Your assistance in this matter 
will be greatly appreciated.

Sincerely yours,
EDWARD J. DERWINSKI, M.C.

Recipient of Master 
of Arts in Economics

New York (Sp.) — Sigmund 
H. Umiński of River Edge, New 
Jersey is the recipient of new 
scholastic honors for his post grad­
uate work in the field of econ­
omics. The Polish University in­
Exile in London, England, has 
conferred on Mr. Umiński the 
Master of Arts degree with honors.

While engaged in extensive re­
search work in the field of econ­
omics, Mr. Umiński, a charter 
member of the Polish American 
Historical Association, is pursuing 
further studies in preparation for

hi^ier degree, upon completion of 
which he will receive a Doctor of 
Philosophy in Economics.

Mr. Uminski’s first published 
book “The Progress of Labor in 
the United States” published by the 
House of Field, Inc. is used as a 
text book and reference work.

The two major research topics 
chosen by Sigmund H. Umiński for 
his doctoral dissertation are 
“Copernican Economic Theory” 
and “The Papacy and Economic 
Encyclicals.”

In Real Estate

Homes for Poor 
Breed Politics

Washington (UPI) — Like two 
ships passing in the night. That’s 
Sen. Charles H. Percy, a Republi­
can presidential possibility, and the 
Johnson administration.

Percy wants to raise $2 billion 
in private money to help poor 
Americans own their own homes. 
But Robert C. Weaver, Secretary 
of Housing and Urban Development 
(HUD), says t he Percy plan could 
lead to riots.

It isn’t that Weaver thinks 
Percy’s idea is so bad. It’s just that 
they’re talking about different poor 
people.

* * *
WHEN THE ILLINOIS Republi­

can first outlined his plan for a 
National Home Ownership Founda­
tion, he said he wanted to do 
something for the poor family 
which was locked in a “public 
housing cellblock.” He wanted to 
help those at the ‘bottom of not 
only the economic heap, but the 
psychological heap as well.”

But when it came to putting a 
plan on paper, Percy discovered 
it’s one thing to talk about home­
ownership among the nation’s poor­
est families, but it’s another thing 
to achieve it. The average income 
of families in public housing is 
about $3,200 a year, and many of 
the poorest families are simply not 
capable of meeting monthly mort­
gage payments.

So Percy redesigned his home­

ownership scheme to help the so- 
called “gap” families, those too 
well off to qualify for public 
housing but too poor to afford to 
finance a house on the private 
market. There are families in the 
$4,000 to $6,000 income range.

» * »
TROUBLE IS, he kept talking as 

though his plan would help the 
poorest people. It was only re­
cently that Percy conceded in 
response to a question that his 
homeownership foundation had 
nothing to it for families ‘at the 
bottom of the barrel.”

Weaver knew this perfectly well, 
but the administration’s housing 
man was not about to let Percy 
get off that easily.

He warned that many of the 
homes bought under the Percy plan 
would be lost when the owners got 
sick or lost their jobs. This would 
surely lead to ‘disillusionment . . . 
despair and . . . violence in the 
ghetto,” Weaver said.

So far, Percy and Weaver have 
been trying to get as much political 
mileage as possible out of the 
debate. But Sen. John Sparkman, 
D.-Ala., has promised to hold hear­
ings on the Percy plan.

When he does, maybe there can 
be a serious discussion of how to 
help both the moderately poor 
and the really poor own their own 
homes.

Indoor Plant 
Lighting

College Station, Tex. (UPI) — 
Indoor gardening need not be 
limited by window space, accord­
ing to Texas A&M horticulturist 
Everett Janne.

“You can still grow attractive 
plants with the aid of artificial 
lights,” Janne said. “Flourescent 
lamps provide an excellent source 
of light because they give off very 
little heat and can be placed near 
the plant to provide high light 
intensities.”

He said standard cool lamps are 
most popular, and each fixture 
Should contain at least two 40-watt 
lamps.

“Ttiis fixture should be suspended 
over a bench or table not more 
than one foot above the trays or 
flats containing the plants,” Janne 
Mid.

“This will provide sufficient light 
to produce good plants of top qual­
ity if they are lighted 14 to 16 
hours a day. Two lamp fixtures 
mounted side-by-side will light an 
area four feet by four feet.”

As long as the room temperature 
atays between 60 and 75 degrees, 
ho additional heat is needed, 
Janne said.

About 85 to 98 per cent of the 
water m a food is removed during 

drying.

Jailless Town HO 
Of Jail Assn.

Keene, Tex. (UPI) — This com­
munity of 3,000 has no jail — but 
it is the headquarters for the Na­
tional Jail Association.

The Seventh Day Adventist town 
is the home of Roy Casey, execu­
tive director of the National Jail 
Association, and the ‘National Jail 
Forum” is published here.

Nagging Lack of 
Blacksmiths

An Arbor, Mich. (UPI) — Add 
another category to the manpower 
shortage: Blacksmiths.

The number of horses in the 
country is increasing faster than 
the available smithys, according to 
Prof. Ros J. Wilhelm of the Uni­
versity of Michigan. The gap con­
tinues despite salaries ranging from 
$20,000 to $40,000 a year for top­
flight blacksmiths at the big race 
tracks.

In the Midwest blacksmiths 
charge $12 to trim each horse and 
put back the old shoes. If new 
shoes are made the tab is $14. And 
it takes only an hour to shoe a 
horse.

The house population is galloping 
because an affluent society de­
mands the animals for hunting and 
other sports.

Bowling Popular
New York (UPI) — Baseball, 

football and basketball all lay 
claim to being the national sport. 
But bowling has far and away the 
most participants.

Bowling is also one of the “most 
sedentary” sports, according to a 
report by John P. Robinson, study 
director in the Survey Research 
Center of the University of Mich­
igan Institute for Social Researdh.

Peruvian Penology
Lima, Peru (UPI) — About one 

out of 1,000 Peruvians is behind 
bare, a prison census revealed. The 
census showed 12,200 persons in the 
country’s 149 jails or prisons. Peru 
has a population estimated at 11.7 
million.

The Lima area has 4,000 pris­
oners, of whom 1,800 are on the 
Fronton Penal Island just off the 
coast.

Inflation Warning
Dayton, Ohio. (UPI)—Report­

ing that industrial productivity 
was up less than 1 percent in the 
first quarter of 1967 over 1966, 
Fact-o-Gram, a business publi­
cation of the University of Day­
ton says” with wage rates rising 
rapidly, a slowing of output per 
man hour can mean only higher 
prices and more inflation.”

The publication says the in­
crease in productivity was only 
2.4 per cent in 1966 over 1965; 
from 1960 to 1964 there was an 
average annual gain of 3.5 per 
cent, and from 1947 to 1965 an 
average annual increase of 2.8 
per cent.

Outdoor “Museum”
New York (UPI) — The ancient 

Norman city of Rouen, France, 
has installed transmitters near 
each of its most famous illumi­
nated monuments, such as the 
Cathedral, the Church of St. Macon, 
the Clock Tower and the Old 
Market Place, says the French 
Government Tourist Office.

By plugging in his own indi­
vidual receiver, the tourist can 
listen to French, English or Ger­
man commentaries in the monu­
ments, lasting about eight minutes 
for each site.

Tke Teat Scene

Tab classic combo 
OF *A BOY AHP HIS 

POG" HAS CHANGED 
TO ‘AYOUNG MAN 

AND HIS CAI?. •

Although hot rop 
MAGAZINE 15 THE 
MALE TEEN'S FAVORITE, 
THE HOT ROP CAR IS 
“OUT" WHILE THE 
SPORTS CAR 
IS “IN. *

A<ORE THAN 
HALF OF 
AMERICA’S 

TEENERS HELP 
CHOOSE THE 
FAMILY CAR. 

THEY PREFER 
THE SPORTY 
CONVERTIBLE 
OR FASTBACK 

LOOK APORNEP 
WITH STAINLESS 

STEEL 
wheelcovers 
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In Purple Ribbon Week

4-H Club Youngsters 
Win Many Top Awards
Twenty-five Chicago 4-H Club 

members have been awarded City­
wide Championships for outstand­
ing 4-H project work at the Fifth 
Annual 4-H Purple Ribbon Week. 
This event is being held in the 
Center Mall at the Ford City Shop­
ping Center, 76th and Cicero.

Purple Bibbon Week exhibits in­
clude the 500 best exhibits selected 
from more than 6,000 exhibits 
shown at six area 4-H Club-O- 
Rames in the city in May and 
June.

Championship awards are pro­
vided by the Ford City Shoping 
Center. 4-H Club work was in­
troduced for Chicago 4-H’ere on 
July 1, 1957. There are now 139 
neighborhood 4-H Clubs all over 
the city with almost 2,000 members.

* * •
THE COLLEENS 4-H Club, lo­

cated in the southwest area, was 
named champion in the 4-H Club 
display contest. Their display was 
the best entry from 58 competing 
clubs. Green Leaf Cadets 4-H Club 
in the Midway area received top 
honors in the club scrapbook cate­
gory.

Project champions will be pre­
sented in a program at 2:30 p.m. 
Sunday in the Center Mall. Forty­
seven girls will model garments 
they have made — ten will be se­
lected to model at the Illinois 
State Fair. The city-wide champion 
act from Share-the-Fun will also 
be presented at the Sunday after­
noon program.

* * *

in the development of 4-H Club 
Work in Chicago are the Cook 
County Board, Chicago 4-H Asso­
ciation, and the United States De­
partment of Agriculture. The Chi­
cago 4-H Club Office is at 1642 
West 47th Street.

Among the Fifth Annual Purple 
Ribbon Week winners are:

Judy Kaminski, 5755 South Na­
toma, Green and White Angels 
4-H; Elaine Pokusa, 5408 South 
Mobile, Archerettes 4-H; Jim Zol- 
tnierski, 5417 South Natoma, Clear- 
Ridge Comets 4-H; Pat Hovaniec, 
6541 South Kedvale, Happy, Handy, 
Healthy Harlequins 4-H; Loretta 
Smagała, 5400 South Merrimac, 
Archways 4-H; and Claudia Kasper, 
3518 West 65th Street, Whippoor­
wills 4-H.

4-H CLUB WORK in Chicago is 
administered by the University of 
Illinois. Other entities interested

R
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HOLLYWOOD RHOADES — 
Barbara Rhoades, 5-feet-ll, 
is in Hollywood to become 
film capital’s tallest leading 
lady, starring with Robert 
Wagner and Mary Tyler 
Moore in the comedy, "Don’t 
Just STAND There.” She 
was starring in the Broad­
way hit, "Funny Girl,” when 

Universal signed her.

Works On Karge’s Biography

Col. Kajencki Assigned
To NATO Post in Turkey

New York (Sp.) — Colonel 
Francis J. Kajencki, a member of 
the Editorial Board, Polish Amer­
ican Historical Association, has 
been assigned by the U.S. Army to 
his new military duty in Turkey.

During the year 1966-67, Colonel 
Kajnecki had been given the op­
portunity to matriculate in the 
University of Wisconsin, pursuing 
a course in journalism, upon com­
pletion of which he received a 
Master of Arts degree in journal­
ism.

His thesis subject was “The New 
York Press and Napoleonic Mex­
ico.” The research explored the 
role of the four leading New 
York newspapers — New York 
Herald, New York Times, New 
York Tribune and Evening Post in 
reporting the events of Max­

imilian’s Mexican Empire in the 
period 1865-67, and the influence 
on the American foreign policy 
towards Napoleonic Mexico.

* * *
UPON COMPLETION of his 

studies, Colonel Kajencki accom­
panied by his wife and his two 
daughters spent a few days visiting 
his mother in Erie, Pa., after which 
he departed by plane to Iszmir, 
Turkey.

While away from the United 
States, Colonel Kajnecki is pre­
paring a special article on General 
Joseph Karge for publication in a 
special book “The Poles in the 
Civil War” — now in preparation 
and edited by Sigmund H. Umiński, 
President of the Polish American 
Historical Association.

It's Good to 
Take a Walk

By HELEN D. BIELAKIEWICZ
A transit strike can be a bad 

dream in the least, a nightmare to 
some, the pain of its hardships, dis­
comfort and inconvenience has a 
salutary effect on many of its 
victims; they relive an early exper­
ience in life — getting from one 
place to another on foot.

But putting the physical attri­
butes of walking aside for the 
moment, this form of getting about 
offers a far better solution to 
normal mental stress that is so 
prevalent today than that sought in 
a bottle, be the contents in liquid 
or pill form. A long walk is one of 
the best tranquillizers known to 
man.

William Hazlitt, in his lengthy 
dissertation, On Going On A 
Journey, likewise praises the men­
tal resuscitation one gets from 
walking, especially alone. “I can 
enjoy society in a room,” he says, 
“but out of doors, nature is enough 
for me. I am less alone than when 
alone. . ..

* * •
"I CANNOT SEE the wit of walk­

ing and talking at the same time. 
Widen I am in the country, I wish 
to vegetate like the country. . . . 
Instead of an awkward silence, 
broken by attempts at wit or dull 
commonplaces, mine is that undis­
turbed silence of the heart which 
alone is perfect eloquence.”

Imagine a moonlight stroll, bare­
foot, on the moist, salt-watered 
sands, the high dunes on one hand 
and the lapping ocean on ttie other. 
Far removed from the cares of a 
woe-begotten world, the beach 
there stretching for endles miles 
in either direction, pristine in its 
solitary grandeur. With only the 
stars oveihead and the bright moon 
playing hide-and-seek with scud­
ding clouds to keep you company, 
all your cares vanish into vast 
nothingness that enshroudes you.

* * *
ANOTHER MAJESTY of the uni­

verse met head on could be a walk 
along a shimmering lake on a 
warm afternoon — only the sound 
of crackling leaves and branches 
underfoot breaking the stillness 
of the lovely day. At long last, 
coming to a rest stop we perch 
atop a huge boulder beside the 
silent waters and lose ourselves 
in the mirrored elegance before 
us as a kaleidoscope of color — 
the blue of the sky, the white of 
puff-ball clouds, the red, yellows, 
russetts and golds of the summer 
flowers — reflecting the gratifi­
cation within us.

* * *
QUITE NATURALLY, trodding 

the cemetend sidewalks of our 
many cities is a far cry from the 
trails and the wilderness empire in 
our forests, or a hike across open

"MISS PHOTOGENIC” at the 
"Miss Universe” contest in 
Miami Beach, Fla., is Elya 
Calligeraki, "Miss Greece.”

fields, a stroll on a darkened 
beach or a ramble beside a sylvan 
lake, but the gains therefrom can 
be almost as great. Even though 
it is necessary to be on the alert 
against the foibles of careless cab­
bies, day-dreaming dawdlers and 
pushy pedestrians, a city walker 
can, without really trying lose him­
self in pleasant thought.

♦ » »
MANY OF THE WORLD'S great 

have found walking a stimulating 
experience; several of our pres­
idents have been avid pursuers 
after this form of exercise. Al­
though it is not here recommended 
in any way, or even suggested, that 
one engage in a 50-mile-a-day 
marathon, the popularity of which 
reached its apogee some time ago, 
I do subscribe to the theory that 
taking a walk is one of the best 
medicines known to mankind. It’s 
amazing how quickly problems can 
be put in their proper perspective 
while ambling along a city street or 
a country lane. And the price of 
this tonic is so small that one can 
afford not to try at least a small 
doze. It’s been known to have won­
derfully potent restorative powers; 
as a personal panacea in these 
troubled times, it’s without peer.

Hopping Business
Corpus Christi, Tex. (UPI) — 

A. G. Rhodes of Corpus Christi will 
put you in the frog leg business.

For $8 he will sell you a pair of 
breeders. The jumbo size, however 
cost $15 for a pair between 16 and 
20 inches long.

‘Moon Ship’ X-Rayed
White Plains, N.Y. (UPI) — The 

world’s smallest industrial x-ray 
tube has completed a large assign­
ment. Its task was to inspect 1,200 
brazed joints in the maze of 
“plumbing” inside the first U.S. 
spacecraft scheduled for a manned 
landing on the moon, according 
to officials of Picker X-Ray Corp-

Officials said the seven-pound 
tube, made of a special ceramic 
and insulated with gas, was the 
only suitable v-ray source small 
enough and light enough to be 
maneuvered through the insides 
o fthe lunar excursion module.

Sleepyheads
London (UPI) — Men need an 

average of 10 minutes more sleep 
per night than women, according 
to a report in the magazine New 
Scientist. And as they get older, 
the men need even more — up to 
25 minutes. The findings were by 
a medical team in research on 120 
men and 120 women. On the widely 
accepted belief that eight hours 
sleep is needed, the survey said 
th eaverage is seven hours, 36 
minutes.

Safer Surfing
Stanford, Calif. (UPI) — A Stan­

ford University engineering stu­
dent has developed a surfboard 
with a reractable fin to reduce 
injuries. George A. Powell of East 
Palo Alto, Calif., designed the fin 
of polypropylene, locating it in a 
slot cut through the aft end of 
the board.

A heavy blow frees the fin from 
two rods holding it in place and 
allows it to pivot upward on one 
of the elastic thermoplastic rods. 
This movement, Powell believes, 
will prevent the fin from striking 
a surfer during a spill.

TIMELY TOPICS
Foreign Auto Makers 
Balk at Exhaust Control
Detroit (UPI) — Starting with 

the 1968 models of new cars, there 
may be a lot of foreign car name 
plates missing from the American 
market.

It has nothing to do with the 
new auto safety regulations, but on 
another government regulation 
imposed by the Clean Air Act of 
1965. That’s the regulation that re­
quires exhaust control devices on 
all new cars.

* * *
THIS ONE regulation alone is 

a major stumbling block for many 
foreign cars.

Automotive News, the industry 
newspaper, says at least 10 foreign 
manufacturers appear to be quit­
ting the American market by 
default. That is, these makers are 
not even bothering to apply for 
certification of their cars as meet­
ing the emission standards. Without 
certification, their care cannot be 
sold in the American market. The 
paper quotes Robert Van Der Veer, 
chief of the Motor Vehicle Com­
pliance Laboratory of the National 
Center for Air Pollution Control as 
saying these makers have made no 
effort to have their exhaust con­
trol devices certified. Van Der Veer 
does identify the makers. He says 
some of the foreign manufacturers 
have inquired about certification 
procedures, but have not been 
heard from again.

AUTOMOTIVE NEWS says that 
among the foreign manufacturers, 
only Toyota, Porsdhe, Nissan and 
Peugot have so far been fully cer­
tified. Volkswagen, by far the lar­
gest foreign manufacturer, prob­
ably will be certified before the 
required date.

Van Der Veer says most of the 
10 foreign firms expected to drop 
out of the American market are 
lew volume 1—- ■ —'•s.

» » •
CERTIFICA. . .< i.F cars is not 

a simple thing. In the initial test 
for performance, the test for each 
car takes only about 17 minutes of 
actual test time starting with a 
cold engine. But there are two 
parts to the full compliance test. 
And, in one part, each company 
must run a maximum of 10 durabil­
ity test cars for 50,000 miles and 
these cars must be representative 
of at least 70 per cent of the 
company’s sales. Ttiis 50,000-mile 
test establishes the so-called de­
terioration rate at which the car’s 
emissions of unbumed hydrocarbon 
and carbon monoxide increase. 1110 
durability test part usually takes 
about six months.

hydrocarbon emissions to 275 parts 
per million in the exhaust gases, 
with carbon monoxide limited to 
1% per cent of the exhaust.

* * *
BY COMPARING ttiis perform­

ance with a similar test given a 
company’s 10 other cars that have 
been run a total of 50,000 miles, 
the examiners can determine, by 
extension or extrapolation, what 
a car’s rate of emission should 
be at 50,000 or 100,000 miles.

Similar regulations will control 
1969 production. But then for 1970, 
as Automotive News puts it, it will 
be a whole new ball game.

The exhaust emission require­
ments will be mudh tougher.

Now You Know
The University of Utah, founded 

in 1850, is the oldest land grant 
college west of the Mississippi 
River.

• • *
Only one of the Great Lakes, 

Michigan, is wholly in the United 
States; the others are shared with 
Canada.

* * *
The southernmost city in th« 

United States is Hilo, island of 
Hawaii.

» » »
The first seat of the U.S. Gov­

ernment was Federal Hall, at 
Nassau and Wall Streets, New 
York City.

» » »
The home of Presidents John and 

Quincy’s Adams at Quincy, Mass., 
is a National Historic Site.

* * *
Hie first attempted English set­

tlement of the United States was «t 
Fort Raleigh, N.C.

* • *
Thet Arkansas River is 1,459 

miles long.
* * *

The world's worst railroad wreck 
occurred Dec. 12, 1917, at Modane, 
France, killing 543.

* * *
North America, including islands, 

has an area of 9.3 million square 
miles.

» • *
The average depth of the Pacific 

Ocean is 14,048 feet.
* * *

The name Massachusetts is made 
up of Algonquin Indian words 
meaning “near the great moun­
tain.”

* * *
California entered ttie Union 

Sept. 9, 1850.
* * *

THE OTHER PART of the test 
consists of running an emission 
check on each car after it has been 
run 4,000 miles. At that point, the 
car is considered to be just about 
broken in. This is a sort of starting 
point. These cars must meet the 
regulation by limiting unburned

A loggerhead turtle’s eggs hatch 
in 44 days.

* • *
Connecticut also is known as the 

Constitution State.
• * •

The State Flower of Colorado if 
the Columbine.

Paper Dollies

* J"

New zing is being added to the London “dolly” look (long 
hair, pale lipstick, baby shoes) by Beautiful Hair Breck. 
To accent the sparkle of all this “modery”, they’ve developed
a gentle blonde lightener — Go o 
Go Light — that’s a “natural” 
for any young or first-time' 
user. And to help you become a 
full-fledged paper “dolly”, 
they’re offering you one of 
these exclusively designed pa­
per shifts for only a $1.00 and 
$.25 for handling plus a box 
top from a Go Go Light package.

These mini-mod paper dresses 
are offered in two wild pat­
terns: Flak—full of crisscrosses 
and Vertigo with loads of dia-, 
monds are the most different

and individual way to look this 
summer. Because they’re inex­
pensive enough to dispose of if 
soiled, paper garments are su­
per for any girl who wants to 
make summer time, truly “easy 
living”. Slip into a paper shift 
as a bikini topper when the 
beach cools off or add net stock­
ings, a pair of baby shoes and 
you are set for a party. Any 
way you look at these dresses, 
they’re a great way to cut up 
this summer!



Dawne Dzieje Prowincji
Manitoba w Kanadzie
Pierwsza Osada Powstała w Roku 1803 Na 

Wyspie Księcia Edwarda
Pierwsza stała osada na za­

chodzie Kanady powstała w 
Red River. Był to zaczątek 
dzisiejszego miasta Winni­
peg. Pomysł jej założenia wy­
szedł od lorda Thomas Dou­
glas (Earl of Selkirk), szla­
chcica szkockiego o nieprze­
ciętnym umyśle i filantropij­
nym nastawieniu. Ubolewał 
on nad rewolucją ekonomicz­
ną w Szkocji, która miała 
miejsce w początkach XIX 
wieku, skutkiem której drob­
nym dzierżawcom szkockim 
odbierano ziemię, obracając 
na hodowlę owiec. Lord Dou­
glas widział polepszenie cięż­
kiej sytuacji dzierżawców w 
emigracji na tereny Nowego 
Świata.
Pierwsza Osada

W 1803 roku lord Selkirk 
założył więc pierwszą osadę 
na Wyspie Księcia Edwarda 
(Prince Edward Island), a 
w następnym roku wysłał 
przeszło 100 Szkotów, by osie­
dlili się w okolicach Jeziora 
St. Clair. Niestety, prawie po­
łowa ich zmarła na malarię 
lub czerwonkę. Postanowił 
wtedy spróbować osadnictwa 
na zachodzie, w dolinie Red 
River. Nie mając żadnych in­
formacji na temat owych te­
renów, lord Selkirk nie zda­
wał sobie sprawy, z jaką opo­
zycją spotka się ze strony fir­
my North West Company, 
która od lat gospodarowała w 
Red River Valley. Pierwszym 
jego posunięciem było naby­
cie większości udziałów w 
Hudson Bay Company. Była 
to firma, która otrzymała w 
1670 roku od króla Karola II 
prawa własności i handlu na 
wszystkich terenach, zasila­
nych wodami, spływającymi 
do Hudson Bay. Lord Selkirk 
przekonał firmę, by przyzna­
ła mu okręg Assiniboia wiel­
kości 116,000 mil kwadrato-

Policjanci 
Rezerwowi 
w Kłopocie

Dep. Policji Chicagoskiej 
nie lubi konkurencji że strony 
amatorów, ponieważ taka 
konkurencja jest niele­
galną i dlatego w poniedziałek 
czterech mężczyzn w mundu­
rach policyj nych zostało 
aresztowanych na terenie 
karnawału paraf, przy kato­
lickich kościele św. Józefata 
pnr. 2311 Southport ave.

Aresztowani byli członkami 
grupy zwanej Rezerwową Po­
licją Ruchu Kołowego. To nie 
jest oficjalna organizacja. 
Aresztowani wyjaśnili, że 
otrzymali rozkaz strzeżenia 
karnawału, ponieważ osoby 
sprzedające posiadały większe 
sumy pieniężne.

Członkowie policji rezerwo­
wej byli bardzo zdziwieni, 
gdy ich aresztowano. “My to 
robimy przez cały czas,” po­
wiedział jeden z aresztowa­
nych. Gdy ich przełożony Ed­
ward Rycraft przybył na sta­
cję policyjną przy East Chi­
cago ave„ celem wydobycia 
swych mężczyzn z aresztu, to 
on również został aresztowa­
ny.

Aresztowani zostali oskar­
żeni o odgrywanie policjan­
tów, nielegalnie używanie 
broni i nielegalne zajmowanie 
się pracę detektywa prywat­
nego. Detektyw Paul Tasch 
wyjaśnił, że policjanci rezer­
wowi nie mają licencji na wy­
konywanie funkcyj policyj­
nych. 

wych w dolinach rzek Red 
i Assiniboine.
Ostra i Ciężka Zima

Na gubernatora nowej osa­
dy wyznaczył lojalistę z Up­
per Canada, kapitana Miles 
Macdonell. Kpt. Miles Mac- 
donell wyruszył ze Szkocji w 
1811 roku, zabierając ze so­
bą 100 emigrantów. Po dwóch 
miesiącach niebezpiecznej po­
dróży przybyli oni wreszcie 
do York Factory, lecz było już 
za późno, aby dotrzeć do Red 
River przed zimą. Zima była 
niezwykle ciężka dla nieprzy- 
zwyczajonych do tego rodza­
ju mrozu Szkotów, lecz wio­
sną odważnie wyruszyli w 
dalszą, 730-milową podróż na 
miejsce przeznaczenia. Ażeby 
tego dokonać musieli zbudo­
wać specjalne łodzie o pła­
skim dnie, któreby można 
przesuwać z jednej rzeki lub 
jeziora do drugiej.

W końcu dotarli do miej­
sca dziś znanego pod nazwą 
Colony Gardens, gdzie osie­
dlili się i przetrwali o głodzie 
i chłodzie dwa lata.
Epidemia

W międzyczasie lord Sel­
kirk dowiedział się o ich cięż­
kim losie i wysiał setkę no­
wych emigrantów. Okręt ich 
zajechał szczęśliwie, lecz e- 
pidemia febry zdziesiątkowa­
ła wyprawę. Na wiosnę z 
grupy tej dobrnęła poprzez 
śnieg do Red River tylko po­
łowa uczestników. Osadnicy 
Macdonella stanęli przed wi­
dmem śmierci głodowej — 
wobec czego wydał on zakaz 
wysyłania w Assiniboia ja­
kichkolwiek zapasów żywno­
ści oraz przejął z punktu 
handlowego firmy North 
West Company 600 worków 
suszonych płatków mięsnych.

Ponieważ jednak firma 
North West Company pole­
gała na żywności dostarcza­
nej z Red River Valley, zaata­
kowała więc osadę. Był to 
1815 rok. Osadnicy zmusze­
ni byli wynieść się do Nor­
way House, leżącego na pół­
nocy Jeziora Winnipeg. Po 
ich wyjściu całą osadę spalo­
no doszczętnie.
Oddziały Wojażerów

Dopiero po tym zajściu lord 
Selkirk wysłał oddział woja­
żerów pod dowództwem Co­
lin Robertsona, który namówił 
osadników, by wrócili do Red 
River. Wróciwszy na teren o- 
sady, stwierdzili oni, że zbio­
ry ich były tak obfite, jak 
nigdy przed tern. Jesienią 
przybyło 84 nowych osadni­
ków ze Szkocji. North West 
Company znów wysłała prze­
ciwko osadnikom swój od­
dział, zasilony metysami i 
handlarzami futer. W miej­
scowości zwanej Seven Oaks 
— dziś Greater Winnipeg — 
na północ od Fort Douglas, 
nowy gubernator Semple i 
prawie wszyscy jego żołnie­
rze zostali wybici. Kolonistom 
pozwolono schronić się w 
Norway House. Po raz drugi 
osadę Red River zmazano z 
mapy.
Niebezpieczeństwo

Lord Selkirk zrozumiał wre­
szcie niebezpieczeństwo zagra­
żające jego kolonii. Przybył do 
Montrealu i natychmiast wy­
ruszył za zachód. W Fort Wil­
liam zajął fort i zaaresztował 
dziewięciu partnerów North 
West Company, a potem spro­
wadził z Norway House osad­
ników, by rozpoczęli odbudo­
wanie osady. Lord Selkirk po­
czynił jednak posunięcia prze­
chodzące jego autorytet, co 
wywołało szereg spraw sądo­
wych i wyroków, które nad­
szarpnęły jego zdrowie. Z marł 
on w południowej Francji w 
1820 roku.

PROBLEMY ZAWIESZENIA BRONI — Z zakrytem 
okiem izraelski minister obrony Moshe Dayan i gen. Odd 
Bull, nadzorca zawieszenia broni z ramienia Narodów 
Zjedn. konferują na temat problemów związanych z za­
wieszeniem broni w Tel Aviv. Później, Buli udał się do 
Kairu na podobną konferencję z urzędnikami Zjedn. 
Republiki Arabskiej.

DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA). WTOREK, 18-GO LIPCA (JULY), 1967

TRADYCYJNE i RELIGIJNE TAŃCE oraz muzyka japońska będą wykonane przez ze­
spół p.t. Odori Festival of Japan, który obecnie jest na swym pierwszym turnee w St. 
Zjedn. pod auspicjami impressaria S. Hurok’a. 40-osobowy zespół jest czołowym japoń­
skim baletem ludowym i przybywa do St. Zjedn. bezpośrednio po występach na kana­
dyjskiej Wystawie Światowej.

Klęska Sowieckiego Wywiadu 
na Środkowym Wschodzie
Za Rok Izraelska Bomba Atomowa. — Straty 

Syrii Znacznie Wyższe Od Podanych.

“Ossolineum”-Najstarszy Zakład
Wydawniczy Powstał We Lwowie

Założony w Roku 1817 Przez Potomka Starego 
Rodu Osolińskich.

Był marzec 1817 roku, kie­
dy w kancelarii lwowskiego 
notariusza został sporządzony 
akt, mocą którego Józef Ma­
ksymilian Ossoliński, potomek 
starego rodu dostojników 
królewskich, nabył na włas­
ność budynki klasztoru po- 
karmelitackiego wraz z ko­
ściołem, oba w ruinie, ponie­
waż Austriacy zamienili je na 
magazyn wojskowy. Ale no­
wy właściciel obu obiektów 
nie zamierzał przywrócić je 
do celów sakralnych. Wpraw­
dzie kształcił się za młodu w 
Konwikcie Jezuitów w War­
szawie, ukończył go jednak z 
wyraźną niechęcią do stanu 
duchownego, natomiast z żył­
ką pisarską i wielkim rozmi­
łowaniem w książkach. To 
właśnie, że użyję współczes­
nego określenia “hobby”, sta­
ło się w następstwie celem ży­
cia światłego pisarza i histo­
ryka literatury, dając krajo­
wi pierwszy na dużą skalę za­
krojony zakład wydawniczy 
z własną drukarnią oraz bo­
gatą biblioteką.
Kariera Literacka

Ossoliński rozpoczął swoją 
karierę literacką w piśmie 
“Zabawy przyjemne i poży­
teczne” i w “Monitorze”. 
Wprowadzony na dwór Stani­
sława Augusta obcował z lu­
minarzami epoki: Naruszewi­
czem i Czackim, ślęczył nad 
książkami i już wtedy powziął 
zamiar gromadzenia co naj­
cenniejszych dzieł z literatury 
słowiańskiej. Zamiar ten kon­
tynuował następnie w Gali­
cji. (Ossolińscy posiadali tam 
majątki rodowe), a później w 
Wiedniu, gdzie w końcu osie­
dlił się na stałe. Pobyt w nad- 
dunajskiej stolicy obfitującej 
w dobra kulturalne, sprzyjał 
bibliofilijskim zamiłowaniom 
Ossolińskiego. Przez pewien 
czas kierował nawet bibliote­
ką cesarską, a uzyskawszy 
względy Franciszka I. wyje­
dnał u niego ustanowienie ka­
tedry języka polskiego i lite­
ratury polskiej na akademii 
lwowskiej, co jak na czasy po- 
rozbiorowe było dużym osią­
gnięciem.

W tym czasie zbiory biblio­
teczne Ossolińskego były już 
tak liczne, że do porządkowa­
nia ich musiał sobie dobrać 
pomocnika. Staje się nim Sa­
muel Linde, sławny twórca 
“Słownika języka polskiego”, 
który to “Słownik” miał się 
ukazać w przyszłości nakła­
dem “Ossolineum”. Dziesięć 
lat pracuje Linde u boku Os­
solińskiego. Stopniowo kry­
stalizuje się myśl założenia 
fundacji, mającej utrzymać 
zakład wydawniczy z drukar­
nią oraz biblioteką. Wybór sie­
dziby pada na Lwów. Ossoliń­
ski ustanawia kuratora fun­
dacji, który z jego majątków 
w Galicji ma wypłacać rocz­
nie na jej potrzeby 6 tysięcy 
reńskich i nabywa wspomnia­
ne już obiekty poklasztorne 
do przebudowy. Nad planami 
nowych budynków pracuje 
gen. inż. Józef Bem, sławny 
artylerzysta. Niestety, sam 
fundator nie doczekał otwar­
cia Zakładu; zmarł w 1826 
roku, mając lat 78 i pracując 
do ostatniej chwili ze studen­
tami, choć był już prawie nie­
widomy. Studenci czytali mu 
klasyków rzymskich, on dyk­
tował im przekłady.
W 1833 Roku

“Ossolineum”, mimo że da­
tę jego założenia przyjęto — 
1817 rok, zostało otwarte dla 
publiczności dopiero w 18331 
roku: fundamentem księgo-! 
zbioru było 50 wielkich skrzyń I 
z książkami, które nadeszły i 
z Wiednia. Na początku na­

szego stulecia ten księgozbiór 
urósł już do liczby 123 tysię­
cy tomów dzieł unikalnych, o- 
koło 5 tysięcy rękopisów i du­
żych ilości map i różnych za­
bytków staropolskiej kultu­
ry.

Do swoich autorów “Ossoli­
neum” zaliczył uczonych o 
światowej sławie: Kotarbiń­
skiego, Kleinera i Bruckne­
ra z humanistów, a z mate­
matyków — Banacha, Stein­
hausa i Sierpińskiego, którzy 
piszą dzieła do dzisiaj jeszcze, 
wydawane w nowych zakła­
dach. Bardzo rozbudowany 
został dział pamiętników. W 
“Ossolineum” istniał zwyczaj, 
który przetrwał zresztą do 
naszych czasów, nabywania 
od osób interesujących i zna­
nych rękopiśmiennych wspo­
mnień dla celów wydawni­
czych, bądź po prostu archi­
walnych i stąd w “Ossoline­
um” znajduje się duża ilość 
przechowywanych w bibliote­
ce Zakładu materiałów pa­
miętnikarskich w formie rę­
kopisów. Do ciekawszych ksią­
żek z tej dziedziny należą: 
“Pamiętniki Stanisława Lu­
bomirskiego”, “Pamiętnik Be­
nedykta Dybowskiego” oraz 
wydane na krótko przed woj­
ną dzieło gen. Władysława 
Sikorskiego: “Polska i Fran­
cja w przeszłości i w dobie 
obecnej”.
Przeniesiony Do Wrocławia

Po drugiej wojnie świa­
towej, po zajęciu Lwowa 
przez Rosję Sowiecką Zakład 
Narodowy im. Ossoliń­
skich osiedlił się we Wro­
cławiu i został włączony do 
Polskiej Akademii Nauk, pu­
blikując głównie książki dla 
placówek PAN i dla towa­
rzystw naukowych. Prowadzi 
również tak zwany “własny 
plan”, wydając wartościowe 
dzieła literatury polskiej i al­
bumy o charakterze regional­
nym, popularyzujące zabytki 
na ziemiach Śląska.

W okresie ostatniego 10-le- 
cia nakładem “Ossolineum” 
ukazały się imponujące obję­
tością tomy z “Biblioteki Pisa­
rzy Polskich”, jak na przy­
kład fototypiczne wydanie au­
tografu “Pana Tadeusza” A- 
dama Mickiewicza lub podo­
bizna kompletu paryskiej ga­
zety “La Tribune des ‘Peu- 
ples”, której w 1848 roku 
Mickiewicz był naczelnym re­
daktorem. Bardzo poszukiwa­
ne przez zbieraczy zagranicz­
nych są albumy “Ossolineum” 
oraz zabytki literatury śre­
dniowiecza. Należą do nich: 
pięknie ilustrowane “Legen­
dy Średniowiecza”, tom “Roz­
myślań dominikańskich”, zdo­
biony ilustracjami z XVI wie­
ku, a z rzeczy nowszych: _
“Wit Stwosz” Detloffa, “Ma­
larstwo polskie” Dobrowol­
skiego w trzech tomach, 

S z t u k a Słowian Południo­
wych” itp.
150 Rocznica

W 150 rocznicę swego ist­
nienia Zakład Narodowy im. 
Ossolińskich ma w swojej kar­
totece odbiorców w 30 kra­
jach świata. Na ich czele znaj­
dują się księgarnie i ośrodki 
uniwersyteckie w Rosji, w 
Niemczech Zachodnich , w 
Stanach Zejdnoczonych, a 
także w Japonii, w Izraelu, 
w Kanadzie, w Australii, a 
nawet w krajach Afryki. Na 
swój 150-letni jubileusz za­
służone wydawnictwo przygo­
towuje szereg nowych warto­
ściowych pozycji. Niedawno 
ukazał się drugi tom “Miast 
polskich”; jedyna to w swo­
im rodzaju bogato ilustrowa­
na encyklopedia z opisem po-

Zaginął Świadek 
Który Zeznawał 
Przeciw Gangsterom

Świadek William Lasky, 
którego zeznanie przed Są­
dem w kwietniu przyczyniło 
się do skazania na więzienie 
6 gangsterów, twór z ą c y c h 
spółkę złodziej i samochodów, 
zaginął teraz bez śladu.

W czasie procesu przed fe­
deralnym Sądem Dystrykto­
wym w Chicago świadek La­
sky oświadczył, że świat 
gangsterski grozi mu zabi­
ciem, jeśli będzie zeznawał 
prawdę. To oświadczenie zo­
stało jednak zbagatelizowane 
tak przez Sąd, jak i prokura­
tora federalnego i świadek 
Lasky nie dostał żadnej o- 
chrony z takim rezultatem, że 
dnia 7 lipca Lasky wyjechał 
samochodem ze swego domu 
w Concord Woods, przedmie­
ścia Valparaiso, w stanie In­
diana, i dotąd do domu nie 
wrócił. Zaginął wraz ze swym 
samochodem.

Matka z Dwoma 
Dziećmi Zabita 
w Wypadku

Pani Marcia Sims z Chi­
cago, oraz dwoje z jej troj­
ga dzieci były wśród siedem 
osób zabitych w poniedziałek 
w wypadku samochodowym 
w pobliżu jej rodzinnego do­
mu w Lakeside, Mich. Pani 
Sims była żoną Franka Mc­
Nair Sims, wiceprezesa Har­
ris Trust and Savings Banku, 
który mieszka pnr. 1235 As­
tor st.

Oprócz pani Sims, zabici 
zostali zidentyfikowani przez 
policję stanową jako jej syn, 
Stephen lat 8, jej córka, Les­
lie, lat 4; angielska pielę­
gniarka, panna Ann Clark, 
lat 20, i Sara Hudson, lat 7, 
jej siostra, Fair, lat 9, oraz 
ich b r a t, Christian, lat 4, 
wszyscy z Crosse Point, Mich.

Do powyższego wypadku 
doszło, gdy auto prowadzone 
przez panią Sims zostało ude­
rzone przez inny samochód 
pędzący na południe. Samo­
chód pani Sims zrobił kilka 
koziołków i niektórzy z pasa­
żerów zostali wyrzuceni z 
auta. Drugi samochód uderzył 
w drzewo. Wszyscy zabici byli 
w samochodzie pani Sims.

Sowieckie Odkrycie 
Nafty w Syrii

W Syrii koło Palmyry so- 
wiecko-syryjska ekspedycj a 
odkryła bogate pokłady nafty.

nad 900 miast i osiedli. Wyj­
dzie ponadto zbiorowa księga 
jubileuszowa “Dzieje Ossoli­
neum” i osobno książka po­
święcona życiu i pracy J. M. 
Ossolińskiego. Biblio grafia 
na pewno uraduje fototypicz- 
na seria “Pierwodruków pa- 
rylskich”, a w niej: — “Kor­
dian”, “Nieboska Komedia” i 
trzecia część “D z i a d ó w”. 
Przygotowują się do druku 
“Dedykacje na wybranych 
książkach”, zawierające au­
tografy wielkich polskich pi­
sarzy, którzy korzystali w 
swojej pracy ze zbiorów “Os­
solineum”. Również w bieżą­
cym roku wyjdą nowe tomy 
“Biblioteki poetów” z utwo­
rami Jasnorzewskiej - Pawli­
kowskiej, Tuwima i Gałczyń­
skiego, a dział albumów wzbo­
gaci pięknie wydana “Sztuka 
Wrocławia”. Jubileuszowe ob­
chody “Ossolineum” uwień­
czone otwarciem wystawy i 
sesja naukową z udziałem 
wybitnych humanistów i pi­
sarzy, staną się wielkim świę­
tem kultury narodowej, do 
którego gród nadodrzański 
już się teraz przygotowuje.

New York. (D.P.) — Wy­
wiad sowiecki zawiódł na ca­
łej linii w przededniu wojny 
izraelsko-arabskiej i należy 
się spodziewać gruntownej 
czystki. Te same źródła ame­
rykańskie donoszą, że Izrael 
rozpoczął produkcję bomby 
atomowej i będzie miał ją za 
rok. Źródła francuskie donio­
sły z Damaszku, że straty Sy­
ryjczyków w czasie wojny 
były znacznie większe niż po­
dało dowództwo syryjskich 
sił zbrojnych.

“U.S. News and World Re­
port” twierdzi, że wywiad so­
wiecki na Środkowym Wscho­
dzie fałszował świadomie do­
niesienia z Izraela o rzekomej 
koncentracji wojsk na grani­
cy Syrii i przedstawił je rzą­
dom Egiptu i Syrii chcąc 
stworzyć atmosferę podniece­
nia sprzyjającą większej je­
dności arabskiej.

Rosjanie nie docenili je­
dnak temperamentu Arabów, 
którzy w pewnej chwili za­
częli działać na własną rękę. 
Nasser zarządził blokadę Za­
toki Akaba i nie chciał jej 
cofnąć mimo, że domagała się 
tego Moskwa. Także koncen­
tracji wojsk na pustyni Sinai 
dokonał Nasser z własnej ini­
cjatywy.
Johnson Wiedział

Prez. Johnson — twierdzi 
tygodnik amerykański — od 
początku wiedział o tych ma­
newrach sowiecko - arabskich 
i mógł spokojnie planować

Kerner Podpisał 
Projekt Podwyżki 
Podatku Spadk.

W poniedziałek, gub. Ker­
ner podpisał kilka projektów 
podatkowych, włączając pro­
jekt podwyżki podatku spad­
kowego. Republikanie, którzy 
popierali ten projekt, powie­
dzieli, że podatek ten wniesie 
37.5 miliona dolarów rocznie, 
ale sponsorzy wyjaśnili, że 
podwyżka podatku spadko­
wego będzie obowiązywała 
dopiero od połowy 1968 roku.

Projekt ten jest częścią pro­
gramu dochodów, który zo­
stał uchwalony tuż przed od­
roczeniem się Legislatury w 
dniu 1 lipca. Inny projekt 
również wejdzie w życie, je­
żeli rząd federalny zgodzi się 
na zniesienie od 1 stycznia po­
datku od przeniesienia real­
ności.

Jeżeli do tego dojdzie, to 
stanowy dept. dochodów bę­
dzie sprzedawał znaczki do 
kontraktów kupna-sprzedaży 
realności. Znaczki będą sprze­
dawane według raty wyno­
szącej 50 centów od każdych 
$500 w cenie sprzedanej po­
siadłości. Taka jest bieżąca ra­
ta federalna.

Protest 
Bridvette Bardot 
o Zdjęcia w Kanieli

Paryż. — (DP) — Brigitte 
Bardot i Gunther Sachs żą­
dają konfiskaty sądowej 
mediolańskiego magazynu 
“Playmen”, który zamieścił 
zdjęcia ich kąpieli słonecz­
nych. 

swoje posunięcia nie obawia­
jąc się interwencji wojskowej 
Sowietów. Wiedział także z 
danych wywiadu amerykań­
skiego, że Izrael wygra wojnę 
bardzo szybko i nie da Rosja­
nom okazji do interwencji.

Inny błąd wywiadu sowie­
ckiego — twierdzi “News­
week” — polegał na tym, że 
Kreml był pewien całkowitej 
zależności Tel-Awiwu do Wa- 
shingtonu. Gdy zatem Stany 
Zjedn. zapowiedziały akcję 
dyplomatyczną w celu otwo­
rzenia cieśniny Tiran, w Mo­
skwie uważano, że Izrael nie 
zdecyduje się na wojnę.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec i dziaduś nasz, śp.

Adam Biernacki
ojciec śp. Władysława

Członek Tow. Imienia Jezus 
przy par. Św. Józefa, Oddz. Św. 
Józefa Nr. 79 Macierzy Pol­
skiej, po krótkiej, lecz ciężkiej 
chorobie, opotrzony Św. Sakra­
mentami, pożegnał się z tym 
światem, dnia 17-go lipca. 1967 
roku, o godzinie 5-ej po połu­
dniu, w starszym wieku. Za­
mieszkiwał dawniej w dzielni­
cy Bridgeport.

Pogrzeb odbędzie się w 
czwartek dnia 20-go lipca, 1967 
roku, o godzinie 9:30 rano, z 
zakładu pogrzebowego pnr. 1059 
W. 32-ga ulica, do kościoła 
Najśw. Marii Panny Nieustają­
cej Pomocy, a stamtąd na cmen­
tarz Zmartwychwstania Pań­
skiego, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Helena, żona; Kazimierz, Ed­
ward i Leonia Harkink, dzieci; 
Marian, Adela i Patricia, syno­
we; Robert Harkink, zięć; wnu­
ki i wnuczki, wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebowi — W. Pomierski. 
Telefon: — YA 7-6424.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja, matka, córka, siostra, 
teściowa i babcia nasza, śp.

Anna Skreżyna
(x domu Nowobieiska) 

czł. Koła 8 im. Gen. Andrzeja 
Galicy Z.P.P.A., po krótkiej lecz 
ciężkiej chorobie, pożegnała się 
z tym światem, opatrzona Św. 
Sakramentami, dnia 16-go lipca, 
1967 roku, o godzinie 3-ej po 
północy, przeżywszy lat 56.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 19-go lipca, o godzinie 9:30 
rano, z zakładu pogrzebowego, 
pnr. 1745 W. 47th St., ‘do ko­
ścioła Najsłodszego Serca Pana 
Jezusa, a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego, 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Stefan, mąż; Steve, Daniel, 
Richard, Robert, synowie; Pat­
ricia i Elizabeth, synowe; Maria 
Nowobieiska, matka; Stanisław 
i Władysław Nowobielski, bra­
cia; Helena Mandermach z mę­
żem Józefem, siostra i szwa­
gier; 6 wnucząt; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Stanisław Bafia.
Tel. YA 7-8407. 17-18

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia­
domość, że najukochańszy mąż i ojciec nasz, śp.

Marian Jaworski
PORUCZNIK WOJSK POLSKICH

po ciężkiej chorobie, opatrzony Św. Sakramentami, pożegnał się 
z tym światem dnia 17-go lipca, 1967 roku, o godzinie 5-ej rano 
w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 20-go lipca, 1967 roku, 
o godzinie 10-ej rano, z kościoła Św. Jacka, na cmentarz Św. Woj­
ciecha.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych, 
przyjaciół i znajomych, pogrążeni w smutku:

Żona, Lucita; córka, Lynn i syn, Marian; w Polsce siostry, 
szwagrowie i siostrzenice.

Pogrzebem zajmuje się zakład pogrzebowy Ott z Michigan City.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka, babcia i bratowa nasza, ś.p.

Zofia Liptak
(z DOMU SIKORA)

po długiej i ciężkiej chorobie, pożegnała się z tym światem, opa­
trzona Św. Sakramentami, dnia 17go lipca, 1967 roku, o godzinie 
7:00 rano, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się we czwartek, dnia 20go lipca, o godzinie 
9'30 rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 1335 W. 51st St., do kościoła 
Św. Jana Bożego, a stamtąd na cmentarz Zmartwychwstania Pań­
skiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Bronisława Gintalas, Emilia Zabłocki i Anna (Edward) Pie­
traszek, córki i zięć; Ludwik, syn; Maryja Stratna, bratowa; wnuki 

wnuczki; wraz z całą rodziną.
Pogrzebem zajmuje się Urbanek Dom Pogrzebowy,
Telefon YA 7-6112. (18.19)

Bomba
Wiadomość o izraelskiej 

bombie atomowej zamieścił 
“Newsweek” w rubryce “The 
Periscope” powołując się na 
poważne źródła tel-awiwskie. 
24-megawattowy stos atomo­
wy w Negewie będzie miał 
pierwsze bomby w ciągu 12 
miesięcy, gdyż decyzja poli­
tyczna wyprodukowania bro­
ni odstraszającej już jakoby 
zapadła.

Francuzi w Damaszku 
twierdzą, że Syria podała swe 
straty wojenne — 145 zabi­
tych i 1,598 rannych — zu­
pełnie fałszywie. Poległo pra­
wie 3,000 Syryjczyków i było 
8,000 rannych.

Straty w sprzęcie wyniosły: 
82 Migi (z ogólnej liczby 130) 
i 130 czołgów (z 600).

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka, teściowa, siostra, bab­
cia i prababcia nasza, śp.

Marcela Goryl
żona śp. Michała

Członkini Tow. Córy Wolno­
ści Gr. 2448 ZNP; i Tow. He­
leny Paderewskiej Gr. 79 Zje­
dnoczonych Polek w Amery­
ce; po długiej i ciężkiej cho­
robie, pożegnała się z tym 
światem, opatrzona św. Sa­
kramentami, dnia 16-go lipca, 
1967 roku, o godzinie 8:05 ra­
no, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 19go lipca, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrze­
bowego pnr. 1718 West 48-ma 
ulica, do kościoła Św. Józefa, 
a stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krew­
nych i znajomych, w smutku 
pogrążeni:

Julianna (Ludwik) Truty, 
Emilia Masłowska, Bronisła­
wa (Józef) Budź, Helena (Mi­
chał) Bilina i Władysław (Ho- 
zalia), dzieci, zięciowie i sy­
nowa; (Siostra Maria Anna ze 
Zgromadzenia SS. Norberta­
nek, siosra; wraz z rodziną w 
Polsce); oraz wnuki i wnucz­
ki, prawnuki i prawnuczka, 
wraz z całą rodziną.

(17-18)

Pogrzebem zajmuje się: — 
Franciszek A. Kozera.
Telefon: — YArds 7-3388.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość. iż najukochańsza żona 
moja, matka, siostra i babcia 
nasza, śp.

Julia B. 
Szymańska 
(t, domu Melzer: 

siostra śp. Augusta) 
po ciężkiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 16-go 
lipca, 1967 roku, o godzinie 
10:20 rano, w starszym wieku. 
Zamieszkiwała dawniej w dziel­
nicy Bridgeport.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 19-go lipca, o godzinie 9:30 
rano, z zakładu pogrzeb., pnr. 
1256-58 W. 51-sza ul., do ko­
ścioła Św. Jana Bożego, a stam­
tąd na cmentarz Zmartwych­
wstania Pańskiego, na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Władysław, mąż; Łucjanna, 
Leokadia i Dorota, córki, Ray­
mond Banak, wychpwaniec; Al­
fred Kubiatowski, Jan Gomół­
ka i Czesław Śliwa, zięciowie; 
Barbara, synowa; Feliks (Mar­
ta) Melzer. Tekla Schultz, Fran­
ciszka Sereda i Michał (Au­
gusta) Melcer, bracia i siostry; 
oraz wnuki i wnuczki; wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Jan Patka.
Telefon BOulevard 8-5257.

17-18

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy oj­
ciec, dziaduś, pradziaduś. brat, 
stryj i wujek nasz, ś.p.

Franciszek 
Mika Sr.

(mąż ś.p. Anny z domu Gaca, 
brat .ś.p Michała, 

ś.p. Ludwika, ś.p. Stanisława 
i ś.p. Władysława Surma) 

nagle pożegnał się z tym świa­
tem, opatrzony Św. Sakramen­
tami. dnia 16go lipca, 1967 roku, 
o godzinie 11:25 rano w star­
szym wieku.

Pogrzeb odbędzie się we 
czwartek, dnia 20go lipca. o go­
dzinie 9:30 rano, z Muzyka 
Funeral Home pnr. 2157 West 
Chicago Ave., do kościoła św. 
Konstancji, a stamtąd na cmen­
tarz Św. Wojciecha na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Mieczysław, Franciszek Jr. i 
Bolesław, synowie; Florentyna, 
Anna i Leokadia Mika, synowe; 
6 wnucząt, 4 prawnucząt; Jan 
Mika, brat w Detroit, Michagan; 
Maria Mika, siostra; Helena 
Mika i Elvia Surma, bratowe: 
bratanki, bratanice, siostrzeńcy, 
siostrzenice, kuzyni i kuzynki; 
wraz z całą rodziną.

Po informacje telefonować:
BR 8-7767 łub LA 1-2156.

(18. 19)



Ważne Dla Pań Wydziałów Kobiet 
Okręgów 12go i 13go Zw. Nar. Pol.
Wy ś vie Janie Filmów z Uroczystości Gradu- 

acyjnych w Kolegium Związkowym
W piątek, 21 lipca, w sali 

Moskala, pnr. 834 N. Ash­
land Ave., o godzinie 8ej wie­
czorem będą wyświetlane fil­
my zrobione podczas uroczy­
stości graduacyjnych w Ko­
legium Związkowym w dniu 
4-go czerwca. Filmy wyświec­
ili p. Tadeusz Mączyński.

Zapraszamy Panie Wydzia­
łowe z Okr. 12go i 13go ZNP, 
jak i uczestników wycieczki 
z Chicago do Kolegium Zwią­

zkowego w dniu 3 i 4go czer­
wca, o liczne przybycie. Za­
praszamy także wszystkich 
tych, którzy interesują się 
naszą uczelnią związkową i 
pragnęliby oglądnąć te cie­
kawe i piękne filmy koloro­
we, do dołączenia się do na­
szego grona w piątek, 21go 
lipca. — Za Wydziały Kobiet 
Okr. 12 i 13go ZNP — komi- 
sarka Helena Orawiec i ko- 
misarka Zofia Buczkowska.

Nowe Osiągnięcia Na Froncie
Walki Ludzkości z Rakiem
Lekarze Francji i Włoch Znaleźli 2 Antybio­

tyki Na Raka Krwi
Londyn. (DP) — Francuzi

1 Włosi wykryli równocześnie
2 antybiotyki przeciw leuke­
mii (białaczce, zwanej też ra­
kiem krwi).

Francuski wynalazek nazy­
wa się rubidomycyna, włoski 
— daunomycyna,, przy czym 
Włosi ustalili już strukturę 
chemiczną daunomycyny.

Rubidomycynę zastosował 
po raz pierwszy prof. Jean 
Bernard w Paryżu i wyleczył 
dzieci dotknięte leukemią. 
Daunoniycynę zastosowano 
w szpitalu Sloan-Kettering w 
Nowym Yorku z równie po­
myślnym wynikiem. Przy sto­
sowaniu dawniejszych metod 
w wypadkach ostrej leukemii, 
zaledwie w 10% udawało się 
uzyskać poprawę; przy stoso­
waniu rubidomycyny, względ­

nie daunomycyny — w ponad 
50 do 58% — wypadkach, 
nastąpił zupełny zanik wszel­
kich objawów choroby, za­
wartość białych ciałek wróci­
ła do poziomu normalnego, a 
od r. 1965 do teraz nie na­
stąpił nawrót choroby u 276 
wyleczonych pacjentów. Byli 
pacjenci prowadzą teraz nor­
malny tryb życia.

Prof. Jean Bernard zazna­
czył jednak, że zbyt długie i 
niekontrolowane stosowa n i e 
rubidomycyny może dopro­
wadzić do uszkodzenia mię­
śnia sercowego, wobec czego 
leczenie i dozowanie musi 
być pod ścisłą opieką lekar­
ską.

Badania nad ulepszeniem 
nowych leków są w toku.

Polonia Złożvła Hołd Pamięci 
Pogromcy Zakonu Krzyżackiego 
Przebieg Podniosłej Uroczystości Pod Pom­

nikiem Króla Władysława Jagiełły 
w Central Park w New Yorku

New York. (NS) — Przy 
dość licznym udziale przed­
stawicieli organizacji i towa­
rzystw przy pomniku króla 
Władysława Jagiełły w Cen­
tral Parku odbyła się uroczy­
stość złożenia wieńca w so­
botę 8 lipca urządzona przez 
Polsko-Amerykańską Centra­
lę Towarzystw w New Yorku.

Przewodniczył prezes Cen­
trali, sędzia Władysław J. 
Bayer. Obok pomnika usta­
wiły się poczty sztandarowe 
Plac. 21 SWAP, Koła b. Żoł­
nierzy Armii Krajowej i Ligi 
Morskiej. Wieniec darowany 
przez prezesa E. J. Żebrow­
skiego, wniosły dzieci w stro­
jach narodowych ze szkoły 
św. Stanisława B. i M. i Pol. 
Amer. Koła Tańców Ludo­
wych. Inwokację odmówił 
ks. Jan J. Karpiński, pro­
boszcz parafii św. Stanisława 
B. i M., który przy tym 
wspomniał o znaczeniu pom­
nika Jagiełły dla Polonii Ame­
rykańskiej.
Przemówienia Po Polsku 
i Po Angielsku

Przemówienia wygłosili sę­
dzia Bayer w języku polskim 
1 asemblyman Stanisław J. 
Pryor z Queens w języku an­
gielskim. Krótko przemawiali: 
Adam B. Łyczak z Komitetu 
Skarbu Narodowego R.P., 
Marian Sukiennik z Okr. 4-go 
Rady Polonii, Józef Suski w 
imieniu weteranów, Włady­

sław Furka w imieniu Koła 
A.K. prezes Edward S. Wit­
kowski z Fundacji Paderew­
skiego, p. Franciszka Szczy­
gielska z Stowarzyszenia Sy­
nów Polski, Stefan Kruk z 
SPK, Józef Żaczek z Klubu 
Dem. Kościuszki, Tadeusz 
Maksymowicz ze Związku 
Śpiewaków Polskich, Fran­
ciszka Wesołowska z Pol. Am. 
Koła Tańców Ludowych, E. 
Józef Żebrowski z Komitetu 
Złączonych Towarzystw pa­
rafii św. Stanisława B. i M., S. 
Przybyszewska i O. Mysiak z 
C e n t r a li Towarzystw w 
Bronx, Feliks Popławski z 
Rady Oświatowej, Wincenty 
Sobierajski z Ligi Morskiej, 
Janina Cicha z Kom. Pomocy 
Polsce, Jan Kranz znany ar­
tysta i komisarz Czesław 
Straub. Uroczystość zakoń­
czono śpiewem “Boże coś 
Polskę”.

★ PRACA
METAL DECORATING 

PLANT NEEDS
• Coating Operators
• Fork Lift Drivers
• Inspectors
• Female Sorting Operators
Steady worker need only apply. 

Apply in person.
By appointment to W. Ruddy.

J & s
Tin Mill Products Co.

3400 N. Powell 
FRANKLIN PARK 

455-3200__________ 625-9100
Słuchajcie 

Programu
Radiowego

Móry ąrawM 
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SYN POŁUDNIA
Kiriqtka tania 1 eiekaO- 

1© tylko władnie ta.

SYN POŁUDNIA
Czyta się lekko t przyjemnie

SYN POŁUDNIA
Stosowna książką dla dorosłych 

■ dla młodzieży.

SYN POŁUDNIA 
75c 

ksiaare zamawiać modna; 

Dziennik Związkowy 
1241 Milwaukee Ar*.

Chieag* 2Ł DL 
C.O.D.—Nk Wyeyłaasy 

CEDAR RAPIDS, 
NEBRASKA

needs full time, qualified Prin­
cipal-Guidance Councelor, $7,500; 
Math-Physical Education-Assistant 
Coach, salary open. Head Coach_ 
Industrial Arts-Driver Education 
$6.000-$6,500. Class C school, fine 
community, good housing, hunt­
ing-fishing paradise. Call or write

SUPT. STRICKLAND 2301 or 
JIM HUTCHISON 33377

SCHOOL DISTRICT NO. 6

This Is A 
Beauty Spot Near 
The Pacific Ocean

NO SMOG — NO TORNADOES
Teachers Wanted

For 1st Grade. Starting salary 
$5,450.00 to $8,457.00 and up. 
Send application ' and credentials 

to Superintedent
LOS BANOS UNIFIED 

SCHOOL DISTRICT
LOS BANOS, CALIF. 93635

Why Not Live and Work in the 
Garden Spot of Michigan

Qualified 
Teachers Needed
ELEMENTARY (All Grades) 

SPECIAL EDUCATION 
Mentally Retarded) 

MATHEMATICS (Junior High) 
LIBRARIANS 

(Junior and Senior High)
Excellent working conditions — Prog 
ressiye curriculum — $5,800/per year 
starting salary — $10.150 MA. Career 
schedule up to $11.600.
Write, apply or call Mr. Warren or 
Mr. Baxter — 616-683-0733 — 720 East 
Main Street, Niles, Michigan 49120.
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★ PRACA ŻEŃSKA

Operatorek 
Maszyn Do Szycia

Doświadczonych na maszynach 
elektrycznych przy szyciu dam­
skich sukienek.

• Stała praca
• Gwarantowana stawka 

płacy i plan bonusowy.
• Muszą być zdolne i od­

powiedzialne
• Liberalna zniżka na 

towarach
Adrian Tabin Corp.

1735 W. Belmont

RECEPTIONIST
Attractive position for well- 
poised young Woman to assist 
in typing correspondence. We 
also provide schooling for 
switchboard if not experienced. 
Call D. L. Camplin after 9:30 
a.m. at 735-0600.

Howmet Corp.
Dental Division

5101 S. Keeler Ave. 
Chicago, Illinois 60632

An Equal Opportunity Employer

Licensed 
Practical Nurse 

and Nurses Aide
To care for the Aged. 

Full time.
References required.
St. Joseph Home 

for the Aged
2650 N. Ridgeway

POTRZEBA KOBIETY 
Do Pomocy Kucharzowi

Wieczorami. Wyszkolimy, nie 
potrzeba doświadczenia. Naj­
wyższa zapłata. — Zgłoszenia 

po 3-ciej po południu: 
ZUM DEUTSCHEN ECK 

2924 N. Southport

GENERAL 
CAFETERIA WORK

5 days week, no Saturdays and 
Sundays. Meals and uniforms fur­
nished. — Apply
BANKERS LIFE & CASUALTY 

4423 W. Lawrence Ave. 
Mr. Robert Agresto

Women Wanted
To Work on Drill Press

Many benefits, hopsitalization, 
paid holidays and vacation.

BE 7-0034
ADVANCE SCREW CO. 

5160 W. Homer Ave.
GENERAL CAFETERIĄ-

Small office cafeteria, week days 
only, hours 8 to 2 p.m., paid holi­
days, uniforms and meals pro­
vided. Oak Brook location.

654-1600
An Equal Opportunity Employer

★ MILWAUKEEE-
★ PRACA

LAY TEACHERS
for

ST. PAUL’S GRADE SCHOOL.
E. Howard and So. Kansas Ave.
Phone Sister Elenata, 744-2992, 

or Father Bartnicki at 482-1450.

★ PRACA MĘSKA
MACHINE OPERATOR

We are looking for an ambitious 
machine operator interested in grow­
ing with a small company, prefer mar­
ried man; work includes blueprint 
reading, secondary operations and 
some lathe work. Steady work in 
brand new clean shop with friendly 
group. Please phone Ralph Ramlow, 

462-8200
WAUKEE ENGINEERING CO. 

5600 W. Florist Ave.

FOUNDRY-NONFERROUS 
MELTER 
MOLDER 

COREMAKER 
(Part Time) 

GENERAL LABORERS 
Only men with foundry experience 
will be interviewed. Also must have 
excellent attendance record and credit 
rating. References required.
A very good place to work, top wages 
and modern fringe benefits.

LAWRAN FOUNDRY 
4700 W. Electric Ave. 645-4070

Auto Body Man
Combination, Experienced. 
Percentage plus benefits. 

Full or part time.
MALICKI AUTO BODY 

South Milwaukee 
762-2590

* PRACA ŻEŃSKA

COOK or 
SALAD WOMAN 

Days or Evenings
May live in if so desired 

Prefer full time. Part time O.K.
Karl & Gretchen’s 

Supper Club 
Phone: 367-8881

★ POMOC DOMOWA
COMPANIONTO AGED 

POLISH SPEAKING 
CATHOLIC LADY 

3 NIGHTS A WEEK. 
SOUTH SIDE 

671-0537

Woman To Live In 
and assist with child care. 
More for home than wages. 
Pleasant working conditions. 

Call 835-2185
POPIERAJCIE tych, którzy ogła 
szają sie w Dzienniku Związkowym 
Związkowego”, jeśli nim dotych­

czas nie jesteś.

* PRACA ŻEŃSKA ** PRACA ŻEŃSKA

NIE POTRZEBA 
DOŚWIADCZENIA!

KOBIET DO 
RĘCZNEGO SZYCIA 
POTRZEBA NATYCHMIAST!

NA PEŁNY CZAS. 
STAŁA PRACA.

B. KUPPENHEIMER & CO. 
4121 W. 18th St.

WE NEED!I!

TEACHERS
NEW HIGH SCHOOL OPENINGS

SR. HIGH—Science-Physics, General Science, English, 
Business Education, Shorthand, Typing.
JR. HIGH—General Science, Math, 6th grade teachers 
—semi self-contained.

Salary — $6,300-$13,500.
Prior experience granted for salary purposes.
Write to Assistant Superintendent of Schools

COPIAGUE PUBLIC SCHOOLS
2650 Great Neck Road 

Copiague, Long Island, New York

!★ PRACA MĘSKA ★PRACA MĘSKA

Locker Room 
Attendants

All Shifts
For Large Restaurant Operation. 

Excellent Salary and 
Company Benefits.

APPLY PERSONNEL OFFICE 
Circular Building

International Airport Restaurant 
O’Hare Airport

Carson Pirie Scott & Co.
CUSTODIAN

for North Suburban High School.
Middle age or younger, good physical condition.

Starting salary

$495 per month
Pension plus many benefits

864-9600—ext. 240

SEWING MACHINE OPRS.
FOR BINDERY WORK 

No experience necessary.
5 days week.

EDUCATIONAL BINDERY CO. 
1126 S. Boulevard, Evanston 

864-4017

Payroll Girl
Wonderful opportunity for 
experienced payroll girl. 

Accounts receivable 
background helpful.

Excellent salary and 
fringe benefits.

Call Mr. Peters
254-8808

EXPERIENCED
FITTER and 

SEWERS
MUST SPEAK ENGLISH

Will handle only better mer­
chandise. Good company bene­
fits plus generous discount.

Call for appointment
700 N. MICHIGAN 

782-1080

OPERATORS
SET-UP PAPER BOXES 

Must be exp. Semi—S & S Semi- 
Automatic and Quad. Top pay 
per hour. Paid vacations and other 
benefits. Free Blue Cross Ins. 
STEIN BROS. PAPER BOX CO.

1416 W. 37th St

SECRETARY
Must be experienced dictaphone 
operator, an accurate typist with 
initiative and pleasant personality. 
Will report to Vice-President of 
Sales. Excellent starting salary and 
benefits. After hours interview can 
be arrangend.

DUPLI-COLOR
PRODUCTS CO.

1601 Nicholas Boulevard
Elk Grove Village — 439-0600

SECRETARY
Marvelous Opportunity For 
Top Notch Young Woman.

Diversified Duties, Good 
Shorthand, Typing Skills.

SALARY OPEN.
Many Company Benefits.

The George S. May 
International Co.

Ill S. WASHINGTON 
PARK RIDGE .ILL.

Mr. Sandow — 825-8806 
Don’s Delay — Apply Today

Help Wanted 
Elderly Woman 

JUICE BAR SERVER
4 o’clok P.M. to 12:30 A.M. 

Good pay.
Three nights Loop.

386-6128

SECRETARY
Get set now for an interesting 
position. Should be a capable 
Typist and competent in taking 
Dictation.

Good Starting Salary 
Many Company Benefits
The Geo. S. May 
International Co.

Ill S. WASHINGTON
PARK RIDGE

Mr. Sandow — 825-8806

* POMOC DOMOWA

COUPLE WANTED
Middleaged for Near North build­
ing. Husband in off time to care 
for stoker and small repairs. Wom­
an to manager 3 room apt., plus 
$200 a month.

FR 2-8692

DO YOU WANT A JOB 
AND A HOME?

If you can drive a car, cook and 
are old enough to be a companion 
to an elderly man for a reasonable 
salary. Musa have references.

Call 835-0652

Małżeństwo Potrzebne
W średnim wieku do budynku na 
bliskiej północy. Mąż w wolnym 
czasie do opieki na stokerem i do 
małych reperacji. Kobieta do pro­
wadzenia 3 pokojowego mieszka­
nia. Wynagrodzenie $200 miesięcz­
nie.

FR 2-8692

★ PRACA MĘSKA
MACHINIST

1st Shift opening is immediately avail­
able for a machinist “A" with general 
precision machine experience. Includ­
ing mill & lathe. Small shop with ex­
cellent working conditions. Must be 
able to make own setups and work to 
close tolerances. Requires ability to use 
all machinist hand tools and to work 
from blueprints and sketches.

For Appointment Call 
Personnel Dept.

SY 5-0271
ENDEVCO CORP.
801 S. Arroyo Pkwy. 

Pasadena, Calif.
An Equal Opportunity Employer

GOSPODARZA
Do pracy w PUBLICZNEJ 
SZKOLE POWSZECHNEJ —

Harwood Heights, Ill.
Praca się rozpoczyna 1-go sierpnia 
i pracuje się w dzień. Po 1-szym 
września praca od godziny 2-ej 
po południu do Hej w nocy. 
40 godzin tygodniowo oraz nad­
godziny. DOBRA ZAPŁATA oraz 
zwykłe, szczodre świadczenia.

Telefonować UN 7-8836

PUNCH PRESS 
OPERATORÓW

Muszą posiadać przynajmniej 6 
miesięcy doświadczenia. Dzienna 
zmiana, dobra stawka na początek, 
stała praca. Muszą rozumieć po 
angielsku.

Pytać o MR. MIETLICKI
4259 S. WESTERN BLVD.

POTRZEBNY MĘŻCZYZNA 
Do Zmywania Naczyń 

WIECZORAMI. 
$80 płaca na początek. 

Zgłoszenia 
po 3-ciej po południu: 

ZUM DEUTSCHEN ECK 
2924 N. Southport

TOOL and
DIE MAKERS

STEADY WORK.
Excellent Working Conditions. 

Benefits.

Bethlehem Tool <
& Mfg. Co.

1127 W. Eddy BU 1-2700

JANITORÓW
Od 3:30 do 11:30 wieczorem. Doświad­
czonych. Male budynki biurowe. Musza 
mówić trochę po angielsku. Stała pra­
ca. Będzie swoim własnym boss'em. 
Zobaczcie się z Andy, Engineer w 
pokoju 215 pnr.

161 EAST GRAND AVE.

SZEWCÓW
Znających się na każdej pracy w tym 
zawodzie. Na pełny czas. Zgłoszenia: 

“SAM THE SHOE DOCTOR” 
164 W. Washington 

lub
TINT SHOP

1710 Sherman — Evanston

CANDY MAKER
Experienced in Caramel 
Cooking and Cream Man.

DE METS INC.
177 N. Franklin

Fitters— 
Structural Steel 

Power Brake Operator 
Only experienced need apply.

Full time — permanent. 
Excellent working conditions. 
Jervis B. Webb Co. 

9301 Rayo Ave. 
SOUTH GATE, CALIF. 

Contact Al Morosi (213) 564-1821

Live and Work In New Jersey
AIRCRAFT 

MECHANICS 
And Related Fields

A & P certified mechanics for general 
hangar and flight line duty.
A & P certifield mechanics for flying 
duty with C-47 and OV-1 type air­
craft.
Avionics technicians.
Avionics installation engineer with 
R & D background and FCC license. 
Wire, write, apply or call:

Page Airways, Inc.
Box 24, Lakehurst, N. J.

Tel, 201-657-6361

SET UP AND RUN 
SPECIAL 

HIGH PRODUCTION 
EQUIPMENT

Top flight operators can earn 
top flight money. If you have 
been looking for a position that 
will give you a chance to prove 
yoursellf and be rewarded for su­
perior performance, this may be 
your kind of job.

• Profit Sharing
• Pension Plan
• Hospitalization
• Group Insurance
• Paid Vacation
• Air Conditioned Plant

All it takes is a phone call to see 
if you qualify.
CALL MR. HOWARD AT

242-1582

FOREMEN
ELECTRONIC TEST
Experienced in supervision of test 
alignment and trouble shooting of 
electronic products such as TV 
receivers. Technical School training 
required.

ASSEMBLY
Supervise assembly of electronic 
products. Prior manufacturing staff 
or supervisory experience pre­
ferred.
Positions offer attarctive salaries 
and generous benefits. Apply, call 
or write Mr. R. T. Keller,

Westinghouse
TELEVISION-RADIO 

DIVISION
Route 27 & Vineyard Rd. 

Metuchen, N. J.
(201) 287-2000

PRACOWNIKÓW 
PRZY DRZEWIE 

Doświadczonych lub 
Przeszkolimy

• Saw Filer • Sanders
• Shapers • Buffers

NADGODZINY 
Podwyżki za pilność. 

Asekuracja i emerytura.
THE HARMONY CO.

4600 SO. KOLIN

LATHE HANDS 
GENERAL MACHINISTS

First class. Top wages. Full time, 
permanent opportunities. 

LORI MACHINE WORKS 
1411 W. 240th St. 

HARBOR CITY. CALIF.
(213) 325-6441

MASZYNISTÓW
Nowy, wzrastający warsztat po. 
szukuje doświadczonych maszy­
nistów do ustawiania i obsługi 

Engine Lathe i 2-L Turret 
Lathe.

Najwyższa zapłata dla wykwa­
lifikowanych operatorów. 

55 godzinny tydzień. 
Zgłoszenia 

MARTIN GRINDING & 
MACHINE WORKS 
2234 W. Walnut Street 

Chicago, HI.

BUSHELMAN & PRESSER
Na pełen czas, doświadczony.

JACK’S MEN’S SHOP 
5815 W. Cermak Road 

Cicero, HI.
BI 2-2951 lub OLympic 2-2951

COLOR MATCHER
For Modem North-West Plant 
Starting Wage $3.00 an hour and 
up depending on expereince. — 
Free Ins. Paid holidays — Many 
other fringe benefits. — Apply:

7301 W. Wilson

Top Wages To 
AUTO ENGINE 
REBUILDERS

Block repair man for cold 
welding, Salisbury repair. 

Crank shaft grinders, welders. 
Auto machinist and cylinder 

head rebuilders.
Call Aaron or Lou 

(213) 232-3101

• SEMI TRAILER
MECHANICS

• HELPERS
• APPRENTICES

Skilled and semi-skilled. Must 
have own tools. For a job 

with a future
Apply at

BROWN TRAILER DIVISION
4900 W. 55th St., Chicago

ELECTRICIANS
If hired we will obtain permit. 

$700 per month.

421-6181

PUNCH PRESS 
OPERATORÓW

Doświadczonych lub 
wyszkolimy.

Na dzienną lub nocną zmianę.
• Praca od sztuki
• Udział w zyskach

Nasi foremani mówią po polsku.
Northern 

Metal Products 
9595 Grand Ave. 
Franklin Park, Ul.

GATE MAN
with light janitorial duties. Must 
drive. 48 hour week. Age 45 to 60. 
Apply in person.

Graceland 
Cemetery Co.
4001 N. Clark

SECURITY GUARDS 
INVESTIGATORS

World’s largest security organiza­
tion has full-time positions avail­
able thru-out the Chicago Metro­
politan area for qualified persons. 
WE OFFER —

• Permanent Employment
• Automatic Wage Increases
• Free Life Insurance
• Paid Vacations
• Profit Sharing
• Advancement Opportunity

APPLY
PINKERTON INC.

20 N. Wacker
Rm. 766 — Daily 10 A.M. to 4 P.M 

or Call
FI 6-9242 — Ask for DON

Czytajcie Dziennik Związkowy.

★ PRACA MĘSKA
SERVICE MEN

to work in Western Suburbs. 
Ages 30 to 50.

Call 354-9400
Monday thru Friday, 2:30 to 5:30

LAYOUT MEN
Able to layout small angle 
iron and light steel metal 
work. Paid vacation, holidays, 
health and welfare pensions.

CENTRAL 
STEEL FABRICATORS 

3105 W. 27th St.
(See George Benda)

DENTIST
San Fernando 

Valley
Full or Part Time

DR. WALLING (213) 787-6400

FACTORY HELP 
WANTED 

Corrugated Industry 
Experience not necessary 

but helpful 

PRINTING 
PRESSMAN 

CORRUGATED 
HELP 

UNIVERSAL TAPE 
OPERATORS 

DIE CUTTERS
on

SHERIDAN DIE 
CUTTING

&
JAW PRESSES
Many employee benefits

Bell Fibre Products 
2000 Beverly S. W. 

Wyoming, Mich.

Experienced Plater
Nickel & Cadmium 

SMALL PARTS 
One who can take charge of dept. 
Foreman retiring near future.

AUTOPOINT CO.
1801 W. Foster Ave.

LO 1-3200 H. NELSON
An Equal Opportunity Employer

BRICKLAYERS
LIFT PARTS JOB

Elk Grove, on Oakton, 
W. of York

JOHN VACI & SONS 
448-3444

★ DOMY
2139 W. Crystal Ul.

3 piętrowy murowany na froncie 
parceli. 3x414 pokojowe mieszka­
nia, gazowe “space” ogrzewacze. 
414 pokojowy murowany cottage 
w tyle, parą ogrzewany, bezment 
pełny.
Oglądać można tylko za umówie­
niem. Cena $16,500.

MErrimac 7-0730
GLENDALE HEIGHTS—$17,900 

6 Room Home—3 Bedrooms 
Aluminum siding with brick veneer 
trim. Lot 60x120. Gas heat. Central aid­
conditioning. Practically new home. 
Fully fenced backyard. Concrete patio. 
Low taxes ($400). 1 car garage.

Call evenings, week ends 231-0474 
Days call 668-4030—Ask for Mrs. White

CICERO, 3 mieszkania: 4—4—3 
pokoje, gazem ogrzewanie. Podatki 
$120. Okolica Cermak—53-cia. Do­
bry dochód. $17,900. SVOBODA, 
2134 S. 61st Ct., Cicero.

BI 2-2162, LA 1-7038

★ DO WYNAJĘCIA
4 POKOJE umeblowane. $35 mie­
sięcznie. 2621 W. Cortez.
4 POKOJE, do wynajęcia, gorąca 
woda, łazienka. Dla dorosłych, 1362 
N. Bosworth.
4 POKOJE na 1-szym. Łazienka 
1744 N. Hoyne.
JADWIGOWO — 5 pokoi z łazien­
ką, $65 mieszkanie. 867-8453.

★ DOMY Z INTERESENT
DIVERSEY blisko Laramie. Przez 
właściciela. Natychmiastowe ob­
jęcie. 7 pokojowe mieszkanie. 114 
łazienki. Odremontowane niedaw­
no. 3 wbudowane ochładzacze. 
Szafkowa kuchnia. Sklep wyna­
jęty. Oboczny 2500 kwadratowvch 
stóp nowoczesny sklep także do 
objęcia. Kildare 5-3257.

* INTERESY

BAKERY FOR SALE 
By Owner

2 story brick building. 
3603 W. Fullerton 

For Information Call 
BR 8-2722

TAWERNA i 6 pokojowe m:e'- 
kanie, “rooming house” na 2-g' 
piętrze, bezment. Garaż na 2 a u 
gorącą wodą ogrzewanie, murów 
ny budynek. 4310 So. Ashlan 
VI 7-5149.

★ PARCELE
AKRA

— CENA $1,500
Ładna, nowa dzielnica domów. 
$150 wpłaty, $25 miesięcznie.

Dzwonić 848-4935.
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tów. Na zakończenie nieszporów

kramentem udzielił Ó. Adam

i następne już ostateczne na

“WIECZÓR PRZY

pociąg odchodzi o północy...

pociąg odchodzi o północy...

POCIĄG ODCHODZI 0 POŁNOCY

Ran- 
lecie 
75-tą

O. Bernard R. Ciesielski, 
Przeor Polskich Karmelitów

W Dys try keje policyjnym 
Wabash i Prairie grasowało 
dwóch rabusiów, których Po­
licja po miesięcznym śledz­
twie aresztowała. Obaj liczą 
po 18 lat. Po aresztowaniu 
przyznali się do 42 napadów 
rabunkowych, a nadto Policja 
oskarża ich o dokonanie dal­
szych 3-ch rabunków z bro­
nią w ręku, do których się 
nie przyznali. Podczas ich 
aresztowania zna 1 e z i o n o u 
nich 5 rewolwerów.

Pacifista z Chicago 
Dostaje Czerwonych 
Gości z Wietnamu

ne, odnosił się właśnie do

przybyć do Chicago o 6:30 ra­
no. Inny tej linii pociąg miał 
opuścić Elgin o 5:05 rano i 
przybyć do Chicago o 6:30 
rano. Pierwszy pociąg Rock 
Island miał opuścić Joliet o 
5:20 rano, a pierwszy pociąg 
linii Burlington uruchomiono 
w Aurora o 5:10 rano.

Zarządy kompanii kolejo­
wych zaczęły działać dopiero, 
gdy otrzymały zawiadomienie 
od przywództwa unijnego o 
wysłaniu instrukcji do pra­
cowników, aby powrócili do 
normalnych obowiązków. Za­
raz potem skończyło się pi­
kietowanie przez strajkują­
cych terenów kolejowych.

Elektryczne pociągi potrze­
bują sześciu godzin obsługi 
mechanicznej zanim zostaną 
wprowadzone w ruch. Po prze­
rwie pociągi były często spóź­
nione. Pociągi dalekobieżne 
mogą być wprowadzone w 
ruch szybciej. Strajk, który 
sparaliżował 95% komunika­
cji kolejowej w kraju—miał 
szczegónie ostre następstwa 
w Chicago, ze względu na wę­
złową rolę jaką ono odgrywa 
dla licznych, krzyżujących tu 
linii kolejowych.

Poczekalnie kolejowe, auto­
busowe i lotniska oraz hotele 
były przepełnione tysiącami 
pasażerów, których podróże 
zostały przerwane w Chicago.

to prawdziwe wydarzenia 
z ostatniej wojny

jenia potrzeb ludności w kra­
jach które ją importują. Oka­
zało się wszakże, że obawy te 
były zupełnie płonne dlatego 
że w krajach poza Stanami 
Zjednoczonymi — produkcja 
pszenicy wzrosła i rok 1966 
był rekordowym, ponieważ 
całość światowej produkcji o- 
siągnęła 10,1 bilionów buszli.

Oprócz Stanów Zjednoczo­
nych i Kanady eksporterami 
pszenicy są: Australia i Fran­
cja. Trudności na drodze do 
zwiększena eksportu płyną z 
faktu, że szereg krajów zdo­
bywa w zakrese produkcji 
pszenicy samowystarczalność, 
co spowodowało skurczenia 
światowych obrotów pszenicą 
eksportowaną z krajów jej 
nadmiaru o 17 procent.

Pomimo to — podsekretarz 
stanu rolnictwa — John A 
Schnittker powiedział ostat­
nio, że eksport amerykańskiej 
pszenicy w roku budżetowym 
1966-67 wzrósł o 28 procent 
do około 430 milionów buszli. 
Nie obejmuje to pszenicy wy­
syłanej do krajów, korzysta­
jących z amerykańskiej po­
mocy żywnościowej, jak In­
die, — Jugosławia i Egipt.

Dwóch 18-letnich
Odpowiada Za
45 Rabunków

TRADYCYJNE i RELIGIJNE TAŃCE, oraz muzyka będą 
zaprezentowane przez zespół p.t. Odori Festival of Japan, 
który obecnie jest w swoim pierwszym turnee w St. 
Zjedn. pod auspicjami impresaria S. Huroka. 40-osobowy 
zespół jest czołowym ludowym baletem japońskim, który 
przybywa wprost z występów na kanadyjskiej Wystawie 
Światowej.

Chicagoski pacyfista Sidney 
Lens, wydawca miesięcznika 
pacyfistycznego “Liberation” 
oznajmił wczoraj, że miał wi­
zytę emisariuszy z Północne­
go Wietnamu, którzy mu po­
wiedzieli, że reżym Północne­
go Wietnamu zgodzi się na 
natychmiastowe rok o w a n i a 
pokojowe, jeśli Stany Zjedn. 
zaprzestaną bomb a r d o w a ń 
ich kraju.

W przeciwnym razie wojna 
będzie się przeciągała w nie- 
skończomość i pozycja komu­
nistów Północnego Wietna­
mu będzie się stawała coraz 
mocniejsza — powiedzieli ci 
emisariusze Lensowi.

Piorunujące tempo prze­
prowadzenia w Kongresie u- 
stawodawstwa, zakazującego 
strajku kolejowego, który 
uderzył w same podstawy ame­
rykańskiej gospodarki, stano­
wi dowód wysokiej sprawno­
ści administracyjnej w walce 
z chaosem, wywołanym przez 
strajk. Ustawa weszła w ży­
cie zaraz po szybkim jej u- 
chwaleniu przez obie Izby i 
niezwłocznem podpisaniu przez 
prezydenta o godzinie 8:30 
wieczorem. W trzy godziny 
potem przywódcy unijni ro­
zesłali telegramy z Washing- 
tonu, wzywające pracowni­
ków kolejowych do posłuszeń­
stwa prawu, poczem w ciągu 
nocy kompanie kolejowe ob­
sługujące przedmieścia Chica­
go poczyniły przygotowania 
do wznowienia normalnej ob­
sługi dziś we wczesnych go­
dzinach rannych, przed cza­
sem największego ruchu.

Przedstawiciele wszystkich 
pięciu linii kolejowych, które 
dowożą do śródmieścia 125,- 
000 pracujących w Chicago 
mieszkańców przedmieść za­
powiedzieli, że choć nie gwa­
rantują punktualności pierw­
szych pociągów, są pewni 
wznowienia obsługi na czas. 
Pierwszy pociąg linii podniiej- 
ski Milwaukee Road miał opu­
ścić Fox Lake o 5:05 rano i

nim daleko idących cięć bu­
dżetowych, u t r u d niających 
realizację. Weaver apelował 
do Senatu, aby przyjął w ca­
łości budżet tego programu 
przedstawowego w kwietniu 
b. r. i umożliwił jego sfinan­
sowanie zamiast tracić czas 
na'dyskusję nad nierealnemi 
projektami. Problemy naro­
słe w długim czasie nie mogą 
być rozwiązane w ciągu jednej 
nocy, przez samą tylko inter­
wencję rządową.
Percy Rozczarowany

Sen. Percy ze swej strony 
wyraził rozczarowanie z po­
wodu stanowiska Weavera.— 
Powiedział on, że był w nie­
dzielę w Los Angeles i wy­
bierał się do dzielnicy Watts, 
ale został ostrzeżony przed 
niebezpieczeństwem tej wizy­
ty.

“Bezpieczniej jest dzisiaj 
poruszać się po ulicach Sai- 
gonu — oświadczył Percy— 
niż po ulicach wielu spośród 
naszych amerykańskich 
miast”.

GWIAZDY BALETOWE ODSTAWIONE DO WIĘZIE­
NIA — Aresztowani podczas dzikiej zabawy na dachu 
w dzielnicy “Hippie” w San Francisco, światowej sławy 
gwiazdy baletowe — Rudolf Nureyev (po prawej) i Mar­
got Fonteyn, oraz niezindentyfikowany mężczyzna — 
zabierani są wozem policyjnym na stację policyjną. 
Byli pozbawieni wolności przez cztery godziny przed 
oznajmieniem przez biuro prokuratora dystryktowego, 
że nie będą oskarżeni.

kiem przeora Ciesielskiego. 
Inni zaś oblegali stoiska od­
pustowe z napojami orzeźwia­
jącymi i posiłkami.
Obiad w Klasztorze

Po nabożeństwie ks. biskup 
Rancans był podejmowany 
obiadem przez Klasztor O.O. 
Karmelitów w towarzystwie 
polskiego Duchowieństwa i 
zaproszonych gości. Byli go­
ście z tak daleka, jak redaktoi 
Mikołaj Pankiewicz z rodziną 
z Milwaukee, Wis., i ks. pro­
boszcz St. Gryga z Joliet, Ill.
Dostojny Celebrant

Już trzeci raz z kolei biskup 
Rancans jest głównym cele­
brantem na Odpuście u Pol­
skich Ojców Karmelitów w 

I Munster i odprawia Mszę Św.

Decatur, prezes

tym Polakiem.
Wyjaśnienie tego miłego 

faktu jest następujące:
Ks. biskup Rancans jest 

związany z polską Hierarchią 
Rzymsko-katolicką zaraz od 
pierwszych swych kroków ka­
płańskich.
Z Rąk Arcyb. Cieplaka

Rozpoczął on studia teo­
logiczne w 1904 r. w Peters­
burgu, czyli w obecnym Le­
ningradzie. Wtedy wschodnia 
Łotwa, z której ks. biskup

Ks. biskup Rancans otrzy- Figujai Salwatorianin z Gary, 
mał święcenia kapłańskie z Indiana

dziły z klasztoru do ołtarza 
polowego przy Grocie ks. bi­
skupa Rancansa w towarzy­
stwie Duchowieństwa i Sióstr 
Karmelitanek.
Kazanie i Błogosławieństwo

W czasie nabożeństwa ka­
zanie odpustowe w pięknym 
języku polskim wygłosił O. 
Bogdan Chudoba, Salwatoria­
nin z Gary.

Kaznodzieja podkreślił na 
wstępie kazania, że “dwie ra­
cje kierowały Wa'mi, abyJ V— X W V V V* 7 i/, ( »’ r
przybyć na ten odpust: oddać Rancans pochodził, należała 
cześć Matce Boskiej Szkap-; do archidiecezji rzymsko-ka-

podpisy większości w sprawie 
rezolucji potępiającej ideę 
konwencji.
Będzie Silniejszym

“Jeżeli Ogilvie, lub ktokol­
wiek inny otrzyma podczas 
prawdziwych prawyborów 
nominację na gubernatora, to 
ten będzie silniejszy podczas 
wyścigu przeciw demokra­
tom, niż w razie zdobycia 
nominacji podczas stanowej 
konwencji republikańsk i e j”, 
powiedział przyjaciel Ogilvie. 
“Każdy uważa za rzecz natu­
ralną, że Ogilvie zamierza 
ubiegać się na stanowisko gu­
bernatora”.

Sheehan i H. G. (Skinny) 
Taylor z
zrzeszenia przewodniczących 
republikańskich komit e t ó w 
powiatowych, popierał zwoła­
nie konwencji republikań­
skiej w roku 1968 w nadziei 
powtórzenia sukcesu republi­
kańskiego w roku 1966.

Ale Ogilvie i coraz większa 
liczba innych członków partii 
twierdzą, że nie ma podobień­
stwa pomiędzy rokiem 1968 i 
1966. Partia republikańska, 
która w roku 1966 została po­
bita przez demokratów, dąży­
ła za wszelką cenę do pokoju 
podczas prawyborów.

cans był przyjęty przez Pa­
pieża Benedykta XV, przed­
stawiając mu sytuację Kościo­
ła na Łotwie. W rezultacie 
tej podróży biskup O'Rourke 
zrezygnował ,aby ustąpić 
miejsca rodowitemu Łotyszo- 
wii. Tenże biskup O’Rourke 
został potem biskupem wol­
nego miasta Gdańska i musiał 
też zrezygnować w 1938 roku 
pod naciskiem Hitlera, a jego 
miejsce zajął Niemiec, biskup 
Splett, który w 1964 roku 
zmarł w zachodnich Niem­
czech, a prawnym ordynariu­
szem Gdańska został biskup 
Nowicki.
W Niepodległej Łotwie

Ks. biskup Rancans praco­
wał jako profesor teologii 
moralnej w Seminarium Du­
chownym w Petersburgu. Wy­
bijał się jako zdolny nauko­
wiec. To też on został zało­
życielem pierwszego Semina­
rium Duchownego w Niepod­
ległej Łotwie.

W 1923 roku ks. Rancans 
został mianowany przez Pa­
pieża Piusa XI biskupem su- 
fraganem w Rydze, na któ­
rym to stanowisku pozostał 
do 1944 r„ kiedy został wy­
wieziony do Niemiec, a stam­
tąd przybył jako uchodźca 
polityczny do Śtanów Zjedno­
czonych.

W 1961 r. ks. biskup 
cans obchodził 50-cio 
swego kapłaństwa oraz 
rocznicę swych urodzin.

Biskup Rancans robi

Będziecie czytali tę książkę ca- 
łą noc jak ją zaczniecie czytać 
wieczorem!

Autor: Wacław Solski

Zostań abonentem "Dziennika 
Związkowego” jeśli nim dotych­
czas nie jesteś

Na niedzielne uroczystości 
odpustowe u polskich Ojców 
Karmelitów w Munster, Ind., 
zjechała tak liczna' Polonia 
z okolic i samego Chicago, że 
12 specjalnie wynajętych au­
tobusów i masy prywatnych 
samochodów nie mogły po­
mieścić miejsca parkowe i 
każdy kawałek wolnego traw­
nika na gruntach Klasztoru, 
wobec czego parkowano na 
polach prywatnych poza Kla­
sztorem.

Było 8 stoisk odpustowych, 
a wśród nich 3 stoiska Klu­
bu Marynarskiego—“Morskie 
Oko” z Town of Lake, który 
na czele z p. Binkowskim zje­
chał na odpust aż 3-ma auto­
busami.

Dalsze autobusy z pątnika­
mi były z następujących po­
lonijnych parafii: Matki Bo­
skiej Częstochowskiej z Cice­
ro, Św. Michała Archanioła 
z South Chicago, Piotro-Paw- 
łowa, Św. Jana Bożego oraz 
Fidelisowa,

Przybyły też Towarzystwa 
Matki Boskiej Szkaplerznej z 
Calumet City, South Chicago, 
East Chicago i Hammond.

Pięknie prezentował się 
Oddział Ligi Morskiej w mun­
durach.

Odpust u Polskich Ojców 
Karmelitów w Munster, Ind., 
był nietylko głębokim przeży­
ciem religijnym dla pątników, 
ale był też przeżyciem naro­
dowym, polskim i piękną de­
monstracją polskiej kultury 
religijnej. Panowała polska 
atmosfera odpustowa, leżąca 
też w tradycji polskiej kul­
tury religijnej.

Tłumny zjazd Polonii oko­
licznej i z Chicago na ten 
odpust był dowodem, że Polo-

Trzeci w Tym Roku 
Rabunek w Składzie 
Futer Przy Michigan

W luksusowym składzie 
futer przy 545 N. Michigan 
dokonano już trzeciego w 
tym roku włamania i rabunku 
futer wartości od $6 do $7 
tysięcy.

Zarządca składu Herman 
Wizner oświadczył, że wła­
mywacze wybili okno do pra­
cowni. gdzie nie ma systemu 
alatmowego i przez to okno 
dostali się do składu. Powie­
dział on dalej, że podobne dwa 
rabunki, jeden w styczniu, a 
drugi w lutym tego roku, 
przyniosły dla kompanii stra­
tę $15,000.

Biskup Rancans robi wra­
żenie czarującego człowieka 
i wielkiego przyjaciela Pola­
ków.
Polskie Nieszpory

Na dalszą część uroczysto­
ści odpustowych złożyły się 
jeszcze po południu Polskie 
Nieszpory z błogosławień­
stwem Najświętszym Sakra­
mentem, poświęcenie pamią­
tek religijnych i przyjmowa­
nie do Szkaplerza świętego.

Otwarcie nieszporów poprze­
dziło krótkie przemówienie 
przeora Ciesielskiego, który 
wspomniał o Konwencji kar- 
melitańskiej niedawno odby­
tej w Rzymie, na której Ojciec 
Św. Paweł VI upominał Kar­
melitów, aby zachowali trzy 
cechy karmelitańskie: kon­
templację, Maryjność i ducha 
misyjnego.

Nowoobrany generał Kar­
melitów wydał okólnik wła­
śnie w tym duchu.

Nieszpory odpawił O. Adam 
Figuła, Salwatorianin z Gary, 
Indiana. Podczas nieszporów 
stosowne kazanie wygłosił O. 
Teofan Kalinowski, Francisz­
kanin z Cedar Lake, Indiana.

Mówił on o nowoczesnych 
prądach w liturgii, które jed­
nak zmierzają do zachowania

Republikanie w Illinois Zarzucają 
Idee Stan. Konwencji w Roku 1968
Niektórzy Członkowie Partii Republikańskiej 

Posiadają Podpisy Większości w Sprawie 
Rezolucji Potępiającej Propozycję Kon­
wencji. —

W poniedziałek, wielu róż­
nych republikańskich przy­
wódców, włączając takich, 
którzy popierali ideę, donio­
sło, że dawno proponowana 
republikańska, stanowa kon­
wencja nominacyjna na sta­
nowe wybory w roku 1968 
została zarzucona.

Ta sprawa będzie prawdo­
podobnie głównym punktem 
dzisiejszego zebrania 17-oso- 
bowego republikańskiego ko­
mitetu wykonawczego na po­
wiat Cook. Timothy P. Shee­
han, przewodniczący partii 
republikańskiej na powiat 
Cook, powiedział, że oczekuje 
“ostatecznej decyzji” w spra­
wie, propozycji konwencyjnej 
od komitetu, który zbierze 
się na obiad w jego biurze, 
205 W. Wacker dr.

Niektórzy członkowie przy­
jaźnie ustosunkowani do 
Richarda B. Ogilvie, prezesa 
Rady Powiatowej, posiadają

Przez Stację WOPA
AM FM 1490 KC

Stadło i Biuro mieszczą się pnr.
3322 N. Pulaski Rd. 777-0900 — 777-MCI

MIKROFONIE”
IV KAŻDY WTOREK 

W GODZ. 9-10 WIECZOREM 

Stacja WSBC 
1240 kilocykli 

Kierownik prorramn 

Romuald Matusz czak

Szybki Powrót Do Stanu Normalnego 
w Chicago, Po Zakończeniu Strajku
Dziś o 5-ej Rano Pociągi Ruszyły w Wyniku 

Telegramów Wysłanych Przez Przywód­
ców Unijnych, Którzy Wezwali Pracowni­
ków Kolejowych Do Posłuszeństwa Usta­
wie Zakazującej Strajku.

Adwokat Dostał
182 Tykiety za 
Parkowanie

2-ch Obrywało 
Strażnik?. Banku 
z 39c Ręczników

Dwóch mężczyzn, którzy 
widocznie gruntownie zapla­
nowali rabunek, podeszło szyb­
ko do policjanta strzegącego 
nocnych depozytów w Chica­
go City Bank and Trust Co. 
pnr. 815 W. 63-ej ul. przysta­
wiając rewolwery do jego 
brzucha i tylnej części ciała 
i żądając wydania im pienię­
dzy, które on miał w torbie 
papierowej.

“Ja nie mam pieniędzy”, 
odpowiedział policjant Cliff 
Wallace. “W torbie są ręcz­
niki — wystawione na sprze­
daż dwa za 39 centów w skle­
pie przyległym do banku”. W 
tym czasie Wallace opuścił 
torbę i wybiegł na 63-cią ul., 
oddając z rewolweru dwa 
strzały ostrzegawcze. Podczas 
trzeciego strzału jeden z 
dwóch rabusiów zatrzymał 
się, zabrał torbę z ręcznikami 
i uciekł na boczną uliczkę.

Wallace szedł za nim. Przy 
końcu bocznej uliczki rabusie 
rozdzielili się, ale Wallace ści­
gał jednego z nich z rewolwe­
rem i ręcznikami i aresztował 
Donalda Smith, lat 38, z pnr. 
4617 Calumet City. Okazało 
się, że znaleziony rewolwer 
Smitha był całkowicie załado­
wany, ale jeden z naboi nie 
wypalił. “Podczas ścigania 
rabusiów słyszałem trzask, ale 
nie byłem pewny”, powiedział 
Wallace.

skich Ojców Karmelitów Bo­
sych w Munster, Indiana, przy 
1628 Ridge Rd., wspaniała uro­
czystość odpustowa do Matki 
Boskiej Szkaplerznej według 
polskich tradycji religijnych.

Solenna Msza Św. była od­
prawiona po polsku, jak rów­
nież dwa kazania w języku 
polskim. Po południu odbyły 
się tradycyjne polskie nie­
szpory.

Wielką atrakcją tej uroczy­
stości była obecność już trzeci 
raz skolei Dostojnego Gościa 
w osobie ks. Józefa Rancansa, 
biskupa Rigi. stolicy Łotwy, 
który przebywa w Stanach 
Zjednoczonych jako uchodźca 
polityczny, jak i wielu pol­
skich duchownych, gdyż jego 
Ojczyzna jest uj ar z m i o n a I 
przez bezbożny komunizm.
Msza

Ks. biskup Rancans wystą­
pił w pełnym stroju biskupim 
i odprawił po polsku Mszę 
Św. pontyfikalna przed pięk­
ną Grotą Matki Boskiej -Szka­
plerznej, w asystencji miej­
scowych O.O. Karmelitów.
Kiedy Ranne . . .

Uroczystości odpustowe 
otwiera odśpiewanie przez 
kilkutysięczny tłum pielgrzy­
mów polskiej pieśni porannej: 
“Kiedy ranne wstają zorze.” 
Podniosły to był nastrój kie­
dy potężna ta pieśń rozległa 
się szeroko po okolicy spod 
Groty Matki Boskiej Szka­
plerznej na wzgórzu klasz- j 
tomym.

Następnie miejscowa grupa'w języku polskim.
Rycerzy Kolumba i Oddział i Jest z pochodzenia Łoty- 
Rycerzy Św. Salomei w ma-, szem, ale po polsku mówi tak 
lowniczych strojach wprowa-1 doskonale, jakby był rodowi-

POLSKA w MUZYCE, PIEŚNI i SŁOWIE
WIADOMOŚCI—MUZYKA—POLSKA PIEŚŃ 

POLSKIE SŁOWO
ADAM GRZEGORZEWSKI

Kierownik—Zarządca Programu Nadawanego Codąieonłe 
Od Poniedziałku do Piątku włącznie 

od 12 do 12:30 po południu
(Narożnik Milwaukee i Pułaski)

rzutem na kult Matki Boskiej święcenia na subdiakona z rąk Głębokie Przeżycie 
w świecie i w Polsce, aż do ks. Franciszka Jaczewskiego, i Demonstracje Polskiej 
ogłoszenia Jej “Królową Ko- biskupa w Lublinie, a świę- Kultury Religijnej 
ścioła i świata” przez Papieża cenią na diakona w 1909 roku j 
Pawła VI. i następne już ostateczne na

Błogosławieństwa Papieskie-1 księdza w 1911 roku z rąk 
go z zupełnym odpustem : ks. biskupa Jana Cieplaka w 
udzielł pod koniec nabożeń-1 Mohylewie, późniejszego arcy- 
stwa ks. biskup Rancans. | biskupa na wygnaniu.

Podczas nabożeństwa chór ,. 
millenijny przy akompania-| Podroz Do Rzymu 
mencie O. Bernarda Ciesiel-j Po zakończeniu pierwszej 
skiego, O.D.C.. śpiewał pieśni wojny światowej pierwszym 
religijne po polsku. Nabożeń-i biskupem dla Łotwy został 
stwo z kazaniem trwało blisko j mianowany przez Watykan 
2 godziny. Uroczystość zakoń-' Polak, ks. Edward O. Rourke, 
czono zbiorowym śpiewem: I który w jesieni 1919 roku wy- 
“Boże coś Polskę.” słał ks. Rancansa do ^Vatv ka

Po nabożeństwie pątnicy \ nu jako posła rządu Łotwy i 
rozłożyli się w cieniu drzew | Kościoła na Łotwie. Ks. Ran-

Departament Rolnictwa Walczy 
o Zwiększenie Eksportu Pszenicy 
Rekordowy Zbiór Ponad Półtora Biliona

Buszli Spodziewany Jest w Roku 1967-8.— 
Jest To Prawie Dwa Razy Więcej Niż 
Produkuje Kanada

Eksport amerykańskiej merykańskiej poniżej rekor- 
pszenicy spadł w roku 1966- du 1,4 biliona z roku 1961 spo- 
1967 do — 735 milionów bu- woduje światowy kryzys nie- 
szli z 859,7 milionów w roku doboru pszenicy dla zaspoko- 
1965-66. W związku z tym de­
partament rolnictwa wysyła 
do stolic krajów importują­
cych pszenicę grupy agentów 
sprzedaży w celu rozszerzenia 
dotychczasowych rynków 
zbytu i zwiększenia eksportu 
pszenicy.

Wiąże się to z rekordowym 
zbiorem pszenicy w Stanach 
Zjednoczonych, w okresie od 
1 czerwca 1966 do 1 czerwca 
1967. Wyniesie on ponad pół­
tora biliona buszli, to jest pra­
wie dwa razy więcej niż naj­
wyższa produkcja Kanady, 
która wyniosła w roku 
— 844 milionów buszli.
Obawa Zniżki Cen 
Na Rynku Światowym

Zapotrzebowanie k r aj owe 
na pszenicę utrzymuje się na 
stałym poziomie około 735 mi­
lionów buszli. Więcej przeto 
niż połowa zbioru musi być 
wyeksportowana i istnieją o- 
bawy, że nadmiar ten spowo­
duje obniżkę cen pszenicy na 
rynku światowym.

Rok temu istniały wręcz 
odwrotne obawy. Mianowicie 
eksperci martwili się tym, że 
spadek produkcji pszenicy a-

ZWIĄZKOWY
1201 Milwaukee Ave.

Chicago. 111. 60622

Polonia z Chicago i Okoiicy Na Odpuście 
u Polskich 00. Karmelitów w Munster, Ind

Cena: $2.00
COD — nie wysyłamy

DZIENNIK

-*■ J 11 - IlcLlS. ZHUCl Z.ajq
lerznej w jej święto, i podzi- tolickiej w Mohylewie, gdzie i nabożeństw do Matki Boskiej, 
wiać dzieło Ojców Karmeli-1 słynny Polak i męczennik za | ja^ie ]eżą w naturze Polaków, 
tów, jakim jest wspaniała wiarę w późniejszych czasach Na zakończenie nieszporów 
Grota Matki Boskiej Szkap- bolszewickich, mianowicie ks. błogosławieństwa Najśw. Sa-
lerznej i Kalwaria, której po- Jan Cieplak, był biskupem, 
święcenie odbędzie się w osta- I" 
tnią niedzielę września. i

Kazanie było historycznym rąk Polaków, a mianowicie

Msza Pontyfikalna Po Polsku Odprawiona 
Przez Biskupa Ks. J. Rancansa.— Chór 
Millenijny Śpiewa Stare Polskie Pieśni 
Religijne. — Tradycyjne Nieszpory i Dwa 
Kazania Po Polsku.— Tłumny Zjazd Polo­
nii 12 Autobusami i Setkami Samochodów. 
— Odpust Był Głębokim Przeżyciem Reli­
gijnym Dla Pątników i Zarazem Piękną 
Demonstracją Polskiej Kultury Religijnej

W ubiegłą niedzielę, dnia I na szerokim wzgórzu, pobie- 
16-go lipca, odbyła się u Pol- \ rali posiłki lub też zwiedzali 

V-■> .mnltłAn, r. lx?□ n i aCl r n t o i Tlrncrp

: Adwokat Donald H. Moro- 
! witz dostał w ciągu ostatnich 
• 17 miesięcy aż 182 tykiety za 
nielegalne parkowanie samo­
chodu w śródmieściu Chica­
go. Ponieważ żadnego z tych 
tykietów nie zapłacił, przeto 
detektywi przygotowywali a- 
resztowanie Morowitza, jeśli 
dobrowolnie nie ^tawi się w 
Sądzie Drogowym. Morowitz 
ma biuro adwokackie przy 30 
La Salle ulicy.

Do Sądu Drogowego wpły­
nęło tylko 10 skarg na Moro­
witza za niezapłacone grzy­
wny za nielegalne parkowa­
nie. Sędzia Allen Rosen z Są­
du Drogowego, wydał nakaz 
aresztowania Morowitza, u- 
staniawiając równocześnie ka­
ucję $500 w każdej sprawie, 
czyli Morowitz może pozostać 
na wolności, jeśli łącznie we 
wszystkich sprawach złoży 
$5,000 kaucji.

Percy: “Bezpieczniej Jest Chodzić
Ulicami Saigonu, Niż Miast St. Zjedn/’ 
Sekretarz Departamentu Urbanistycznego 

Weaver Ostro Krytykuje Jako Nierealny 
Projekt Percy Aby Subwencjonować Kup­
no Rezydencji Przez Ubogą Ludność.

W czasie dyskusji w podko-, Newark, ale Senat dokonał w 
mitecie senackim, sekretarz 
departamentu urbanistyczne­
go ostrzegł senatorów przed 
planem Percy w sprawie fede­
ralnego finansowania kupna 
małych domów rezydencyj- 
nych przez ubogą ludność. — 
Plan ten wg Weavera może 
sprowokować w przyszłości 
więcej zaburzeń rasowych niż 
ich mamy obecnie.
Budzenie
Fałszywych Nadziei

Istnieje bowiem wielkie nie­
bezpieczeństwo w obiecywa­
niu rozczarowanym masom 
ludności murzyńskiej w get­
tach wielkich miast czegoś, 
co nie może być w praktyce 
zrealizowane, mianowicie po­
siadania przez nią własnych 
domów.

Weaver stwierdził, że na­
dzieje te są całkowicie nie­
realne i plan Percy niema żad­
nych szans urzeczywistnienia. 
Ludzie, którzy nie mają sta­
łych i dobrze płatnych posad 
i którzy zarabiają mało, nie 
posiadają wskutek tego 
oszczędności — nie będą mo­
gli spłacać rat morgeczowych 
i na własność domów ich nie 
stać bez względu na to, z 
jakich źródeł będzie pochodził 
kredyt.

Przytem ograniczenia unij­
ne i kodeksy budowlane sta­
nowić będą przeszkodę nie do 
pokonania dla projektowanego 
przez Percy wkładu własnej 
pracy nabywcy domu w jego 
budowę.

Zdaniem Weavera progra­
my rządowe, już opracowane 
i zatwierdzone byłyby wystar­
czające dla poprawy socjal­
nych warunków których nie­
doskonałości powodują rozru­
chy w miastach takich jak 
Newark, gdyby Kongres zwol­
nił pieniądze potrzebne dla re­
alizacji tych programów, o 
wiele bardziej realnych niż 
plan Percy. Jeden z takich pro­
gramów budowy “miast mrt- 

nia takich przeżyć religijnych delu” w połączeniu z subwen- 
w polskiej tradycji i kulturze cjami federalnemi na komor- 
nadal pragnie i potrzebuje.

wspaniałą Grotę i Drogę 
Krzyżową, której budowa jest 
na ukończeniu, pod kierun-


